
 

   

    

„Triumfujący cham"
(Napisał dla „Nowego Świata" T. W. Długoszowski)

Jednym, z zarzutów, jaki historia stawia każdej rewolucji spo-
łecznej (socjalnej) - jest ten, który powiada, że z zamętu walki
wychodzi na ulicę człowiek o niżkich instynktach, triumfujgey
cham - i notem wymierza sobie sprawiedliwość według swego
rozpasanego „widzimisię".

Każda rewolucja miała „triumfującego chama", vciągają-
cego ze krwi wszystkie wnioski złodziejskie i dziko ś jętującego
na koszt moralny tych, co w imię niekłamanej moralności, zatykali
krwawe sztandary na barykadach, budowanych w imię wolności.
Tak było podczas wielkiej rewolucji francuskiej, tak było w latach
1831-1848-1871-1905 i wreszcie podczas rewolucji 1917 roku,
Edy „wsierosijskaja gulianka" (określenie jednego z eserowców)wyrzuciła na ulicę wielikomiljonnawo Iwana", który jedną ręką
szukał Boga (bogoiskatiel) a drugą iskał się ze wszy, co mu je
nędza wylęgła z łaski cara, popa i „pomieszczyka" (dziedzica) -
owej trójey, trzymającej ład społeczny w pozornej równowadze,
zachwianej potem nagle przez wyniki wojny 1914 roku.

Każda wojna ma swoich ciurów obozowych obdzierających

 

    

 

trupy na pobojowisku, gdzie przycichają kulomioty, a wzmagają | € wiedział ciekawą hisię, a rozlegają się, jęki konających. Każda wojna obniża etyczny

|

Indiana, opowiedział ciekawą hi- |poziom mas i każda rewolucja poza czystością haseł, wymarzo-
nych w duszy idealistów, niesie rozwydrzenie i obniżenie god-
ności ludzkiej, obezcenionej (dewaluowanej) na rzecz kuli kara-
binowej.

Przebieg ostatniej rewolucji rosyjskiej, która wstrząsnęła
milfonami mózgów i wnętrzności ludzkich, przeraził -„Europę"
okrucieństwem tego właśnie „triumfującego chama", który w
zaślepieniu i w szale zemsty rozbijał naprawo i nalewo czaszki
przeciwnikom - bez liku i potrzeby. Mścił się okrutnie. Mścił
się na wszystkiem i na wszystkich, Prał drągiem, źgał bagnetem,
strzelał i obmyśliwał („z pridumkoj") każdy poważniejszy akt
śmierci, dochodząc w tem obmyśliwaniu do szczytów sadyzmu.

Rozjuszony tłum wpadał do domów posiadaczy 1 triumfował
tam dziko. Lustro pękało od szabli tylko dlatego, że było szli-
fowane a drogie. Obrazy pruto nożami dlatego, że były za ładne,
za kosztowne. W białe piersi kobiece wgryzały się czerwone zęby
tylko dlatego, że były rasowo białe a wypieszczone kulturą po-
cełunków. dobrobytu, co pozwalał na dobór krwi, Twarz o zbyt
ładnych rysach, zdradzająca zewnętrznie inteligencję - mogłaliczyć na zniewagę i tysiączne drwiny, a nawet wyrafinowaną
śmierć. I_wreszcie przeciwnik polityczny _półpokrewny ideowo
(mieszewik ijeserowiec) - jeśli stawał w opozycji, a nie chciał

„baczność", szedł pod ścianę lub do piwnic „Czręzwyczajki ".a
l(;mg to było. I nikt tym faktom zaprzeczyć nie zdoła- nikt z tych. |_nawet, co śpiewają hymny ideałom rewolucji rosyjskiej, którejprzywódcy nie byli w stanie ani wziąć w karby rozpasania tłu-mów ani też żałować róż wówczas, gdy lasy płonęły olbrzymimpołarem na przestrzeni tysięcy nieobjętych wiorst.

Największy zarzut, jaki rewolucję rosyjską 17 roku spotkać
może - jest wyniszczenie pracującej inteligencji i tych wszyst-
kich elementów społecznych. które nie powinny były stawać
„pod ścianę" i nie powinny były być zaliczone do rzędu , nlepro-dukeyjnych biatorgezek".

Nad zarzutem tym zastanawiają się dzisiaj ci co widzą w
niedalekiej przyszłości rewolucję w innych krajach, m. in. i wPolsce. I zadają sobie pytanie: czy i tutaj pojawi się ów triumfujący cham, gotowy kolbą karabina wyłupać mózg każdemu, ktonie będzie odpowiadał programowi, jaki uznany zostanie za zwy-cięski? I czy dzisiejsza spokojnie tuczna „triumfująca świnia"społeczna, żyjąca z pracy cudzych rąk będzie mogła stanąć dowalki ulicznej z „triumfującym chamem"?

Wcharakterze polakówleży łagodność. Niema pierwiastkówowego tatarskiego okrucieństwa, którego doszukiwaćby się trba w wielkim szeregu zwierzęcych aktów rewolucji rosyjskWprawdzie nikt nie może ręczyć za to, że ze wsi polskiej nie wy-lazłby jaki nowy Szela. z tradycją i piętnem krwawego widma,który zagrałby sobie „w oko" na martwym brzuchu jakiej jasnejpani, czy wielmożnego pana, któremu nożem na piersiach wy-straszliwy herb pomsty klasowej za zniewagę, idącą zmroków pańszczyźnianej niewoli, błogosławionej, uświęcanej wo-dą kropidlaną i prawem kaduka
I nikt nie może ręczyć za to, czy ostrość zatargu pracy akapitałem nie doprowadzi tłumów robotniczych do takiego sza-Ieństwa. do jakiego dochodzi człowiek na wojnie otwartej, w wal-ce frontowej, kiedy krew zasłania oczy, a śmierć trzymając w

Tęce równoległy bagnet, każe zabijać bez litości,
Możemyliczyć na natal; kulturę polską, wzorowaną niby na

zachodnio-europejskiej; możemy sobie wyobrażać polskiego „trium
fującego chama" księżego chówu o 50 procent łagodniej od ro-
«yjakiego - ale musimy zwrócić uwagę na dwa czynniki.

Pierwszy - to wychowanie mas pracujących w etyce re,
wolucyjnej - w tym duchu, aby uniknąć w Polsce błędów re-
wolucji rosyjskiej.

Drugi - to przywołanie do porlządku polskiej „triumtują-
cej świni", która zachowaniem się swojem (10 godzin pracy,
znieważanie robotnika, taniec szampana i nędzy) może obudzić
w Polsce niejednego Szelę, straszliwego półdzikiego sędziego, któ-
ry drzemie w zakamarkach cierpliwej i cierpiącej polskiej nędzy
- z której zrodzi się ów „triumfujący cham", co sobie pocznie
wymierzać pijaną sprawiedliwość i krew na garnce polskie i łzy
na kwarty,
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Pamiętajcie o Funduszu im. Józefa Piłsudskiego!
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Niemcy nie mogą posia-

dać w Lidze Narodów wię- -

 

NEWYORK, NIEDZIELA, 29 MARCA (SUND
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cej przywilejów, niż Polska.

 

UDZIAŁ ICH W RADZIE LIGI MUSI POCIĄGNAC ZA‘
SOBA UDZIAL POLSKI

CHAPMAN KRYMINALI-
STA W WIELKIM STYLU |

HARTFORD, Conn., 28 marca w 7

- Rozprawa -sądowa Geralda |

Chapmana, prowadzona przez pro

kuratora: Alcorna, j

podsqdny .posiada |

kryminalisty, która byłaby w sta |

nie skoncentro i opanować

zbrodnię w Stanach Zjednoczo-

nych zupełnie tak samo, jak Ro- |

ckefeller opanował |

Jeden ze świadków, farmer z |

 

 

  

 

storje o całym arsenale broni,

amunicji i przyrządów złodziej»

skich, założonym przez Chapma- |

na w tamtych stronach,

Duchowny z Holyoke, Mass, o-

pisał dokładnie dom, w któ

Chapman posiadał na wschodzie

główną kwaterę swego wstrętne

go przedsiębiorstwa.

Lillian Knell, kelnerka zatrud=

niona w domuzajezdnym, w któ-
rym Chapmanjadł kolację wwil-

ję morderstwa, zidentyfikowała |

podsądnego i obstawała mocno 1

 

  

 

 

 

przy zeznaniach, pomimo rozpacz
iwych ataków obrońcy Grochla,

który starał się ją zbić z tropu !

 

i rzucić cień na wiarogodność jej |
świadectwa, co mu się nie udało.

29 W

twierdzające |

 

Obrona stara się wykazać,

wszelkie: zeznania

obecność Chapmana w pobliżu

New Britain w dniu poprzedza»

|

     

jącym morderstwo, są zmyślone.

5 .og6b powołanych , na

znajduje się 7 kobiet

Zeznania ich są bardzo ciekawe,

gdyż rzucają światło na stosunek

ich płci do człowieka tego typu

co Chapman.

  

  

NIEMCY ODMOWILI

6,000,000

GENEWA, 28 marca, - W ja

ki sposób plan Dawes'a postuzyt

Niemcom jako wymówka przed

wykonaniem poleceniaLigi Naro- |

dów, pokazałosię, kiedy general»

ny agent dla odszkodowaniowych

sprow Parker Gilbert został za-

wiatlomiony przez sekretarza Li-

ghd j sesji

z ę nad tą kwestją, że

Niemcy nie wyplacili Polsce 6

miljonów marek złotych tytułem|

premji ubezpieczeniowej dla Gór-

noślązaków.

Na mocy traktatu wersalskie»

#0, Liga w myśl polecenia spe-

cjalnej komisji poleciła dnia 9go

grudnia, żeby Niemcy wypłacii

Polsce 8 lutego s miljonów

marek, %tóre Górnoślązacy zapła-

cili Berlinowi jako premie w

myśl. przymusowego ubezpiecze-

nia. W grudniu Niemcy temu się

sprzeciwili, ale dopiero, kiedy po-

set Polski zawiatlomit ich o zbli-

żającej się dacie, zabralf głos

wtej sprawie i 29 stycznia zawia-

domili rząd polski, żeby sobie tę

sumę pobrał z sumy, jaką Niem=

cy płacą aljantom na podstawie

planu Dawes'a, Polska zaprotesto

wała do Ligi, domagającsię pro-

centu za czas, jaki upłynął od

terminu wypłaty,

DZIWNA SEKTA

ORVILLE, Cal., 28go marca

Władze badają tu działalność dzi-

wacznej sekty „Zboru Boga", któ

rej jeden z członków Herman P.

Sharlow, zmarł wtych dniach po

ciężkiem leniu go żelazem.

 

     
  

 

  

   

  

   

 

JUTRO! JUTRO! JUTRO!

Komitet Imienia Józefa Piłsudskiego

Zebranie zwykłe w Domu Narodowym, 19-23 St. Marks

Place w New Yorku. - „O wypadkach z ostatniej chwili w

polityce międzynarodowej", będzie mówił ob.

W. BOJAN-BŁAŻEWICZ

Początek o godz. 8:ej wieczorem, - WSTĘP WOLNY!

Ze względu na fak&, że polityka międzynarodowa w pierw-
, szym rzędzie kręci się dokoła Polski, referat na ten temat po-
winien zainteresować szersze koła Polonji w New Yorku.

| KOMITET.
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Prokurator okręgowy Rothe ba

dał panią Annę Rhodes, kierow-

niczkę sekty. Kobieta Jeży chora

także z popaleń żelazem w swym

domu, który nazywa „Arką Przy-

mierza",

Pani Rhodes zeznała, że pięt-

nowanie rozpalonem żelazem na-

leży do obrzędów sekty, która w

ten sposób chce swych członków

„nalchnąć Duchem święt

świadczyła ona, że Sharlow pod-

dał się dobrowolnie

„na ofiarę Duchowi św.", choć

nie przeczuwał, że umrże z pops f

a'.  

 

  

   

  

 

| i inne dziwaczne obrzędy, jak tań

" juzd lorda Balfoura i zamierz

 

GENEW

łachzbliżony

dy Ligi ią, żespra-

wa przyjęcia Niemiec do Ligi nie

przychylnego oddźwię›

ku wśród większości członków
rady.

Stanowisko to motywowane

jest tą okolicznością, że warunki

niemieckie z dnia 12go grudnia,

u. b. roku przewidują obowiązek

zaofiarowania mandatu do rady

Ligi -przedstawicielowi -Rzeszy,

wobec zaś agresywnych zamia-

rów Niemiec względem sąsiadów

hodnich, fakt ten stworzyłby

stan uprzywilejowania Niemiec

wstosunku do państw, nierepre-

zentowanych w radzie.

W" każdym -razie - zdaniem

wspomnianych kół - ewentual-

ne przyjęcie Niemiec do Ligi na

warunkach z 12 grudnia, musia-

toby automatycznie pociągnąć za

sobą przyznanie stałego mandatu

w radzie Polse

Kradzież akcji za $52,400

HAVANA, Kuba, 28 marea. -- |

Inspektorzy departamentu poczty

przeprowadzają śledztwo wspra-

wie tajemniczego zniknięcia ak-

cyj  przedstawiających -wartość

2,400. |

Akcje te zostały skradzione w|
drodze z Havany do New Yorku.2)

Znajdowały się one w dwuch re-

komendowanych pakietach, nada

nych przez J. B. Herrerę i zaadre-
sowanych do Josepha Obermycra

i H. L, Liebermana w Neg Yorku.

Inspektorzy Wwierdzą, że gdy

    

    

 

 

   

nowojorczanie rozpieczętowali pa
kiety to znaleźli wnich z

Kompanja asekurac

wyznaczyła nagrodę za zwrot ak-

POLSCE: WYPŁATY

MAREK

eń. Kobieta ma ciężko poparzo-

: kr i

iało Sharlowa, wprzód

rozpalone żelazo pociągnęła przez

swe usta, aby „oczyścić je".

Sekta „Zboru Boga" uprawiała

   

 

    

ce zupełnie nago itp.

Prokurator Rothe przypuszcza,
że pani Rhodes jest obłą

Dziwnem jest, że w „cywilizo-

wanej" Ameryce czyta się ciągle

0 podobnych rzeczach, jak „Do-

my Dawida", humbugi o bliskim

końcu świata i rozmaitych dzie

kich pomysłach i obrzędach reli-
gijnych

  

 

  

 

ŻĄDAJĄ DEPORTACJI

NUNCJUSZA Z PRAGI

PRAGA, Czechy, 28 marca.-

Socj czes ka-
pelani wojsko

 

  

 

wśród

  
ieskiego Mar-

MARCH 29), 1925,
 

Entered as Second Claae Matter,
at New Tork Port Office, New Yori

'DEMONSTRACJE PRZ

 

March Bet, 1914,
*. W. r. CENA

ECIW -

5CENTÓW
 

POLSCE W NEW YORKU
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WASHINGTON: - Budynek,
którym się mieści departament spra-
wiedliwości, został sprzedany za
$050,000.

 

 

 

MONTEVIDEO, Urugusy. - De-
legaci na kongres chrześcijańskiej
pracy misyjnej w Południowej Ame-
ryce -doznali nadzwyczaj _ciepłego
przyjęcia ze strony |uruguajskiego
rządu.

 

WASHINGTON, D. C. - Stowa-
rzyszenie antyprokibicyjne podało do

& to ilości
Stanówwódki przemycane są do

Zjednoczonych z Kanady.

ALBANY, N. Y. - Nominacja pa-
mi . Colbert, demokratki z Al-
buny na centu-
rującego ruchome obrazki w stanie
New York, została potwierdzona przez
Senat.

FAENZA, Włochy. -- Profesor
Bendoni, który przepowiedział osta-
nie trzęsienie ziemi w Stanach Zjedno
czonych, zapowiada na dziś silne
wstrząśnienia w północnej i środko-
wej Anieryce. W poniedziałek będzie
trzęsienie ziemi na Dalekim Wscho-
dzie.

CORNING, N. Y. - Zmarła tu
nicjaka pani Susan Ryan, która w
thwili zgonu liczyła 105 lat, Od 60
przeszło lat była ona mieszkanką
Corning.

WASHINGTON, D. C. - Charles
L, Kaget, amerykański poset w. Fin-
lund?i podat sig do dymisji. Rezygna-
cja jego zostanie przyjęta.

* LOSZRNOGEERS-CAL*=: Tłoś-
cioch Arbucklo złożył w biurze re-
kordera zobowiązanie, na mocy któ-
zego zobowiązał się. płacić rozwiedzio-
nej swej żonie .pami. Mincie Durfee,
nie mniej, jak 3200 tygodniowo do
czasu aż wyjdzie ona. ponownie za-
mąż

 

BERLIN. - W Królewcu, w Pru-
sach Wscńodnich: wybuchł tyfus. pla-
misty, .Dotychczas zachorowały 34
osoby.

JEROZOLIMA. .-- Piechota: bry.
tyjska. patroluje na ulicach miasta,
pilnując porządku. wobec pogróżek iu.
dności arabskiej, że będzie protesto-
wać przeciw. wizycie lorda Balfoura
na uroczystości. otwarcia. hebrajskie»
go uniwersytetu.

 

 

 

BUKARESZT,-28 marca, - W

tutejszych _kołach: politycznych

utrwaliła się o stanowisku rządu

rumuńskiego względem niemiec-

kich :manewrów **„gwarancyj-
nych", następująca autentyczna

wersja: P

Rząd rumuński zajmuje wobec

łoczącej się na. zachodzie dysku»

sji nad: manewrami niemieckimi

stanowisko .wyczekujące. Zasad=

iczo: rząd rumuński obstaje przy
tem, każdy pakt 'garancyjny

musi mieé.cel ~- utrzymanie bez:
względnego. obecnego,... powersal-

    
   

 

 

 magii z Pragi i wycofania czes.

kiej legacji z Watykanu,

PROTESTUJĄ PRZECIW ŻYCZUWOŚCI ANGLII

DLA ŻYDÓW |

 

JEROZOLIMA, 28 marea. (De-

pesza Żydowskiej Agencji Tele-

graficznej). - Przewodniczący t.

zw. muzułmańsko-chrześcijańskie
go komitetu, Omar Bittar, wydat

odczwę, protestującą gwałtownie

przeciw wizycie lorda Balfour'a,

rządom Herberta Samuela wPa-

Jestynie i całemu rządowi

skiemu. Odezwę tę rozpowszech»

niono wśród ludności arabskiej

ny.. a także wysłano do

Ligi Narodówi prasy brytyjskiej.

Część odczwy brzmi jak nastę-
u

 
  

 

I
puje:

„Muzułmańska i chrześcijańska |

ludność Palestyny uważa przy

 

ny przez niego udział w otwar- I
ciu uniwersytethebrajskiego za

NI;

skiego stanu rzeczy w Europie.
Musi Więc: taki. pakt" uwzględnić

 

 

| KOMUNIŚCI WZYWAJĄ DO POPIERANIA

PARTJIKOMUNISTYCZNEJ W POLSCE

 

Pochód rozwiązany na Czternastej ulicy

NEW YORK, 28 marca. - Dzisiaj, o godzinie czwar-

tej popołudniu zebrał się przed Końsulatem Polskim przy

57 ul. i Trzeciej Avenue tłum bardzo młodych komuni-

stow i komunistek, celem zademonstrowania solidarności

z k i w
»i polskimi,

as
750 osób.

Tablice z czerwonymi napisami, potępiającymi Pol-
skę, obnoszono po Trzeciej i Drugiej Ave. Pochód roz-
wiązany został przed domem pn. 108 przy Czternastej ul.,
w którym mieszczą się lokale towarzystw radykalnych.
Dwunastu policjantów utrzymywało porżądek. Sierżant
policji zdarł tablicę i wezwał

się.
demonstrantów do rozejścia

Tłumy publiczności=przypatrywały-się obojętnie tej
procesji,

 

ROZBIEŻNE ZAPATRYWANIA NIEMCÓW NA

DEWALUACJĘ POŻYCZEK -
---

,TYLKO POMAGAE® 20-

NIE DO SAMOBOJSTWA

CLEVELAND, O., 28 marca. -
Franciszek Liska, lat 41, uparcie
zeznaje, że „tylko pomógł żonie
popełnić samobójstwo",  ZWłóW
kobiety znaleziono w zeszły pig-
tek. w nocy. Była ona zaduszona
kimonem.

Liska przyznaje, że podpalił
kurnik w podwórzu swego domu,
wktórymstrażacy odkryli zwłoki
Liskowej.
„Okręciła ona sobie kimono do

koła szyi i błagała mnie na wszy-
stko wświecie, abym ciągnął koń
ce.i udusił ją", opowiada Liska
policji. „Zrazu wzbraniałem się
to uczynić, ale gdy prosiła natar-
czywie, uczyniłem wreszcie za-
dość jej żądaniu",

' Liska. został oskarżony o mor-
derstwo.

 

RUMUNIA NIE POZWOLL NA : NARUSZENIE

TRAKTATU WERSALSKIEGO -
 

jantów- Francji, Protokuł genew»
Ski nie da się zastąpić takimi
paktami: gwarancyjnymi, któreby
nie zabezpieczały pokoju wogóle,
a nawet miu mogły zagrażać,

APEL RINDENBURGA

DO LUDENDORFFA

BERLIN, 28 marca. - Niemiec»
kie stronnictwa prawicowe wy-
chwalają projekt dewaluacji po-
życzek ogłoszony wczoraj i uwa-
żają go za chęć przyjścia z pomo-
cą właścicielom przedwojennych
obligacyj; lewica zaś, przeciwnie,
uważa takie załatwienie, sprawy_ ,za połowiczne i upatruje w nim
manewr: obliczony na efekt w
czasie wyborów. Rzeczywistymi
jego obiektem jest zdobycie gło-
sów dla Jarresa i jeżeli ten ostat-
ni zostanie obrany prezydentem,
to obietnice zostaną wnet zapom:
niane, a właściciele bondéw zu-
bożeni przez wojnę światową, bę-
dą pozostawieni na łasce losu,

Cyklon nawiedził Mallorkę -
 

PARYŻ, 28 marca, - Depeszez miasta Palmy na Mallorce do-
noszą, że wyspa ta. została Spur
stoszona przez cyklon,
W Cludraitx z tuzin domów u-legło zni iu. W Calonge za-

waliła się dzwonnica kościoła-
Wichurze

/

towarzyszyła ulewa,
która zmyła dwa mosty żelazne
i uszkodziła! poważnie druty tele-
graficzne,

Kilka ›miasteczek znajduje się
całkowicie pod wodą. %

Przeciętna skala płacy-robut-
- nika wynosi $27.97

tygodniowo ,
 

 ALBANY, 28 marca, -- Staty-styki zebrane z 1,618 fabryk, za-*trudniających 40 proc. robotni-
 

BERLIN, 28 marca, - Sędziwy
marszałek polny von Hindenburg
wystosował do swego starego to-

zysza brom generała Luden-

 

dorffa list, w którymstara się go
namówić do cofnięcia swej kane

 życiowe :interesy:

połwierdzenie jego/deklnrncji zro
bionej w imieniu rządu brytyj-

skiego o zamiarze Wielkiej Bry-

tanji zrobienia z Palestyny na-

rodowej ojczyzny żydowskiej, co |-

równa się zupełnej ruinie muzuł-
mańskiej i chrześcijańskiej lud-
ności tego kraju

Przywódcy palestyńskiej arab-

skiej egzekutywy w dalszym cią-

gu wykazują swe niezadowolenie

z wizyty lorda Balfoura. Arab-

ska ludność Ramleh, przeciwnie;
wysłała list d

 

o lorda Balfoura, |-

   

zapra

Pales

 
ros |

.dowane orzy wspoidziale wszy |

stkich ras i

 

Powszechnie sądzą tu, że kan- |

dydatura Ludendorffa zmniejszy- I
ła w znacznym stopniu szanse zo-
słania prezydentem kandydata
prawicowego bloku Jarresa i dla-
tego to właśnie konserwatyści u-
prosili Hindenburga, by ten skło-
nił Ludendorffa do cofnięcia swej"
kandydatury. Niestety, Luden-
dorff jest głuchy na prośby sta»
rego marszałka i okoliczność ta
wywołuje. wielkie rozgoryczenie
wśród przywódców prawicy, ~

 

ków przemysłowych w stanie
New York, wskazują, że przecięt-
ne tygodniowe. zarobki
ty wlutym $27.97, czyli o 25 cen-
tów wicy'cj. niż w lutym roku u-
biegłego, kiedy to o 90,000 więcej
obotników: było zatrudnionych,

w lutymr.
  

mu, gdyżmiesiąc ten jest

ad:swego poprzednika, a
Oprócz tego w wielu fabrykach
miasta New York nie pracowano

 

i zupełnie w rocznicę urodzin Lin-
colna,

W dalszych stronach stanu prze
ciękne zarobki tygodniowe wyno-
Sy 82747. czyli mniej więcej ty»
Te, co w miesiącu poprzednim, Za- z

roliki podwyzszyly się najwięcej
w przemyśle sukiennym i meta-
lowynt. Przeciętne zarobki męże

- ynosily_ 831. tygodniowo,
0 z
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Vi'Koresp n dencja: własna"Nowego Świata" 
Jutro!

 

# Jutro!
„NIECH NAUKA NIE IDZIE W LAs"

pisze Leon Kunte z Paryża i

Jatro!
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Używajcie Pastę Colgate's

  

Dobrze się zaopiekujcie zębami, a będzieci
się czuć zdrowiej, Zaniedbując je, nastąpić

bości,mogą rozmaite sła
Colgate's bezpiecznie usuwa przyczyny peu-

: cia się zębów, tym sposobem dopomagając
ażeby zęby były ładne i zdrowe. Pozatem
przyjemny smak czyni ją miłą do używania
po każdem jedzeniu i przed udaniem się na
spoczynek,

 

 

 

   

    

: OBRAZKI
NOWOJORSKIE

cedzionnie exkioule
WŁÓCZĘGA.

 

 
Poniżej, zamiast "Obrazków"

podsję honorową listę ofiaroda-
wców, którzy na ręce ob-ki Orloe
złożyli 157 dolarów.

"Zabolało mnie, gdy widzia-
łam w gazecie wykaz "DZI-
SIAJ 0" i zabrałam sig do robo-
ty"- powiedziała mi wręczając
pieniądze Dwie młode Pol-
ki, panny Kazia Drapczyk i M
tylda Bielewicz towarzyszyły
dobroczynnej ob-ce Orloe, która
sama ofiarowała $25 i dwa 16-
żeczka, a chciała zebrać jeszcze

Zebrała jednak $67,

  

 

 

cie i ostatecznie suma wynosi
157 dolarów.

Bogalsza jest aniżeli ci któ-
rzy tysiące dolarów w kasach
chowają.
Skarbem nieocenionym jest

jej serce złote, które odezwało
się na wołanie sierot.

Pokazała, że przy dobrej woli
można cudów dokonać.
Ona jedna zebrała u znajo-

mych $150.
Zrozumiała, że zajęcie się

ochronką jest przedewszystkiem
zadaniem KOBIETY.

Wie, że tylko matka może w
zupełności odczuć i zrozumieć
niedolę sieroty.

Gorzej jest matce żyć na świe-
cie, ale i gorzej umierać gdy
maleństwo na świecie zostawia
bez opieki.
Gdy wyciągała rękę po dar na

ochronkę, widziała przed sobą
dusze tych właśnie mateki tych
ojców, którzy odeszli, zostawia-
jąc nam sierotki.kkk

Patrz co zrobiła ob-ka Kop:
ezyhska w Patchogue.

Zebrała $50 w małe] dzielni-
t

Obyśmy takich kobiet uéwia-
domionych mieli więcej.

Dowiedziały się obie panie, że
w drodze po dar dla sierot spo-
tyka się mnóstwo sknerów i
brudasów, ludzi którzy obelga-
mi i cuchnącemi uwagami od-
prawiają ode drzwi, dbając tyl-
ko: własny żołądek i o własne
szczęście.  

Dowiedziały się atoli, że ży-
ją pośród nas ludzie tak dobrzy
i serdeczni, że na nich można
polegać w zupełności.

Ludzie ci'zwykle nie są boga-
Z oczu patrzy im dobroć ja-

kaś, patrzy godność człowie›
czeństwa, dobroci i cnoty.

Niechaj czyn ob-ki Orloe
Kopczyńskiej będzie dla was za-
chętą i przykładem, matki pol-
skie!
Możemy dzisiaj przekroczyć

granicę pierwszej TYSIĄCZKI,
możemy krokiem SZYBKIM
JAh POCHÓD WIOSNY spie

vć naprzód. naprzód... do

hmm ochronki, rozewrzeć je na
oścież... i u celu zacząć dzieło,
które będzie się rozwijać jak
żyw vjący czyn wiecznie.

Jeżeli ty matko dzisiaj zło-
żysz swój datek.

Jeżeli zachęcisz do ofiarności
swoje otoczenie.

Jeżeli kroczyć będziesz śla-
dami obywatelek Orloe i Kop:
czyńskiej.
Żaden plan nie będzie za tru-

dny!
Żadna przeszkoda nie będzie

za wielka!
Wspólnemi siłami  DOPNIE-

MY CELU!

LISTY -

 

ci.

   

  

  

 

 

 

Szanowny Panie Włóczęgo!

Precsylamy .Panu ,sumę dolarów
157.00 na Ochronkę dla polskich dzie
ci, zebraną przez panią Julję Orloe,
która nie bacząc na czas, trudy 1 ko:
szta, goritwie pracowała z tak: do-
brym rezultatem, za co jej się
leży cześć i szacunek

Następujące osoby złożyły na ten

  

   

 

  

   

piękny col
Julja: Orlce 325.00
1. M, Banker 10.00
L. A. . 5.00
J. M. Drozyner 2.00
P. Smolana 2.00
A. H. Studenski . 2.00
W. A,. Kowalczyk 2.00
Joreta Wierebicka 2.00
StanislawWierzbicki .... 1.00

Emrick 5.00
S. Grieter 1.00
1. Mackiewicz .. 1.00
X. A. Krivka . 5.00
A. A. Bielewicz .. 2.00
Matylda Bielewicz . 1.00
J. A. Kiklica 2.00
Stefania: Kiklica 1.00
Joreta. Micherdrlska . 2.00
B. J. Rybak . 2.00
Clara Stojak 1.00
Walter: Krajewski 1.00
Franciszek Pol . . 1.00
Maria Furgac

 

 
    

- OCHRONKA -

 

"Dzisiaj |

238
 

Dotychczas i

951

 

Szanowny Panie:

Oceniając szczerze pracę Pana napola

społeczno-oświatowem, pragnę przyłączyć

się w drobnej części do powstania Ochronki

Polskiej i na cel ten załączam czek na $25.

I
|

. Łączę wyrazy poważania |

|
|

|

 

3. M. Drapczyk ..,.......
Katliniera Dripeiyk ..
W. Ostrowski   

 

B. Ostrowska vo
F. 1. Olme ...
St. B. Mrocek . oo
Anna Pol ........ oo
I. W. Rusiński . 00

 

s

   

 

J. B. Niedziela .. ve
F. 1, Knorowski o
Fr. P. Gibas 2 00
J. Zawrotny ... 2 00
J. K. Flock 21.00
K. Wyróż 2.00
8. 5. Fortuna 2 00
Mara: Studencka 2.00
L. H. Słomka 2 00
Emme Zajączek
Anna Lukiewiez 2.00
Henryk. Luklewlex 1.00
G. K. Munch .. . 2 00
4. M. Wigeik £ Oradell, N J.. 2.00
E. Rgetka, z Ford Lee, X J. -2.00
F. M. Kaczur, Newark, N.J. -2,00
A. A. Pribe 2.00
7. A. Dębska .. 5.00
Rudolt Dębski ..... vo
Jan: Dębski 00
Fward Dębski

N. Wieczorek .
Helena. Wieczorek
Władysław Brzeziński
Genia Brydzińska

  

   

Ludwika Kowalesyk ...... 00
K. W. Micherdziński .... 00
1. B. Słowiaczek 00
W. M, Grochowalski 21
A. St. Plotke
st Debm'mskl -

   I aa
ludwik -.:

Mając nadzieję, że więcej Polskich
Pań pójdzie za przykładem pani Or
lowe},

Pozostaję z pozdrowieniem
Zygmunt 8. Dębski.

Szanowny: Panie!
Przed tygodnem pisałam list, do-

nosząc, że zbieram składkę u tutej»
szych Polaków na Ochronkę. Zebrae
Tum dosyć ładny sumkę i cieszę się,
że choć troszkę pomogliśmy Panu, bo
widzę, że żołwim krokiem napływają
dolary na Ochronkę.

1 zrozumieć nie mogę, żeby ta Po-
Ionja nowojorska nie pomogła ci tro-
chę prędzej do zebrania potrzebnej
sumy!
Ja sądzę, że gdyby tylko

siąt Pań zajęło się zbieraniem skl
dek pomiędzy znajomymii w Towa-
rzystwach Polskich, suma potrzebna
znalzłaby się w jednym tygodniu
-tylkowięcej dobrej chęci potrzeba.

życzliw
P. L. Kopczyńska.

   

LISTA.

Ofiarodawców z Patchogue, *
L. I
 

w 1. Rumińska ..
wt. Rumiński
1. Malak
H. Sceeney .
Jan Zieliński
J. Kushel ...
M., Nowowiejska
M. Jarecka ...
1. Embro ..
M. Matkiewiez ..
A. Rent ....
K.
8. Serockt
Galewicz .
8. Kwiatkowski .
F. Struzeski ...
5. Bunaillc ..
J. Wojciechowski
Z. Grodecka
J. Lewandowski ..

 

  

  

   

  

   

   

     

      

  

 

M. Foray s
Al.. żyłowski 1,00
St. Broński 2.00
M1. Kietkiewicz
J. Malak ..
J. Kamtóski .
J.. Poleski
8. Jabłoński
Kntzeski

J. Parotak
A. Komorowska ~ 8
J. Rybak , 1.00
A. Lesey .. 1.00
A.. Jublonoteskt -so
P. Dumtóski
3. Homieki
M. Jankowski .
J. Piotrowski ...
P. Nowowiejska .
A.. Zieliński
F.. Korlowakt

I. Ziemba: ,
P. Gębieka
P. 1, Kopczyńska .

 

Razem .....  

Zebrała P. 1. Kopczyńska.

J. Jurklewle .
w. A. P    

Szanowny Pante "Włóczęgo!"
Proszę Pana o adres tej kobiety, o

której Pam pisał w Nowym świecie,
że ma dwoje dziet!, a ja dum dla jej
synka dobre obranie i pragnglabym x
nią pomówić 1 jej pomóc o tle mogę
Czasami kobieta nie wie co mówi w
rozpaczy 1 nawet swoich dzieci się
wyrzeka. Jeżeli ona się odłączy od
swych dzieci to ludzie nie będą jej
uwatall ru matkę -Nióch się męczy
Jak motel Ja też źle wyszłam za
 
 

GROTOWŚKI,

Konsal. Generalny.

   
 

TTS1 pracuję w domn 1 po-
za domem.
życzę Pluu ncnścll 1 zdrowia.

% powataniem,

 

Poszukiwanie

Redakcja otrzymała list pisany po
nnglelsku następującej treści:
Szanowna Redskcjo!
Zauważyłem, że w Waszem plémie

pewna osoba poszukuje rodziny Be:
lińskich. Ja samjestem synem Lu

 dwika Bellńskiego 1 każda osobe pra
gnąca mięć Informacje dotyczące mo
jej rodziny, może rwrócić się pod ad
res Wiktor Bollński, c. o summl
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Ku czci H. Sienkiewicza

Zainteresowanie
Narodowym i sztuką

waras

Polonii Obchodem
"Quo Vadie"

 

Zainteresowanie Polonii tutejszej
obchodem i przedstawieniem
wem ku czci Henryka Sienkiewicza.
jakie się mają odbyć w niedzielę,
dnia 50 kwietnia r. b.. o godzinie
$-ej wieczorem w Manhattan Opera
House, wzrasta z dniem każdym.
Słowa uznania dla ruchiiwej Dyrek.

cji Teatru Polskiego z New Yorku
która wię podjęła tak pięknego dzie-
lu, są na ustach każdego Polska, i
pewnem jest, że sztuka "Quo Vadis",
w ośmiu odsłonach, będzie miata po-
wodzenie wielkie.
Do tego wszystkiego przyczyniły

się następujące okoliczności
1. Chęć Polonji w New Yorku, któ-

ra słynie z patrjotyzmu, do uczczenia
swegowielkiego pisarza 1 rodaka H.
Sienktewicza,

 

Cr
©

 

T. Turchanowiez

2. Pragnienie ujrzenia na scenie
arcydzieła literatury polskiej, epopei
w ośmiu odsłonach, z życia chrześci-
Jan za panowania Nerona, "Quo Vw
dis."

 

3. Pewność, że główne role, spo-
czywają w rękach takich sft artysty:
cznych jak: p. Napoleon Szczawió-
ski - Neron; pant T. Wandycz - Po
pea; p. T „Turchanowiez - Wini.
cjusz; pant P. Jurjewicz - Ligja;
p. Wi Ochrymowie -Tigellinus;
D. M. - Viturjusz; p.
J, Ptakowski - Fabjusz; p. Cz, Cza»
ja - Tytus; pant M, Mirska - Mer
clu; pant Z. 'Possélt - Eunice; pe-
ni M. Marjewska - Aulus; pani E.
Pirand - Arsinoe; pant S. Lubler -
Nięidja 1 R. T. żubr - Clabrjon, bę-
dą odegrane iście po mistrzowsku.

4. Chęć rozkoszowania się treścią
sztuki "Quo Vadis" oraz jej pięknym
stylem Nterackim

5. żądza napawania wzroku bale
tem, składającym się z 13 osób, na

  

czele którego stoją Mons. Porta-Po-
wiez i Mme. Margi, tancerka-boso-
nóżka, kosfumami nadzwyczaj mało-
wniczemi pochodzącemi z Metropol
tan Opera House, dekoracjami z pra-
cowni słynnego artysty dekoratora
Urbana i efektami świetlnemi ze mu-
nej firmy Kliegel

6. Pewność, że "Quo któ
re wystawia Teatr Polski kosztem
trzechtysięcy dolarów będzie godne  
tak wystawą, jak i wykonaniem jego

UKE ¢

Success School Building
RiVINGTON Urica, roo ®ssEX Ut

  

twórcy nieśmiertelnego
Sienkiewicza
Ponieważ od tej wielkiej manifesta:

cji narodowej, w której każdy prawy
Polsk 1 Polka wloni wsiąć udział,
dzieli nas zaledwie dnt kilka, por:
danem jest. dla wygody tych, którzy
jeszcze biletów nie kupili, aby się
w takowe znopatrzyli: zawczasu
W niedzielę, dnia 5-g0 kwietnia,

7, b. o godzinie -ej wieczorem
die tłok wielki przy kasie w Man-
hattan Opera House przy 34 ul. i 8 ev.
i osoby odkladajace kupno biletow na
ostatnią chwilę, będą samo sobie win
ne, jeżeli nie dostaną dobrych miejsc,
umożliwiającym im szczegółowe śle-
dzenie akcji epopel w ośmiu odsto-
nach "Quo Vadi!

pisarza -W.

Popis uczniów Szkoły Muzy»

cznej prof. Jana Drozda i

Aleksandra Brachockiego

w New Yorku

W niedzielę, dota 29-50 marca, br.,
o godzinie 3-ej po południu, odbędzie
się popis ucznfów powyższej szkoły
muzycznej, w sal! Klubu Polsko-De
mokratycznego, pn. 56 St. Marks Pl.,
w New Yorku. Jest to piąty z regs
du popis uczniów klasy skrzypcowej
1 fortepjanowej. Program składa się
tylko z utworów kompozytorów mu
zyki klasycznej jak: Chopina, Niot
tego, Accoluys, Griega, Rledinga i in:
nych

Nauczyciele tej szkoły urządzaniem
podobnych popisów chcą dać z jednej
strony uczniom możność wystąpienia
publicznie jako soliści, z drugiej zaś
strony starają się wzbudzić u rodzi
ców szczególnie Polaków coraz to
większe zainteresowanie się w kształ:
ceniu dzieci w dziedzinie muzyki, ja
ko w sztuce najwięcej uszlachetnia
Jącej duszę dziecka.
Mamy nadzieję, że dużo rodzin inte-

resowanych, pospieszy na ten popis ze
swojemi dziećmi, dając im sposob.
ność usłyszeć niektórych bardzo do
brze zaawansowanych skrzypków i
pianistów,
Program wykonany będzie przez

Marję Bielewicz, Hilde Kowalczyk,
Heleng Bielewlez, Emile Polack
Eleonorę Zabradnik, Jana Jarmolika,
Wandę Głębocką, Eugenię  Muszyt:
ską, Stefana Bablcruka, Stanisława
Kiklicę, Leona Bezkorowajnego, Wan:
dę Bezkorowajną 1 Stanisława Bału
ta.

  

 

Koncert Pachmana

W poniedziałek, dnia 13:50 marca,
W. de Pachman wystąpi ze swym po-
fegnalnym koncertem w Carnegie
Hall, Program wyłącznie poświęco-
ny Chopinowi i obejmuje czternaście
jego utworów. Wszystkim milośnt.
kom muzyki Chaplin radzimy pójść
na ten koncert.
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Lonis J. Bartels

0d dwuch lat sztuka "The Show
Off" grana w Playhouse przyciąge
widzów. Zawdzięczato należy prze
dewszystkiem talentowi artysty Lo
ula Bartels', grającego z wielkim
powodzeniem rolę Abrey Piper.
Stworzeniem postaci Abrey Piper

artysta stangł na wyżynach powodze›
nia 1 dziś jest jednym z najpopular
niejszych aktorów w New Yorku.

"The Show Of", grane w Play.
house, przy 4Sth St, na wschód od
Brondwayu przedstawiw życie rodzie
ny amerykańskiej na tle obecnych
stosunków. Najciekawszym jest typ
mężczyzny, który udaje uzdolnionego.
mającego powodzenie człowieka, by
zdobyć kobietę, a potemstać się cig-
żarem din swe) żony.

National Theatre

Kto lub starcówiockie melodrame›
ty, zabawi się niezawodnie na sztuce
"Silence". Akcja rozwija się na
Third Ave. w New Yorku. Jim War
ren prowadzi występne życie.
miłość kobiety, którą kocha.
poślubia ją, by dać nazwirko jej
dziecku. To dziecko wyrasta - jest
młodą dziewczynką, nie podejrzewa

ciemnej przeszłości swojej to-
dziny. Kocha syna gubernatora sta
nu. Jak rozwiąe się sytuacja" Jest
to pytanie, które do końca trzyma
widza w naprężeniu.
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THEATRE

BROADWAY & 4TTH ST.:

N O W E

Popularne Ceny
   

 
 

  

5 KOLOSALNYCH SCEN.
Konni

 

MADISON SQUARE GARDEN
26 ullca 1 4ta Avenue.

I6 WYSTAWIAMY DWA RAZY DZIENNIE
2115 d 8:15.

G BROTHERS & BARNUM & BAILEY

CYRK

NAJWIĘKSZY W SWIECIE

jeźdzcy bez siodeł. +
35 WYSzkOLONYCH
1000 DZIKICH ZWIERZĄT

Najśmieszniejsze Pajace - Niesłychane dizwactwa.

Przedstawienie, które Was ubawi więcej niż wszystkie inne
Bilety można nabyć teraz.

Wstęp do wszystkiego włączając siedzenia
50 centów i wyżej.

800 AKROBATÓW.

 
 
 

UZ tylko za kilka dni
!!!

 

Kostjumy i peruki z

 

QU

VADIS

Epopea w 8 odsłonach

BALET 11 OSÓB

OGÓŁEM 150 OSÓB NA SCENIE

Dekoracje z pracowni Reisika - Effekta świetla-

ne dostarcza Kliegel - Meble i rekwizyta Bradley

Studio

)-

Metropolitan Opery

 

2-00 KWIETNIA

METROPOLITAN OPERA

___Philadelphia, Pa.

5-00 KWIETNIA

KRUEGERS AUDITORIUM

NIEDZIELA

5-60 KWIETNIA

MANHATTAN OPERA

CZWARTEK

o 8-ej wieczorem

HOUSE

NIEDZIELA

o 3-ej po południu

Newark

o 8-ej wieczorem

HOUSE

sin STREET i sth AVENUE

New York
 

NA WIELKĄ

TĄ UROCZYSTOŚC

NARODOWA

ZAPRASZA

WSZYSTKICH

TEATR

POLSKI

Z NEW YORKU

pod dyrekcją

T, WANDYCZ

i W. OCHRYMOWICZ

L. KOWALSKI, Manager
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TRIEJ MUSZKIETEROWIE
ALEKSANDER DUMAS - POWIEŚC
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HISTORYCZNA z XVII WIEKU
   

(Ciąg dalszy).
bec nad-zw), jaką żywił pan jego, że pew.nego dni? zostanie księdzem, Bazin zawsze
”bm.”! Się czarno, jak przystało domowni-
kpu'l osoby głuchownej. Byt Berrychoniezy
kiem, w wieku lat vdziestu pięciu do
czterdziestu, człowiekiem cichym, łagod-
nym, nieco otyłym; wolne chwile poświęcał
rozczytywaniu się w pobożnych księgach,
kt?ryc-h mu pan dostarczał; gotował su-
miennie obiady składające się zniewielu
potraw, lecz doskonałych, Zresztą byt mil-
czący, ślepyi głuchy na wszystko i odzna-czał się Wypróbowaną wiern

„ Teraz zaś, kiedy znamy ju
mniej pqwierzchownic, panówi ich służ:
cych, zajmijmy się mieszkaniami, w któ-
rych rezydowali,

Atos mieszkał przyulicy Ferou, o dwa
kroki od Luksemburga; apartament jego
składał się z dwu pokoików, schludnie u-
r_ządzonych. w domu, w którym mieściły
się pokoje umeblowane, a którego właści-
(ńln'lku, młoda jeszcze i piękna, nadaremnie
wabiła go słodkiemi oczyma. Kilka frag-
mentów minionej lepszej przeszłości bły-
szczało tu i ówdzie ze ścian skromnego
mieszkania: był tu naprzykład bogaty, przy
pominający kształtem czasy Franciszka I,
miecz z damasceńskiejstali, którego sama
tylko rękojeść, wysadzana drogimi kamie-
niami, mogła mieć wartość około stu pisto-
low. Ale nawet wchwilach największej nę-
dzy Atos nie pomyślał nigdyo tem, aby go
zastawić czy sprzedać. Szabla ta była przez
długi czas szczytem marzeń Portosa, który
oddałby chętnie dziesięć lat życia, byleby
ją posiadać.
: -_Pewnego dnia, kiedy Portos miał się
$potkać ze swoją księżną, starał się poży
czyć szabli od Atosa. Atos, nie mówiąc n u.
wypróżnił kieszenie, wydobył wszystkie
swoje kosztowności, kieski, zapinki i łań-
cuszki złote i ofiarował je Portosowi; rów-
nocześnie oświadczył jednak, że szabla jest
przymocowana do miejsca i może być zdję-
ta z niego dopiero wówczas, gdyi posiadacz
„"e; będzie opuszczał m ie. Prócz
bli był tam również portret, przedstawiają-
cy wielkiego pana z czasów Henryka III,
wstroju niezmiernie wytwornym, z orde-
rem Świętego Ducha na piersi. W rysach
osoby sportretowanej i Atosa można było
łatwo dostrzedz rodzinne podobieństwo, co
dowodziło, że ten wielki pan, kawaler orde-

' rów. królewskich, musiał być jego przod
kiem, Wreszcie szkatułka, przepięknie rzeż
biona, z tymi samymi herbami, co szabla
i portret, zdobiła środek kominka, lwqrząc

jaskrawy kontrast z innemi ozdobami. A-
tos nosił zawsze przy sobie kluczyk od o-

wej szkatułki. Ale pewnego dnia otworzył

ją w obecności Portosa, przyczem [(l-nle
mógł się przekonać, że szkatułka zawiera

ła jedynie listy i papiery, niewątpliwie li-

sty miłosne i dokumenty mdmnnę.
Portos zajmował obszerny i bardzo

wspaniale się przedstawiający aparlzłment
przy ulicy Starego Gołębnika. Ilekroć prze
chodził z kimś z przyj

Wo-
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vjaciół przed oknami,
w jednem z których stał zawsze Mousque-
ton we wspaniałej liberji, Portos wsk'a
wał ruchem głowy ręki: „Oto moje mie

". Ale nigdy nie można go było za-
stać w domu, nigdy nie zapraszał nikogo,
aby zaszedł do niego, więcteż nikt nie mógł
mieć wyobrażenia, (le istotnych skarbów
zawierała ta zewnętrzna wspaniałł

Aramis zajmował malutkie mieszkan
ko, złożone z gabinetu, jadalni i sypialni,
położone na parterze; okna sypialni wy-
chodziły na mały ogródek, pełen świeżej
zieleni, cienisty i zasłaniający wszystko
przed oczyma sąsiadów. e .

O d'Artagnanie wiemyjuż, jak miesz
kał; poznaliśmy też już jego lokaja, mości
Plancheta.

D'Artagnan byt z natury bardz cieka-
wy, jak zresztą wszyscyludzie, posiadający
zdolność do intrygowania, więc dokładał

starań, abysję dowiedzieć, kim byli w rze-
czywistości. Atos, Portos i Aramis; albo-
wiem pod tymi pseudonimami każdyz mło
dych ludzi ukrywał swoje rzeczywiste szla-
checkie nazwisko, przedewszystkiem zaś
Atos, w którym o milę można było wyczuć
wielkiego pana. Zwrócił się zatem do Por.
tosa, abyod:niego zasięgnąć o Ato-

 

   
  

 

  

   

    

  

je i Aramisie, a do Aramisa, by się dowie-

dzieć czegoś o Portosie.'
ciem i sam Portos.nie wie-

zacym towa-
Nie

dział nie prawie o swym mil

   

rzyszu ponadto, co było-ogólnie Wiadomo:

Opowiadano, że był bardzo nieszczęśliwy
w miłości i że okrutna zdrada zatruła na
zawsze życie tego człowieka, stworzonego
do przygód miłosnych. Ale jaka to była
zdrada? - nikt nie wiedział,

Zycie Portosa łatwo było :
poznać, z wyjątkiem jego prawdziwego naz
wiska, które znał tylko sam pan de Trevil-
le, podobnie jak i nazwiska jego obu towa-

zów. Można było przejrzeć go na
wskroś, jak kryształ, dzięki jego próżności
i gadatliwo I jedno tylko mogłoby w
błąd: wprowadzić badającego, mianowicie,
gdyby uwierzył w to wszystko, co Portos
o sobie opowiadał.

Aramis, jakkolwiek sprawiał wrażenie
człowieka, który nic nie ukrywa, miał jed-
nak mnóstwo tajemnic. Na zapytania, od-
noszące się do innych, odpowiadał polstow
kami, wymijał zaś całkiem odpowiedź na
pytania, odnoszące się do niego samego.
Pewnego dnia d'Artagnan, wypytawszy go
szczegółowo o Portosa i dowiedziawszysię
o pogłoskach, jakie obiegały co do miłos-
nych przygód muszkietera z pewną księż-
ną, zapragnął też dowiedzieć się czegoś o
stosunkach miłosnych Aramisa.
- A ty, drogi towarzyszu? - zapytał

-ty, opowiadający o baronowych, hrabi-
nachi księżnych, które kochają innych?

- Przepraszam -- przerwał Aramis-
mówiłem o tem, ponieważ sam Portos roz-
głasza wobec wszystkich te wiadomości i
ponieważ na całe gardło wykrzykiwał o
tem wobec mnie. Ale wierzaj mi, kochany
panie d'Artagnan, że, gdybym posiadł te
wiadomości z innego źródła, lub też gdyby
on mi je zwierzył, nie znalazłbyś bardziej
dyskretniejszego powiernika odemnie.
- Nie wątpię bynajmniej - odparł

ąrlagnnn, - tem niemniej wydaje mi się
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że ipan jesteś dosyć oswojonyz herbami,
czego dowodem może być pewna haftowa-
na Ąustcczka. której zawdzięczam zaszczyt
poznania pana.

Aramis nie obraził się tym razem, lecz,
rzybierając jaknajskromniejszą minę, od-

)Aowiedział głosem, pełnym uczucia:

-› Nie zapominaj, mój drogi panie, że
mamzostać sługą kościoła i że z tego po-
(wodu staram się unikać wszelkich spraw
światowych. Chusteczka, jaką pan widzia-
łeś, nie została mi powierzona, lecz jedynie
zapomniana w moim domu przez jednego
z moich przyjaciół, Byłem zmuszony ją za-
brać, aby nie skompromitować ani jego, a-
ni damy, którą kocha. Ja sam zaś nie mam
ani nie chcę mieć wcale kochanki, !
się w tem przykładem najsprawiedliwsze-
go z ludzi, Atosa, który niema jej, tak sa-
mo, jak ja.

- Tam do licha! Nie jesteś pan prze-

 

kardynał, ale całem sercem jestem sługą
kościoła... chciej mi pan wierzyć. Atos i
Portos umieścili mnie tutaj, aby mi dać ja-
kieś zajęcie; w chwili bowiem, gdy miałem
już być wyświęcony, doszedłem do małego
nieporozumienia z... Ale to pana wcale nie
zajmie i niepotrzebnie zabieram pański cen
ny czas.

- Bynajmniej, przeciwnie, zajmuje
mnie to bardzo - zawołał d'Artagnan - a
wobecnej chwili nie mami tak nie innego
do roboty.

No, tak, ale ja muszę odmówić mo-
dlitwyz brewiarza - odpowiedział Aramis

- potem napisać kilka wierszy, których
zażądała odemnie pani d'Aiguillon; następ-
nie powinienemiść na ulicę Świętego Ho-
norjusza, a wreszcie kupić różu dla pani de
Chevreuse; jak więc pan widzisz, drogi
rzyjacielu, chociaż tobie nie pilno, mnie

zy sig bardzo.
I Aramis uścisnął serdecznie dłoń swe-

go młodego towarzysza, poczem oddalił się.
Mimo zatem wszelkiego trudu, jakiego

d'Artagnan nie szczędził, nie mógł się do-
wiedzieć nic więcej o swoich nowych przy-
jaciołach. Zadowolnił się tem, że narazie
wierzył we wszystko, co mówiono o ich

przeszłości, w że przyszłość da mu
pewniejsze i.szczegółowsze wiadomości, A
tymczasem, oczekując na to, uważał Atosa

za Achillesa, Portosa za Ajaksa, a Aramisa

  

  

  

   

  

  

za Józefa. ,

* (Ciąg dalazy następky -- *** 

 

 

Setki tysięcy dzieci umiera w
Rosji i w innych Europejskich |
krajach. Wasi przyjaciele 1 kro- |

| wit potrsebale Wasie) porines. w
| Bank wysyła pieniądze do Pol.
ski 1 wszystkich miejscowości
świata po cenie kosztu - bez |
zysku. Ta nadzwyczajna |
ność jest dla deponentów tego |
banku, ponieważ instytucja ta |

! w ciągu sześćdziesięciu pięciu
| Int zdobyła zaufanie wszystkich |
| klijentów, m to z tej racji, że |
| zawsze służy interesom swych |
deponentów. Przyjdźcie do nas. 1

|

CITIZEN'S

- SAVINGS BANK -

i "Uratujcie Życie |
| |
w I

Bowery & Canal St.

| New York City
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Jezuici pqeclw strojom ludowym

We wsi Mezoeksevesed na We-
grzech odbyło się, jak donosi
„Corriere della Sera", niezwykłe
widowisko. Oto na największym
placu wioski ustawiono stos z
drzewa, a na nim złożono drugi
stos z bogatych ubrań narodo-
wych miejscowej ludności, Wiele
z tych strojów przybranych by-
ło drogocennemi haftami.

Do tego barbarzyńskiego kro-
ku namówili chłopów księża ze
znajdującego się w Mezoeksev
sed klasztoru 00. Jezuitów.
łemi dniami mieszkańcy znosili
do klasztoru swe piękne stroje.
Kobiety płacząc, rozstawały się
ze swym ukochanym ubiorem.
Ostatniej niedzieli, gdy wszystko
było już przygotowane,
cu znajdowało sig kilkan:
sięcy włościan miejsco
kolicznych, jeden z ksi
palił stos. Rozpoczęty się naboż-
ne pienia, podczas których spło-
ngło wiele nieoszacowanej warto-
ści ubiorów.

PHILADELPHIA, PA.

Tow. Juljusza Słowackiego, znane
ze swych występów scenicznych, wy-
stawia przepiękną krotochwilę w Sch
aktach „Stary Piechur i Sym jego
Huzar" w niedzielę, dnia 29-g0 mar-
ca o godzinie 3-ej popołudniu w sali
Marciniaka, 2974 Orthodox ul.
ka pełna humoru oraz rzewnych scen
jak jest samo życie człowieka, wi
niee z róż i cierni. Śpiewy solowe i
chóralne, wspaniałe kostjumy,
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Zawiadomienie

Niniejszem zawiadamiam, zo poste:
dzenie nadzwyczajne Dzielnicowego
Komitetu Pqlskiego Szpitalu, odbe-
dzie się w niedzielę, dnia 29.0 mar
ca r. b. o godzinie Tej wieczorem,
na sali K. Pułaskiego, w Nicetown
Z powodu, że na posiedzenie mie-

sięczne przybyła niedostateczna licz
ba delegatów, posiedzenie nie odbyło
się, m że są sprawy ważne do
twienia, przeto uprasza sig stan. de-
legatów 1 szan, dolegatki o liczne
przybycie
Również nadmientam, że pieniądze

które zebrano, zostały złożone w
North Philadelphia Trust Company
na (mię Penn Treaty Hospital, N
town Committee, w sumie $64056c.

    

ALEKSANDER BUCZEK, Sekr.

 

 
 

BACZNOSC FILADELFJA

 

VADIS

120 osób na scenie

CZWARTEK

2-00 KWIETNIA

METROPOLITAN

«__ OPERA HOUSE

Broad i Poplar ul.

Filadelfja, Pa.

. Obowigzkiem Twoim

przyjść na Obchód

i Przedsawienie

   

 

 

zytarjuszem, czy nie.
Możemy Wam pomóc!

 

Wasz.Bank
Przedtem, nim włożycie Wasze pieniądze w jakie przedsiębiorstwo,przyjdźcie do BOWERY SAVINGS BANK. To jest WaszBank i możecie korzystać z jego doświadczenia w zakresie:
Lokaty Kapitałów:Troszczymy się o zabezpieczenie naszych depozytarjuszów .i wogóle publiczności od wkładania kapitałów w niepewnychfirmach i dopomożenie im w bezpiecznem lokowaniu oszczędności. Zprzyjemnością będziemy Wam służyć wiado-mościami i informacjami zdobytemi przez długie lata do-świadczenia.
Ubezpieczenia na Życie:% Doradzimy Wam w sprawie ubezpieczenia na życie; roz.patrzymy Wasz program lhbexpieczeń; przedstawimy Wam

różne rodzaje polis asekuracyjnych i wyjaśnimy, którego
rodzaju polisa najlepiej odpowiada Waszym. dochodom
i Waszym gwarancjom.

z : w 2 :
Posiadanie Nieruchomości:

Rozmówimy się z Wami w sprawie posiadania domu, roz.
patrzymy szczegóły nabycia takowego i damy wszelką ra-
dę lub pomoc potrzebną w tym wypadku.

Nasz ODDZIAŁ SĄSKEDZKIEJ USŁUGI (130 Bowery) .dopomoże Wam
bezpłatnie, w tych sprawach, bez względu na to, czy jesteście naszym depo-

Otwieramy konta dla Towarzystw. Osoby nieczytelne, niezdolne podpisać na- +
zwiska również bywają przyjmowane na depozytarjuszów.

Obydwa Banki są otwarte do 7-ej wieczorem w poniedziałki.

The Bowery Savings Bank

110 East 42 Street

naprzeciw Grand Central Stacji

OGÓLNE ZASOBY PRZEWYŻSZAJĄ SUMĘ $250,000.000.00

Spytajcie się o Dr. Solitermana,

130 Bowery

NEW YORK CITY ---blisko Grand St

  
    
Do Rodaków pochodzących

z Jarosławia

Przed kilku zawiązało
ię w Jarosławiu, Małopolska, "Kolo
Miejscowej Ligi Obrony Państwowej
Państwa." Oparło się to Koło o juk
najszersze warstwy społeczeństwa
Jarosławia i powiatu i wydało odezwę
do obywateli, którą dołączam, a obok
tego rozpoczęło daleko 'sięgającą ng
tncję dla jednania członków

Myślą 1 szczorem życzeniem na
szem jest zakupić dla Rzeczypospo›
lite} samolot dla celów strategicz
nych 1 samolot dla celów wanitar
nych. Oba z Jarosławia 1 powiatu.
Xie czy zdołamy przy ogól

nej biedzie pieniężnej u nas pamują›
cej, zrealizować nasze myśli i nadzie
e

 

Więc za pośrednictwem szanownej
Redakcji, zwracamy się do rodaków
naszych na drugiej półkul, szczegół
nie do tych, którzy wyszłi z Jarosła
wia 1 powiatu Jarosławskiego o za
silenie nas otiarnym groszem dla ce
low sity Rzeczypospolitej Polskiej.
Prosimy o otwarcie dla tego celu

listy składek w swojem cennem pl
mie, które prosimy zbierać 1 nadsy:
tać do skarbnika naszego, p. Hauta
Hentyka, właściciela magazynu ga
Iunteryjnego "Imperial", przy ulicy
Grunwaldzkiej, w Jarosławiu.
Łącząc wyrazy wysokiego  poważe›

nia i głębokiej czel,
Doktór: PAKLIKOWSKI,
Podpułk. Lekarz, Prezes

, Koła Ligi Obrony Państwo-
wej Państwa w Jarosławiu.

 Józet Mańko przyrzeki, że również
popis stłowy jaki odbędzie się w Ma-
speth, L. I., dnia 29.80 marca, będzie
należał do niezapomnianych wrażeń,
jakie widzowie będą mieli na tymże
wieczorze,
Klubowey, jak zwykle bez straty

czasu zabrali się do roboty ze znajo›
mością rzeczy 1 jest fuż powną rze-
czą, że sala w Maspeth, LL, w Domu
Polskim, będzie rzeczywiście wypeł:
nioną po brzegi, nie tylko Polakami,
ale 1 Amerykanami
Wiedząc jak praca taka jest |

fllwg mamy nadzieję, że Folonja w
Maspeth, L. L, zgłaszając sig po bile-
ty do Domu Polskiego, ułatwi tem
samem pracę członków, za co ci, zgó-
ry już serdecznie dziękują.
Tu 1 ówdzie najlepszymi~agitato-

rami sprawy są miejscowi herkules,

Baczność! Swój do Swego!
PARK RESTAURACJA

92 East Street
Wydaje śniadania, obiady, ksiac
"Magen apt n ć
moT%
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Również pokoje umeblowana
--- do wynajęcia, =**
 

 

  

The Bowery |

Savings Bank

110 East 42nd Street
i 130 Bowery

New York, 0. Marea, 1928.
Kwartaina dywidenda wedlug raty
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[] M będzie od
też ten dsławiony Mańko jest napra | dniem 20 kwietnia, 1925 i pózniej. |wdę takim nadzwyczajnym osiłkiem, Pieniądze zdeponowane wo

-

"|czy też nie, | 3 kwstnla wiacznie będa -|pobieraiy przedni" %1 tych, 1 innych, jak 1 wszystkich ageset 95 9900 |serdocznie zapraszamy i jesteśmypew ovwioeno |vos knebyro.ni Waszego przybycia.
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Klub Demo- wane U1 ®.
kratyczny zapewnia, że każdy będzie w

miał wygodne miejsce i dobry widok, w

zatem przybywajcie wszyscy!

Pan Jóret Mańko wystąpi również I

dnia 1.g0 kwietnia, w Domu Narodo- ||

wym, w Bronx, N. Y. .

._

THELINCOLN SAVINGS Banx

[

-
of BROOKLYN '

amt1
   

Stretre tf.
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 Jarostaw, 25 lutego, 1925,

DZISIAJ L,

W niedzielę, dnia 29-g0 mar-

ca, Józef Mańko, w Domu

Narodowym Polskim

w Maspeth, L. I.

   

 

Po raz pierwszy Józet Mańko zo

stał zaproszony przez Klub Demokra-

tyczny w Maspeth, L. L, celem dania

 
występu siłowego dla tegoż klóbu.

Czy dziwić sięż

Wszyscy el, którzy mieli sposob.

mość podziwiania siłowych gopisów

Marika - nie tylko nie

nie rozumieją dlaczego inne klub

wykorzystują -sposobności .popisania

się tak przepotężnym Polskiem, oraz |

wykorzystania .finansowo |us cele |

klubowe, czy też stoważcyszenia. -')

 

 

Założony: 1066  
Główne B» toro SEE .

631 Broadway i Boerum St. 12 Graham Ave. blisko Bway

 
 
 

 

-Otwiera Konto - $1, '

Ostatnia stopa procentowa wynosiła -+

CZTERY I PÓŁ (4'*%) PROCENT

procent i procent od procentu doplsywane są kwartalnię
 

" Przesyłka plemiędzy do wszystkich krajów Do niskich ratach,
Wkładki do banku przez pocztę

PRZEDZIAŁY OGNIOTRWAŁE ga..- i
Geo. M. Dorcher

więcej.
harles: Froes

Presstent

 

er

-- Kapital przeszło $70,000,000 --

Nie mozemy.dosta¢ _

Ludzi do pracy

Zwracamy sig do całej polonii, aby nam pomogli

znaleść ludzi do pracy łatwej i przyjemnej, a przynoszącej

wielkie zyski.

Nasze interesy w Ameryce i w Polsce wymagają abyśmy

używali Polskich mechaników i operatorów kinematograficz-

nych.

Ci, którzy tego fachu nie znają, a Chcą się go nauczyć,

będą przyjęci do nas na BEZPŁATNA NAUKĘ. Urządziliś-

my dla tego celu .

BEZPŁATNĄ SZKOŁĘ KINEMATOGRAFICZNA,

gdzie uczymy wyświetlać obrazy i reporować maszyny kinowe.

ZUPEŁNIE BEZPŁATNA NAUKA, dla tych, którzy: po

nauczeniu się operatorstwa zgodzg sig (llama; pracować za
dobrą opłatą. t "

Uczyć się można w dzień lub wieczorem, - Informacji
udziela Inżynier Nowak, w Poniedziałki, Wtorki i Czwartki,
rano od godziny 10 do 12, a także wieczorem w te same dnie
od godziny 7 do 9:30.

POLART ELECTRICAL INSTITUTE
(SEVEN SEAS FILM CORP)

1416 Broadway, - róg 39 ulicy,

Pokój No, 505. New York City.
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Wydawany przez Spółkę Wydaw. „Nowy świat", Ino.,

an Second Clare Matter, Merch 31st, 1914, wi Now
York Post Office, New York, N. "T,
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Porrocznie ML
Kwartainie 1000200000  

MAIN OFFICE:
24 UNION SQUARE, NEW York, N. Y.
(Fourth Avenue, między 16th 1 16th Street's)

Telephone, Stuyvesant 5493

 

BROOKLYN BRANCH:

586 Manhattan Avenue

Teletone. Greenpoint 0938

-_ NIEMCY FINANSOWO 1 cos

PODARCZO SILNIEJSZE,

NIŻ PRZED WOJNA

Przed dwoma laty, Niemcy jęczały, że

Są zrujnowanym państwem i bankrutem.

Pozory jęki te usprawiedliwiały, -Marka

Rzeszy była bezwartościową. Kredyt za-

granicą był zerem. Nawet wybitni ekono-

miści i politycy wierzyli statystykom nie

mieckimi „biedne Niemcy" serdecznie ż

łowali. Gdy zaś od czasu do czasu zjawił

się głos trzeźwy, ostrzegający, że polęga

niemiecka nie jest bynajmniej złamana, że

spadek marki jest bluffem i że fikcyjnem

jest niemieckie bankructwo, czujna pro-

paganda berlińska natychmiast głos taki z

nadzwyczajną energją dusiła.

Udając żebraków i nieszczęśliwców,

"-- Niemcy dopięli zamierzonego celu - uspi-

" "Ii czajność świata.

Dopiero w Londynie na konferencji,

* gdzie przyjęty został plan odszkodowań o-

Taco“ y pod kierunkiem Amerykanów
„Wounga i obecnego wice-prezydenta Da-

.... wes'a, odchylona została nieco zasłona.-
» Stwierdzono wówczas kategorycznie, że
< «Niemcy nie są bankrutem, że mają pie-
'' niądze, że stan ich gospodarczy jest dobry
›»] że wobec tego mogą z łatwością płacić

~ 'odszkodowania.
„Nowy Świat" nie wierzył nigdy wję-

© ki niemieckie. Podkreślaliśmy niejedno-
... krotnie fakt stwarzania pozorów w Ber-

limie, dla mydlenia oczu zagranicy.
Poprzyjęciu planu Dawes'a pisaliśmy,

"" że plan ten jest korzystny głównie dla Nie-
miec, że daje im kolosalną szansę i środki

"do rozwinięcia swej olbrzymiej maszyny
' przemysłowej, konsekwentnie zaś pobudza

ich do niebezpiecznej ekspansji handlowej
1 przemysłowej. ,

, , Nie czekaliśmydługo na wywodówna
szych potwierdzenie. Jakby za dotknig-
ciem różdźki ezaródziejskiej, podniosły się
nagle „zrujnowane" Niemcy.  Uregulowa:
no prawie w przeciągu 24 godzin walutę,
obliczając za jednego dolara biljon papie-
wych marek. Pożyczki zagraniczne, któ-

ve dzięki planowi Dawes'a rząq niemiecki
zaciągnął zagranicą, spotkały się z olbr
mim sukcesem. -Kapitał amerykański, któ

„ry: papu lepsze informacje o sytuacji gospo-
Niemiec, niż karmiona propaganfiq

i ' berhfiskq publiczno§é, quien do miast nie-
' mieckich setki miljonów dolarów, _

„Ostatnio, rząd niemiecki ogłosił za-
miar uregulowania, a wrzeczywistości ska-
Sowasiia wszystkich przedwojennych i wo-
jennych długów wewnętrznych, wynoszq-

cych razem około 70 biljopówmareła, Za

tę sumę, rząd niemiecki daje wierzycielom

5 procent, cz ściowo w spłnlafh rocznych,

'" częściowo zaś użależnią i te 5 procent od

powodzenia planu Dawes'a.

.... Krótko mówiąc, za 17 biljonów dola-

rząd kanclerza Luthera obiecuje wy-

płacić nominalnie 830,000,000 dolarów, w

TżeczŚwistości zaś znacznie mniej. Tylko:

bowiem 250 miljonów mają być spłacone

ratami z procentem, co wyniesie około 6
miljonów dolarów ruczniczneszlu pozosta-

je, jak zaznaczyliśmy wyżej w nowych bon

dach na nieokreślony czas z w<runkiem,

że skarb niemiecki będzie miał gotówkę po

spłaceniu odszkodowań.

** "Rząd niemiecki twierdzi, że czyni po-

sjadaczom bondow dobmdziejslwp, ofiaru:

boinc jor 5, procent,, , Według bowiem 'obli;
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czen walutowych, caly wewnętrzny dług

Niemiec, legalnie wynosi... 17 dolarów.
Niemcy żadnych poważniejszych zó-

bowiązań zagranicą nie mają. Podczas woj-
ny nie zaciągali, bo nie mogli zaciągać dłu-
gów zagranicą. Nie mają takich ciężarów
jak Anglja, Włochyi Francja, których dłu-
gi zagraniczne wynoszą miljardy dolarów.

Zniesienie za jednym zamachem obli-
gacyj wewnętrznych stawia Niemcy w sy-
tuacji nietylko korzystnej, ale wprost wy-
jątkowej w stosunku do innych mocarstw
Europy.

Ekonomista i polityk angielski, p. R.
C. Long niedawno ogłosił w londyńskiej
„Fortnightly Review" ciekawe szczegóły o
przemyśle niemieckim. Okazuje się z ty !!
szczegółów, że przemysł niemiecki jest dzi-
siaj znacznie silniejszy i zwarty niż przed
wojną. P. Long cytuje 101 wielkich przegi-
siębiorstw niemieckich, które {Mufti swoje

przedwojenne zmniej o dziesiątki mil-

jonówdolarów. :Wkażdej niemal dzień:/„|:
nie przemysł niemiecki zyskał na wartości
w porównaniu z rokiem 1913. bqnduk mar-

ki dotknął masy pracujące w Nlc'nu'uw'h i

emigrację, ale znakomicie pomógł kapila-

listom. Jako rezultat oczywmh} p. Long

wymienia 251 wielkich przedsiębiorstwnic

mieckich, których wartość przed wojną wy

nosiła razem 1,967,000,000, a obecnie wy-

nosi 2,297,000,000 marek. Są korporacje,

które wykazują poczwórny wzrost kapita-

łu od roku 1913, jak np. korporacjetram-

wajowe, chemiczne, kolei żcluz'nth i inne.

Jednemsłowem, kapitał nużnncgkl po-

teZniejszy niż kiedykolwiek w historji Rze-

szy, jest gotowy do ekspansji. __

"- Zwyciężone na polu bitwy Niemcy cał

kiem racjonalnie chwalą się przed swm'lvcfln,

że stają w szrankach lnuędzynurodnux h,.

jako wielka potęga militarna i gospodarcza.

Stwierdzają to nieomylne cyt y.

Wobec nich można zrozumieć 'hardc

stanowisko Berlina wobec Aljantówi prze:

rgi

o

Polskę. 20,

mgllzpmwdżą że straszliwe niebeszyczcv

stwo kryje się w połędze ”Im'msqwq 1 Sny

podarczej Niemiec dla najb j przy 3/10-

ści Europy. wh.

CZESI PLANUJĄ TO, CO CHCIAŁ

ZROBIC PIŁSUDSKI

Prasa czeska, komentując mowę angielskieg»

ministra spraw zagranicznych Chamberialn'a.

którą ten wygłosił w Izbie Gmin na temat pa-klu

gwarancyjnego, podnoś! plan utworzenia związ-

ku państw na Wschodzie Europy, któryby

-

był

najlepszą obroną mniejszych narodów.

|

Minister

czeski, Benesz, sądząc z głosów prasy, ma za-

miar plan takiego związku przedłożyć w Pa-

ryżu.
Pomysł jak wiadomo nie jest nowy. Związek

taki planował Józef Piłsudski. Rozumiał ten wiel-
ki żołnierz 1 polityk, że mniejsze państwa muszą
razem się trzymać, wobec niebezpieczeństwa,

które stale im grozł ze strony Niemiec 1 Rosji.
Drwiła reakcja polska z Piłsudskiego, że o

federacji fantazjuje, o niedoścignionych rzeczach
marzy, Podjęli odrzucony głupotą endeków pro-
jekt Marszałka bolszewicy, u siebie federację

stworzyli 1 przeciw Polsce ją obrócili.

Teraz Czechy pomysł Piłsudskiego dla sie-
bie anektowali. -Benesz będzie rej wodził tam,
gdzie powinien wodzić rząd polski, względnie

twórca pierwszy planu, były Naczelnik Rzeczy

pospolite
Jest to jednak ciekawe dlaczego Polska w

dalszym ciągu pozwala , wyrywać sobie z rąk
inicjatywę, która do niej należy.

  

 
  

  

  

 
 

 

WYDZIAŁOWCY W NEW YORKU

Z okólniku biura przedkongresowego Wy-
działu dowiadujemy się o drugim zjeździe Rady
Naczelnej Kongresu, który się odbył pocichutku
dnia 18-go marca w New Yorku. Z biorących
udział w tym zjeździe, naliczyliśmy 80 procent
księży, kilka osób z Rady 1 coś z ośmiu cywilów.
Krótko mówiąc, oprócz parafji, ani na lekarstwo
reprezentantów żadnych organizacyj 1 towa-
rzystw polskich z New Yorku i okolicy.

Afera czysto klerykalna pod egidą „Kongre-
su Wychodźtwa".

Ale prawda, zebranie uświetnił swoją obec-
nością honorowy obywatel z Reading, Pa.
„dziennikarz" wydziałowo-klerykalny na New
York i okolicę, niejaki Stanisław Rosner.

Powodzenia.
60 +

ZMNIEJSZENIE URODZIN WE FRANCJI

W roku 1924, urodziło się dzieci we Fran-
cji razem 752,101. W tym samym okresie czasu
umarłoludzi 679,885. Czyli, że nadwyżka urodzin
wynosi zaledwie 72,216. ©

Jest to znaczne w do
roku 1923, w którym nadwyżka wynosiła 95,000.
ość urodzin zmniejsza się stale we Francji od
r. 1870 t}. od francusko-pruskiej wojny.

W Niemczech w roku ubiegłym nadwyżka
urodzin nad śmiercią wzniosła 300,000, pomimo,
że ogólnie biorąc, cyfra ta jest znacznie niższa,
niż wykazują statystyki przedwojenne.

Tendencja do ograniczenia Iudności istnieje
jak: to niedawno pisaliśmy w całej Zachodniej
Europie. -Sprawiają to ciężkie warunki życia,
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„Dziennik Związkowy" z dnia
20 b. m. zamieścił pod sensa-
cyjnym tytułem „Polska odkła-
da zajęcie Gdańska", telegram
tej treści:

WARSZAWA, 19 marca. --
Zajęcie Gdańska przez polskie
siły powstańcze , zostało odlo-
żone na czas nieograniczony,
stosownie do Informacji wy-
danych tu przez urzędników
polskich. Polacy są nadzwy-
czaj zadowoleni z wyniku u-
kładów paryskich, a także z
odpowiedzi Chamberlaina na
ostatnią niemiecką ofertę.

Ubiegłej nocy kilkunastu
wyśmienitych polskich orga-
nizatorów powstań politycz-
nych a między nimi także i
wodzowie powstania śląskie
o 1 wileńskiego, wyjechali z
Warszawy do miejsca ich
przeznaczenia w korytarzu
gdańskim dla prowadzenia
powierzonej sobie działalno-
ści i organizowania patrjoty-
cznych chłopów polskich w
korytarzu gdańskim którzy
palą się wewnętrzną żądzą
zajęcia Gdańska i przyłącze
nia go do Polski.

Urzędnicy ci przybyli parę
dnitemu do Warszawyz proś
bą do władz polskich 1 Sej-
mu o wielkie wydatkowania
na utrzymanie działalności po
gotowia _polskiej _ludności
wiejskiej w Korytarzu Gdań-
skim. Niektórzy z wodzów
tego ruchu oświadczyli przed
stawicielowi „Tribune", że
lud wiejski z niecierpliwością
wyczekuje pozwolenia uderze
nia na Gdańsk i anektowania
go dla Polski, lecz wszyscy do
magają się od rządu polskie
O, aby zaopiekował się do-
statecznie _ich rodzinami,
gdyż wszyscy są przekonani,
że zajęcie Gdańska byłoby o-
kupione obfitym przelewem
krwi i stratami -w życiach
ludzkich, gdyż garnizon gdań
skl liczy 5,000 najdoborow-
szych weteranów niemiec.
kich z ostatniej wojny,

Stosownie do urzędowej in
formacji wydanej w Warsza-
wie, Francja definitywnie od-
rzuciła niemieckie żądania o
wolną rękę działania odno-
śnie ich granic wschodnich,
więc w obecnym czasie bez-
pieczeństwo Polski nie jest za
grożone.

Preypuszczamy, że telegram
wyżej przytoczony

-

„Dziennik
Związkowy" podał za gazetą
amerykańską.

-

Czy to jednak
upoważnia pismo polskie do ro-
bienia z poważnej rzeczy, głu-
piej 1 szkodłiwej Sensacji, za-
pewnianiem swoich czytelni.
ków, że Polska „odkłada" atak
zbrojny na Gdańsk? Czy nie o-
bowiązkiem „Dziennika Związe
kowego" jest w wypadku sta-
wiania w zaborczym świetle
Polski, wystąpić energicznie 1

 

 

przeciw szkodliwej ' insynuacji
zaprotestować?

Przecież wiemy wszyscy 1 wie
dobrze „Dziennik Związkowy",
że wrogowie tylko czekają na
fałszywy krok ze strony pol-
skiej i oddawna prowokują rząć
polski do zbrojnego wystąpie-
nia w sprawie Gdańska. Jeżeli
korespondent amerykański, do-
brze za to zapłacony, puszcza w
świat prowokujące Idjotyzmy,
to nie racja, żeby pismo polskie,
fałsze brało za dobrą monetę,
nietylko ich nie piętnując, ale
wyjaskrawiając sensacyjnie dla
swoich czytelników.

Prasa wydziałowa podaje po-
wody dla których Zarząd Cen-
tralny Związku Nar. Pol. uchwa
lił wziąć udział „w kongresie,
wbrew opozycji cenzora Syp-
niewskiego.

Oto najważniejsze:
„1. Wraz z innymi pod-

nieść głos protestu przeciw
grożącemu już nowemu roz-
biorowi Rzeczypospolitej Pol-
sklej przez projektowany za-
mach na całość granic gwa-
rantowanych traktatem wer.
salskim, -

2. Aby podtrzymać naszem
stanowiskiem walczących o
te postulaty braci na Górnym
Śląsku i w całej Polsce.

3. Aby zbiorowym .wyall-
kiem całego Wychodźtwa a-
pelować do rządu Stanów
Zjednoczonych, by bronił za-
sad wolnościowych wyrażo-
nych w czternastu punktach
Ameryki, w imię których Na-
ród tutejszy złożył wiekopom
ną ofiarę krwi i mienta".
Nie będziemy tutaj zastana-

wiali sig nad tem, czy protest
polityczny, będzie _odpowiedni
dla „kongresu  wychodźtwa",
z całą pewnością można nato-
miast twierdzić, że Związek Na-
rodowy bez zjazdu wydziałowe
go może protestować nie czeka-
jąc do połowy kwietnia.
Skutek może byłby i lepszy.

606 +

W „Dzienniku dla Wezyst-
kich" czytamy:

„Dziennik Zjednoczenia" po
daje sensacyjne „Extra", ja-
koby z kancelarji biskupiej w
Chicago wyjść miało rozpo-
rządzenie do księży probosz-
czów, zakazując im wyjazdu
na Konkres Wychodźtwa do
Detroit. „Dzienik Zjednocze-
nia" uderza na alarm, że prze
ciwnicy Kongresu  odgrazaly
się „denuncjacją" do władz
federalnych.

CZĘSTY

"WYDZKIE TNK
   

KASZEL

Nie wiecie może dlaczego tak często nawiedza, Was ka-
szel i przeziębienie, przyczyna leży w tem, że Wasza Siła

Odporna jest osłabiona i potrzebujecie pokarmu leczniczego

SCOTTSEMULSION

dla karmienia ciała do pełni zdrowa i dania organizmowi
odporności w razie nagłych ataków.
silnie działających lekarstw,
żywiącego.

Nie: potrzebujecie
ani bodźców, lecz pokarmu

Jeśli Wam dokucza kaszel lub przeziębienie, wet-
cie codziennie Scott's Emulsion!

Scott & Bowne, Bloomfield, N. Bist

 
urzędach zapasów, Zarządze-
nie to wywołane jest skargami,
iż do niektórych miejscowości
państwa bilon, zwłaszcza srebr-
ny, dociera niedostatecznie i że
nawet daje się odczuwać brak
biletów  zdawkowych wartości
jedno i dwu złotych.

Summmune

Mąka

Dzięki zawieszeniu poboru cła
od mąki amerykańskiej, ceny
jej są znacznie niższe od tych,
które byłyby pobierane, gdyby
cło to obowiązywało. Również
ścisła zależność ceny mąki kra-
jowej od amerykańskiej) spra-
wia, iż zapędy spekulacyjne
sprzedawców krajowej mąki
pszennej hamowane są przez
import mąki amerykańskiej.
Wobec tego zainteresowani
wszczęli obecnie starania 0
przywrócenie poboru cła od ma-
ki amerykańskiej.

gs

Czytelnikowi A. S. -- Oznaczają róż:
ne karty Spytajcie się osoby grają:
cej w karty, to Wam wytlumaczy.
Xie można.

« 6 +

CzytelnikowiJ. R., z Garfield, N. 3.
- Skoro wiecie na jakim okręcie
przyjechaliście do Ameryki i które»

JEDYNY PoLSII
Meble SKŁAD MEBLI

POLECA Po CENACH
NAJNIŻSZY CH

ŁóŁKA, srocy, KnzestA, DYWA.
Ny, LDarma, MaTenAGE, seng.

avny, onar
Ay suum

ZA GOTÓWKĘ LUB NA SPŁATY

135 AVENUE "A"
pomiędzy && 1 3th Streat's

NEW YORK CITY

  
 

A. STEC

Telefon, Dry Dock 6248

  zna widząc
jaki bigos nawarzyła - za-
czyna kręcić swolm zwyere-
jem i zmyśla bajeczkę o „de-
nuncjacjach",
Denuncjację nie splamili się

nigdy lewicowcy, ale natomiast
znają się na niej doskonale wy-
działowcy.
Czy trzeba ?

  

 

$1.00
TYaopntowo

KUPI
FONOGRAF

SKŁAD
POLSKICH
REKORDÓW
BELL MUSIC STORE

559 East 180 Street
BRONX, N, r.
 
 

ŻYCIE EKONOMICZNE W POLSCE
 

Amerykańsko-polski układ handlowy
 

Radca handlowy poselstwa
Stanów Zjednoczonych w War-
szawie, p. L. W, Rogers, zapy-
tany o znaczenie prowizorycz
nego układu handlowego pol-
sko-amerykańskiego, oświadczył
co następuje: prowizoryczna
umowa handlowa jest krótka,
ale zasadnicza, Opiera ona wza-
jemne stosunki ekonomiczne na
podstawie klauzuli największe
go uprzywilejowania. Doniosły
ten punkt, na którego podstawie
towary amerykańskie będą tra-
ktowane, jak towary krajów,
które posiadają z Polską zawar-
ty traktat handlowy i odwrot-
nie, ożywi znacznie wzajemną
wymianę towarową. Spodzie-
wać się można, iż w następstwie
tego na rynku polskim pojawią
się towary amerykańskie po ce-
nie wmacznie niższej, niż do-
tychczas, Na miejsce bo-
wiem dotychczasowych normal-
nych obowiązywań będą uprzy-
wilejowane zniżone stawki cel-
ne. Układ ten uważać można za
środek j jeśnieni
się stosunków polsko-amery-
kańskich.

Monety srebrne
 

Obecnie jest w obiegu około
jedenaście miljonów złotych w
monetach srebrnych jedno i
dwu złotowych. Ukazanie się w
obiegu polskich monet srebr-
nych przyjęte zostało przez spo-
łeczeństwo z wielką radością,  

jak o tem sygnalizują oddziały
Banku Polskiego z szeregu
miejscowości. -Cytujemy kilka
charakterystycznych głosów:

"Srebrne monety preywitalo
społeczeństwo z wielką radością,
zrobiły one dobre wrażenie,"

Oddział Banku Polskiego in-
formuje:

"Za nabyte złoto i srebro pła-
cimy klijentom przeważnie wie-
śniakom, naszym srebrem, któ-
re jest bardzo chętnie i mile
przyjmowane."

Oddział w Równem pisze:
"Puszczone w obieg monety

srebrne wywarły dodatnie wra-
żenie."

Oddział w Starogradzie dono-
sit

„Wielkie zainteresowanie dla
srebrnych jedno i dwu złotówek
zaspokajaliśmy w najszerszej
mierze, ludność z radością i pa-
wną dumą je powitała,"
 

Bilon
 

Wobec tego, Iż w ostatnich
czasach nadchodzą systematy-
cznie transporty bilonu niklowe-
go, oraz, że zapewniony jest re-
gularny dopływ monet stebr-
nych, ministerstwo skarbu pole-
ciło celem nasycenia rynku pie-
niężnego bilonem, dokonać wy-
płaty poborów służbowych za
marzec, ze szczególnem uwzglę-
dnieniem tego rodzaju znaków
obiegowych - w miarę rozpo-
rządzalnych w poszczególnych

  --- ~-
Naugryciel. sterwy, udziela w do-
mu "lekcji  młodeżym | starszym

ntem -nauk -staranny,

aindilego poprawnego
pisania "- to główne warunki.

E. SZAMISSKI

217 East 10th St., New York
pomiędzy Pirat 1 Second Avenne'e
 

 

oraz sprzedaję gotowe,
Przeróbki i reparacje tako-

wych, przyjmuje pra-
cownia kuśnierska

A. ROŻEK
1298 Lexington Ave
pomiędzy #1 w 83 ulicami.

=-===-=--=<==<
Prisko - Amarykani

„zeeAONwa, -
R. MANKUSA

Kurey > praktyczne.   

 

220 EAST 4m stREET
Mlsko Third Avenue

Dajemy najtańsze kuria
w we, wiendevin Tone more 7

NATIONAL AUT
an €. vien Sirens shakeThirdAve,

 

go dnia odptynęliście z Europy, na-
plszele na Ellis Island. On znajdą
w swoich aktach dzień Waszego przy=
jazdu.

606 6
Czytelnikowi O. V., z New Vorku.

- Nie mamy kwiatu narodowego.
6060.

Czytelniczce A. K., z Lodi, N. J. -
Morris Plan Company pożycza na to-
war dla kupców i handlowców, -Czy
macie własny sklep.

i---

DO POLSKI
20POLSKUtorresAngle).wy w obie strony.

Do Gdańska i z powrot
Aquitani po at
Berengarią $185
Mauretania eorócz podatku
Na innych okrętach $180, i podatek.

Do Warszawy i z powrotem
Aquitanią
Berengari

Mauretania $207.50 i
Do Polski je najkzó

Odjazdy co Arody:
obywatel an.

 

podatek

   

   

czystość: Wyśmie-

NXRO UWE
25 Broadway New vork

 

POLSKA LECZNICA

Dr. Michał A. Iogolewiez
POLSKILEKARZ

86 Second Avenue, New York City
sPECzALNS

Leczenie elektrycznością i

djagnozą za pomocą

Promieni "X," --
GODZINY PRZY

10 do i przed południem 1

W niedzielę podi
Telston, Diy Dot#20"" (
---.

Telefon, Orehaza ton.

JOZEEF HALICKI, M, p.
karz

04 12402 po poludniu:
od ido RB vlecaor
w niedzielą do' 1311 East 10th Street, ”fi.£°’v“:‘r“d"cu,
---

Dr. BRYAN338 East 17th Street, New vork ciępomiędzy Pirat 1 Second Averc's"
Lecay chronicane. chi

neryów. nerek 1 *;"
szenia: wy 'Gonzohtm

1-41 rano do teW niedzielę od 3 „..Ja'Z'f”„'8'SL'."
E-.-=-

Tel: Mott Haven «ass,
S. CLVGare w aexander Ave., rog 199 ull

tr baie U9

 

o
Godziny urzędowa;

19-13 ramo,
$ zopołudniu:

eczorcin.Dr. Clus niedawno grOL
---

Dr. S. LOW
Lakarz chorób wenarycznych

en

Remand

Rrlechat a Wiednia i A317 Rast ow Strom NewVorecopziyy vrzppowi 1-5Telefon, Ory Dock (181°

 

po polsku)
Lecrenie Promflnmm Rent

Coran) 1.
 

  
---

% SPECJALNOŚC

oroby Chroniczne Mężczyz
Krwi, N óIKobieł wm

rwi, Nerwów, Nerek i

PORADApm;Pottera
wownty Po Polsku

---

rorsku

   

   

   

 

DR. MARJA C. REINAMmEDYE, Cambro 1Lekarka od lat % zone £ nauk jdoświadczenia:
Godziny: urzędowe:

rano do 18 w południe
również w niedzielę 1 świe

zio boi

 

r c
'esetons® Rtiveraids tact,

    

"Telefon, Watkine Sri A
AKUSZERKA
6 w i no p o 1 « k w

Traydzieści Tat
MRS. VOEADI‘Tl-gu

158 West 24th Street
bilsko Seventh Avenue

Wynagrodzenie Minimalne,
   

 

Preklyezne wyuczenia »

codziennie. W wieczi

 

 

ele 08 ) reno do 1porotneniu
New Vark Automobile School, 208 Second Avenue, rdg 14th 81

 

~ ---"

-

-

JEDYNA TECHNICZNA szkoŁĄ AUTOWOBILOWA f
«nika.
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, WIADOMOŚCI Z NEW JERSEY -    ancJAN WALENCIAK144 Passaic Ulica, Passaic, N. J.SKŁAD Z OBUWIEMPosiadamy wielki wybór wykwintnego obuwia na wiosnęNajnowsze fasony: Męskie, Damskie 1 Dziecinne
 JEDYNY POLSKI SKŁAD KAPELUSZYDAMSKICH 1 DZIECINNYCHNA PASSAIC 1 OKOLICĘNajnowsze fasony na sezon wiosennyE. i M. AMLICKE144 Passaic ulica,Soe Passaic, N. J.
 (
138 Passaic Ulica, ALBERT STETZ

Sklep Bławatny oraz wielki wybór wyszycia(Royal Society Embroidery)Specjalnie na święta nowy zapas Firanek, Kap itd.Każdy klient otrzyma upominek na święta
Passaic, N. J.]

 
136 Passaic Ulica,

 -

OKULSKI BROS.
PIANINA, GRAMOFONY, APARATY, RADIOROLKI DO FORTEPJANÓW.- REKORDYI PRZYBORY DO RADIO

Passaic, N. J.

 

 DO SZANOWNEJ POLONJI W PASSAIC I OKOLICY!Święta Wielkanocne nadchodzą, Jak inne narodowości, takI my Polacy będziemy robić zakupna przedświąteczne, jakoteżwiosenne,Pomyślcie nad tem czego Wam będzie potrzeba, przypatrzelesię tej liście Polskich Kupców, którzy się tu ogłaszają i udajcie siędo ich sklepów z PEŁNEM ZAUFANIEM.Bądźcie przekonani, że Wam służyć będziemy uczciwie i pomożliwie najniższych cenach, tak, że odtąd zawsze do nas przy-chodzić będziecie.KUPCY POLSCY DOBRZE WIEDZĄ, ŻE TYLKO W TENSPOSÓB MOGĄ W CZYN WPROWADZIG HASLO, NA KTOREMBUDUJE SIĘ ORGANIZACJA, HASŁO, KTÓRE STANOWI Po-TĘGĘ KAZDEGO NARODU, MIANOWICIE:„SWÓJ DO SWEGO"...

POLSCYKUPCY Z PASSAIC ULICYZasyłają swym rodakom życzenia świąteczne

 

134 PASSAIC ULICA,
| MICHAŁ POLAK - SKLEP BŁAWATNYorazGARDEROBA MĘSKA - Kapelusze i Ubrańka dla Chłopców PASSAIC, N. J.  

120 PASSAIC ULICA,
JAN KUCINSKINAJWIĘKSZY POLSKI SKŁAD OBUWIA W PASSAIC I OKOLICYNajnowsze fasony: Męskie Damskie i dla Dzieci PASSAIC, N. J.  

118 PASSAIG ULICA, 
WERFEL i STOLARZSKLEP BŁAWATNY - Garderoba Damska - KAPELUSZEUbrania i kapelusze Dziecinne PASSAIC, N. J.  

112 Passaic ulica,ANTONI WYKAmiędzy S-ią i 6-tgPANIE GOSPODYNIE! *chcecie podać rodzinie dobrą kiełbasę, spróbuklgz'

wyrobu Wyki J
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110 Passaic Street,

SKLEP BŁAWATNY tg

Galanterja Męska i Damska - Kapelusze dia chlopadw-

i drleo® <0 _

CENY PRZYSTĘPNE .-

JAN STACHULA

FR. RYCHLICKI ©.

POLSKI SKLEP BŁAWATNY "/

oraz galanterja męska i dziecinna - Materjały na suknie dla
Pań - Kapelusze Dziecinne

Ubranka i Kapeluszedla chłopców - Męskie “poms“

Passaiq,N. J.

  

 

 

 

108 Passaic ulica, Passalo, N. J.

pomiędzy 5-tg a 6-tą ul, ow

~ -_ i .I
A

JAKOB SONDEJ :

JEDYNY POLSKI SKLEP JUBILERSKI - ,.

Biżuterja wszelkiego rodzaju - Naczynia stołu; ; R

Srobrne - Porcelanowe - Zegary ścienne i kuchenhp‘

Rzetelna obsługa - Ceny umiarkowane

116 Passaic Ulica, Passalo,N. J.

 

 

     
JERSEYCITY

SPRAWY STOW. MECH, POL.
 

Sprawozdanie sekretarza Kom,
Wykonawczego na stan New

York i New Jersey.

Gotówki wpłynęło od człon=

ków na sprawę i koszta podró-

ży delegatów na Zjazd Stow.

Mech. Pol. razem $841.63.
Rozchody były następujące:

Sprawy adwokackie, podróż de-

legatówna Zjazd do Toledo, sale

na konferencje, drobne wyd-nb-

ki sekretarza i 10 dol. Komne-

towi im. Piłsudskiego. Wydano

razem - $824.72. .

Pozostaje u kasjera J. Ziem

bińskiego suma $19.85
Przy rewizji niniejszej a

w dniu 17 marca 1925 rol-(u,

znaleźliśmy takową w należy

tym porządku, co własnoręcz«

mie podpisami stwierdzamy.
Eygmunt. Szwarc,

173 Meeker Ave., Brooklyn.
Ludwik Graff,

358 Lafayette Ave.,
Brooklyn.

Tadeusz Zieliński, sekr.
396 Palisade Ave.

Jersey City, N. J

  

 

 

PASSAIC

Nasze Zuchy

< , na krwawy - trąbki gra

bot (nam
ci rz bracie - 10% 1 blNaprzód: ma w

1 bilim - niejeden padł.
My com wróci!! - każdy z „„Nikt:

że walku nasza - przyntosta plam"
Ojczyźnie - wolność, a wrogom -

[zgon.
Ojczyzna się cieszy - i thy clessy-

(my się,
W Domu Ludowym Polskim -

[moj zbieramy się.

 

W niedzielę, dnia Ggo kwietnia, r. b,
[o słódnej godzinie,

Tam będzie wielkie - polskie przed.
[stawienie

Grane będą dwie sztuki - a oble
(wspantate,

Nowożeńcy 1 Kontec świata - obie
Ing wesole.

Weterant armji polskiej, placéwka 36,
[zapewniają,

że ubawi się każdy - bo dobrani ama:
[torzy grają.

A więc przyjdź, poprzyj Zuchów -
[obowigzek byczy,

Pod numerem 1 lub 3, przy Mon
[roe ullcy.

Tam zobaczysz fak to w mieście -
[Nowożeńcy żyją,

Jak się lubią - jak się kłócą - proc
1 bite.

Tam zobaczysz jak na wal - Śmierć
[sruka dukata,

Tam zobaczysz jak będzie - cały
[koniec Świata

Tam będzie coś ciekawego - weso
(Ie 1 śmieszne,

Weź ze soby tong 1 dzieci - 1 przyjdź
(na to wcześnie

1 zawołaj też sąsiada - kumotra 1
[Drata,

A będzie Wam tam wesoło - na
[tym końcu świata

Powiedz i koledze swemu - by przy
{szedt ze synem,

Widzieć tę piękną kometę - z tym
(wielkim ogonem

Wstąp też 1 do Kacpra - Krupy,
[rodaka swojego,

Powiedz mu niechaj przychodzi do
[Domu Polskiego.

A niech 1 bortniki jego - wszystkie
Tprzybywają,

Bo tam nawet z Patersonu, ladne pan-
(ny grają.

Bartek może nie wie - 104 do te-
(letonu,

Powiedz mu, że wielki teatr - be-
[dzie w Polskim Domu.

Niech 1 córki jego przyjdą, - a niech
[uważają,

Bo tam najpiękniejsze chłopcy z Pas-
[watku grają.

Namysłowskich zaprosimy -- nie
[chaj przybywóją,

Bo to onna koncertach - ta naj:
(lepiej grają.

Paderewskiego zaprostmy - choć te-
[iegraficznie,

 
On grać umie, lecz niech widzi jak

* [tu grają ślicznie.
 
 

 

J. Średnicki

Sklep Instrumentów

NUTY NA WSZELKIE INSTRUMENTA

GRAMOFONY 1 REKORDY

348 Grove St.,

Muzycznych

1 KSIĘGARNIA

Jersey City, N. J.

 

 

Walska w Paryżu, to przez Radio
[poszlemy zaproszenie

Niech przyjeżdża choćby - nero
[planem na naszo przedstawienie

Hallerowi donlestomy, że tu przedsta
(wienie,

Jego Zuchy, co walczyli w ojczyzny
[obronie,

Jak nie przyjedzie, to cho
(wa- na ojczystej ziemi,

Jesaczo Polska nie zglnęła, pókt my
[tyjemy...

Zawiadomienie

Klub Dobroczynny Kobiet Polskich
przy Polskim Uniwersytecie Ludo-
wym, urządza bal, dnia 240. maja,
b. r, o godzinie Tej wieczorem, w
Domu Polskim, pn. 187187 Bruns
wick Street, Muzyka doborowa. Ca-
y dochód na dbbroczynność
Cena biletu 50 centów.

BAYONNE

Polsko-Obywatelski Klub Po-

lityczny dla Polonii

w Bayonne

Ostatni popularny odczyt wtymt se-
zonie połączony wraz z kontestem de-
klamacyjnym dla dziatwy odbędzie
się we wlasnej sal! klubowej pn. 29
West 22nd Street, Bayonne, N. J, w
nledziel, dnia 29%0 marca, 0 godt
nie Sj po południu
Piękny program został przygotowa›

ny, wiele niespodzianek Pożytecze
no nagrody zostały fuż zakupione dla
dziatwy biorącej udział Muzyka i
śpiewy jak zwykle.
Cała Polonja jest serdecznie pro-

szono przybycie. Wstęp wolny.
8. Kierownik,

 

 

Obchód Chopina

Ponieważ w tym roku przypada 76.
ta rocznień zgonu Fryderyka hopie
na, Światowej sławy mistrza tonów
i kompozytora, grupa Kobiet przy
Czerwonym Krzyżu urządza koncert
ku uczczeniu jego pamięci.

Chopin, pomimo krótkiego ży»
wota, podniósł pieśń polską do szczy›
tu, pomnażając chwałę (mienia pol.
skiego, czem zaskarbił sobie uwiel.
bienie całego narodu, m cześć całego
świata cywilizowanego.
Program składać się będzie zo śpie-

wów, muzyki i innych miłych niespo-
dzianek, które wykonane _zostaną
przez miejscowe i pozamiejscowe siły.

Koncert odbędzie się w Y. M. C. A.,
Ave. E' 22 ulica, o godzinie 7:30
28-go marca. Wstęp wolny!

Kom

 

D  
 

Telefon, Waverly 4881

Dr. Jozef Michalski
Były Major.Lekarz Wojsk Polskich

14 Belmont Avenue
NEWARK, N. 4,

Telefon Rezydencji, slircheli 6404
  

NEWARK

Pierwsza polska szkola baletowa
pod kierownictwem p. Luni Nestor,
podaje do ogólnej wiadomości, że wpi-
sy uczenie przedłużono do dnia 1.go
maja, warunki, ułatwione. Wszelkie
informacje w Klubie Oświatowym,
255 Court Street i Belmont ave. we
wtorki i czwartki od 6 do 8 wieczo-
rem, Program szkoły bardzo bogaty,
tańce wszelkich narodowości, klasycz-
ne, orjentalne, interpretacyjne; kla-
sa kompozycji, mimiki i charaktery»
zacji dla dorostych.
Przyjmuje się dziewczynki od 6

do 20 int i chłopców od 6 do 15 lat.
Cel szkoły: przygotowywanie zawodo
wych tancerek na scenę i rozwijanie
poczucia rytmu, zgrabność, eleganc-
kość, giętkość itd. Wykład po polsku.
Metoda pierwszorzędna.
 

Ku czci H. Sienkiewicza

Obsada ról we wspantałym arcy.
dziele Nterackim "Quo Vadis", mają
cym o6m odsłon, które będzie wysta
wione z nakładem olbrzymiej pracy
1 kapitału przez Dyrekcję Teatru
Polskiego, w. Krueger's: Auditorium,
prey Belmont Ave, w Newarku, w
niedzielę, dota Bo kwfBtnla r. b. o
godzinie 3-ej po południu, fest impo
nująca. Oprócz stukilkudziesięciu
osób odtwarzających postacie niewol
nic, tancerek, gładjatorów, centurjo-
nów, chrześcijan 1 t. p. poniżej wy
mientone silyartystyczne kreują role
tytułowe:
Pan Przybylski - Neron; pani T.

Wandycz - Popów; pan Jurjewicz,
artystka kinowa - Ligja; p. J. Tur:
chanowies, artysta teatrów polskich
z Chicago i Detroit - Winicjusz;
p. N. Szczawióski, reżyser 1 artysta
Teatru "Nowości" w Warszawie -
Tigellinus; p. 8. Zbyszewski, artys
ta teatrów w Małopolsce - Lieyne
cjusz; p. J. Plakowski, ogólnie lur
biany artysta - Fabjusz, pielgrzym;
panl M. Mirika, utalentowana
tka -- Mareja, kochanka WintcJusea;
panl Z. Posselt, którą znamy z wiele
kich zdolności - Euntco; pan M.
Marfewska, kochana i lubiena przez
bywalców teatralnych - Aulus, chlo-
plec chrześcijański; p. Cz. Czaja -
Tytus, misjonarz; p. R. T, Zubr, dru-
gl komik zespołu -- Glabrjon, hulaka
raymski,

Mniejsze role odegrają: pont B.
Pirund, pant 8. Lubies, pant M. Mar
kowska, pani F. Starska, p. Junelii,
D. M. Gruz, p. W. Grafa, p. Maturkt,
D. Połaszyński 1 font
Jak widać z powyższego postacie

-„Quo -Vadis",
będą kreowane przez najlepsze siły
artystyczne miejscowe 1 zamiejsco
we, których zaangatowanie było zwią
zane z wieloma trudnościami | koss
tami ze strony Teatru Polskiego w
New Yorku. *

Bilety na obchód 1 przedstawienie
galowe, mające się odbyć w niedzie
lę, dnia &go kwietnia r. b. o godzi:
nie 3) po poludnlu, w Krueger's Au-

    

 
dltorium, przy Belmont Ave. są już
do nabycia w wyszczególnionych w

| osobnym ogłoszeniu. miejscach.

  

 

 

„Minstrelsy" polskie,

Nareszcie, Tow. Splewu Harmonja
znalazło salę na swoje , Minstrelsy®
Polskie. Wystawione one będą w so
botę, dnia 18.go kwietnia, w mniejszej
sali Laurel Garden, prey Springtield
Ave.
W  minstrelsach współudział wet-

mie Jan Ptakowski, ulubiony komik,
z teatru polskiego z New Yorku. -
Nudto grać będzie sześciu „murzy.
nów" polskich, i cały chór Harmonji
Po minstrelsuch będzie taniec do ra
na. przy dźwiękach słynnej z gry
dla rekordów, orkiestry WIlllams'a.

Bilety wcześniej do nabycia w Klu
ble Oświatowym, w Domu Narodo-
wym, w Sokolni i u ob, Cechowicza
przy Belmont Ave.

ELIZABETH

Sokolstwo dla Polonii

w Elizabeth

Program odczytu popularnego urzą
dzony pod egidą Gniazda Sokołów
Nr. 125 odbędzie się w sali Sokoła,
stanowczo _bez żadnych nieprzewi-
dzianych okoliczności, w tą niedzielę,
dnia 2950 marca, 0 godztale $0) wie:
czorem.

Występ: skrzypków polskich w
osobach braci Zygmunta i Stanisława
Nichota, J. Łącza 1 L. Kulakowskle:

 

go.
Rys { iycle najwigkszego wyobrazk

ciela Polski, Julfusze Słowackiego i
streszczenie jego znakomitego utwo
ru „Ojciec Zadźumionych" przez 3.
średzińskiogo.
Śpiew solowy panienek Haliny No-

wackiej i Wandy Kurek - odśpiewa:
jo "Hulata, hulała - gąski moje" i
"Porzucona:"
Nieco o ekinomft Polski przes J.

Turek.
Cało Polonja fest serdecznie pro-

szona o przybycie i spędzenia dwuch
milych godzin. Wstęp wolny

S. SREDZIASKI, Kierownik.

PLAINFIELD

Wiec. Klaba Obywatelskiego

Wiec Agitacyjny odbędzie się w
niedzielę, dnia 29-g0 marca, 1925, o
godzinie S-ej po południu na hall św.
Stanisława Kostki na 4ej ulicy i
Monroe Ave., Plainfield, N. J.
Wiec ten urządzamy, ażeby sul-

żyć Oddział Kobiet przy Klubie Oby
watelskim im. T. Kościuszki. Wstęp
wolny
 

W sprawie naturalizacji cu-

dzoziemców, których żony ży-

ją za granicami tego kraju
 

W przeszłości często
narzekal! na to, iż nie mogli otrry-
mać papierów obywatelskich diate:
wo. że zony ich nie mieszkały w Sta
nach Zjednoczonych. Sędziowie, któ-
rzy zajętakie stanowisko, opierali
»woje decysje na tej podstawie, io
kandydat nk obykatel, który nie po-

 

 

starał się o sprowadzenie swej żony
do Stanów Zjednoczonych, nie udo-
wodnił swej lntencji, #ż zamierza na
stało zamieszkać w tym kraju, Te
kto stanowisko sędziów przed roklem
1921. było usprawiedliwione, gdyż
wówczas imigrant mógł śmiało spro-
wadzić swoją żonę kiedy tylko ze.
chciał, jeżeli miał pieniądze. _Po
uchwaleniu jednak pierwszego prawa
kwoty, m zwłaszcza wobec obecnej
ustawy Imigranckiej uchwalonej w
roku 1924, wytworzyła się nowa sytu
acja pod tym względem. żona cudzo-
zlemca nie może korzystać z przywie
Iefu perwszeństwa w otrzymantu wie
zy i ograniczenia co do kwoty są te-
wo rodzaju, It Jest rzeczą bardzo true
dną dla większości cudzosiemców w
tym kraju sprowadzenie żon 1 rodzin
tak długo, dopóki nie zostaną obywa»
telami, Niektórzy sędziowie nie wię
I! tych taktów 1 tej nowej sytuacji
Dod uwagę ! nie nadal! praw obywa»
telskich kandydatom dlatego tylko, it
tony ich I dzieci są za granicami te-
go kraju, podczas gdy żony to i dzie-
ci nie mogą otrzymać wiz od konsu

amerykańskich, do czego byłyby
uprawnione, gdyby mężowie tch byli
obywatelami amerykańskim/,
W sprawie tej odbyła się świeżo

konferencja organizacji o charakte-
rze ogólno narodowym, zatntoresowa»
nych sprawami imigracji 1 natural
zacji. Organizacje te pragną zbadać,
Jak się obecnie przedstawia ogólna
sytuacja pod tym względem w całym
kraju, by następnie móc zwrócić uwa-
#0 publiczności 1 odpowiednich czyne
ników rządowych. CI z czytelników
tego pisma, którym odmówiononada
bia obywatelstwa po Setm stycznia
1921 oku na tej podstawie, (ż tonyich 1 rodziny nie mieszkają w tymkraju, albo też cl, którzy wiedzą otakich  wypadkach, oddaliby wielką
przysługę tej sprawie, gdyby zechcle-
I! porozumieć alg listownie z Amo-
Tykańskiem

:

Biurem Informacyjnem,
(Foreign Language Information Sor.vice), 119 West 41st Street, Now
York City

Informacje powinny zawierać: na.
zwisko aplikanta, miejsce jego uro-
dzenia, dzień przyjazdu do Stanów
Zjednoczonych, dzień w którym od-mówiono mu nadania praw obywatel
skich, nazwę sądui nazwisko sędzie-

 

 

go, który odmówił nadania obywatele
stwa, przyczyny owego. odmownego
stanowiska sędziego, miejsce zamies
stkania aplikanta fony | dzięci w
chwili, gdy aplikacja o obywatelstwo
została odrzucona, czy aplikant ro-
bl Jakiekolwiek starania celem spro-
wadzenta tony 1 dzieci do Stanów
dnoczonych 1 dlaczego jego›usftowe»
nis, jeżeli były podjęte w tym celu,
nie doprowadziy do pożądanego te
rultatu. /Informacje w tem sposób
otrzymane będą, ma się rozumieć, sae
chowane w zupełnej tajemntey.

%

Pamiętajcie o Komitecie Im,

Józefa Piłsudskiego

  

BACZNOSC NEWARK!

 

120 osób na scenie.

0 3-EJ POPOŁUDNIO

w niedzielę wl

SCOKWIETNIA

KRUEGERS >

AUDITORIUM

Belmont Ave. Newark

 

Przyjdź i uczcij pamięć

Henryka Sienkiewicza

 
 
 

 

 

Śliczne iwartościowe preżćnta
na Świętai wszelkieinne okazje
Mała wpłata upewniałWam, którybądź

artykuł + ›Imię Berti'a jest znane nietylko w Newarku; ale w okolicx.nych miastach i stanach z powodu wyższości gatunku w je», go BRYLANTACH, ZEGARKACH 1 aPrzysłużył się trzem generacjom klijentów i gotowy dozrobienia przysługi Wam, »
NORBERT BERTL

EKSPERT BRYLANTÓW

BIZUTERUI

44-46 Springfield
Ave., Newark,

N. 4. >
moment 
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YONKERS -

Zawiadomienie ,

W niedzielę, dnia 20.50 marce, br.
w Yonkers,

N. Y. o godzinie &#) rano, ks. J. To-
maszkiewicz, były profesor z Białej,
Małopolska i były kapelan II Bryn:
dy Legfonów odprawi nabożeństwo !
wypowie słowo boże. Również odbe-
dzie się spowiedź powszechna i ko-
munja św.
Wstęp do kościoła wolny.
M"

Iaków zaprasza,
KOMITET.

 

Polski lwy—cn]

Zawiadomienie

Spowiedź powszechna", komunja
św. odbędzie się w niedzielę, dnia
290 marca, o godzinie Se) rano, w
kościele św. Krzyża, po. 161 - 15th
Street, South Brooklyn, N. Y.
Chrystus uczył: żałujele i pokutu}:

cle, m co ważniejsza, poprawić się
można doskonale bez spowiedzi usz
nej 1 bez kupna kartek.
Wszystkich prawdziwych wymnaw

cow naukl Chrystusowe}, uprzejmie
zaprasza,

Ks. W. TRZEPIERCZYSSKL

 

POLSCY LEKĄRZE

 

ZAWIADOMIENIE.

Upraszamy wszystkich tych, którzy
mają Listy Składkowe na Jarmark /
Szkoły M. Konopnicktej o zwrot ta
kowych w jaknajkrótszym czasie, bo
musimy podać ogólne sprawozdanie
do wiadomości ogółu.
Za Komitet Szkoły M, Konopniekiej

A. Salil,
8. Jérefowskt.
  

Dr. Franciszek W. Wiński
Dwa Biura w Brooklynie

568. Leonard. St. 16 North 9th St.
blliko Nassau Ave.08 1 do 2 no pot
Od & do 8 wieczór

Misko nerry St.04 9 do 10 rano
Od 8 do: 9 wieczór

Telephone, Greenpotnt 2403, 3135

 

IEDZIELNE

 

NOWY SKŁAD MUZYCZNY -

Dłuższy czas (stnlejący Interes w Maspoth, znacznie powiększony 1 prze-
prowadzony do Brooklyna p. nr. 355 Grand Street, na rogu Marcy Ave.

Skład zaopatrzony w wielki wybór najnowszych
rolek do pianoli, rekordów, nut polskich

na wszystkie instrumenta.
; FORTEPIANY, |PIANOLE, SKRZYPCE.

W -wszystkie Instrumenta muzyczne | przybory.--
Każdy instrument pełnie gwarantowany.

Strojenie fortepłanów 1 reperacja instrumentów
oraz gramotonów.

Stare fortepiany brane w zamianę.

HARMONIA MUSIC COMPANY
355 Grand Street, róg Marcy Ave,
Tel.: Stagg 1380.

 

  

n, N. Y.Brook!
. 3. STACHURA, Wiagciciel.

  
Zbliżają się święta, kiedy sta-

ropolskim zwyczajem każda na-
sza gospodyni zaopatrzyć się
musi w odpowiedni zapas szy-
nek, kiełbas i t. p.
Ponieważ nikt nie robi tak do-

brych kiełbas jak Polacy, NO-
WY ŚWIAT przed świętami bę-
dzie podawał ogłoszenia na-
szych polskich rzeźników spe-
cjalistów w wyrabianiu tako-
wych.

 

 

BROOKLYN 1 OKOLICE!

 
Telefop, Greenpolnt 715

Dr. LOUIS 8. GRYCZ
102, Kent Street, Brooklyn, N. Y.
pom. Manhattan A\-l Franklin St
copzixy LKL7LDO
od 1 do zpo pol. 1 ud € do 8 wiecz.
ww środe i 6d 1 do zpo

Dr. Gist: doplere wrocii 2 flunk";
1 romocrat "mow "meo
-_

  
Telefon, Stage 2332
HENRYK SOKAL, M. D.
383 South Third Street

Mlisko Union Avenue
wev.ory

conga
od 12 do i po pol. i od 3 do 8 wiec
  

"Telefon, Huguenot 0005

S. M. Lewandowski, M. D.
COD7I\Y(R7L'DO‘VF

pol. 1 08 6 do 8 wie
w mumaeI Awlem od 8 do 9“".

 
707 Fourth Avenue, Brooklyn, N. v.

 

 

Telefon, Greenpolnt 8365

Dr. W. BORAK

Chiropraktor Sikoly Palmera

628 Humboldt St., róg Drigge Ave.

Greenpoint, Brooklyn, N. Y.
Codzionaln od 2 po pot. do & wlecatr

x-mar

 

 

 

PAMIĘTAJCIE \

że kupując w naszym nowym sklepie galanterji męskiej i ubrań dla

chłopców, macie zapewnione:

Modny i nie zleżały towar -

Ceny najniższe i grzeczną obsługę

Wielki wybór Koszul, Bielizny, Krawatek, Kolnierzy 1 spodni,

Ubrania dla chłopców

FRANKOF CLOTHING CO.

P110-A Nassau Avenue, blisko Eckford ul., Brooklyn, N. Y.

- WERCHOLAK, właść. u

  

 

 

 

VADIS

150 osób na scenie

w niedzielę

60 KWIETNIA

o 8-ej wieczór

 

MANHATTAN

OPERA HOUSE

34 ul. i & ave.

New York

PIERWSZA POLSKA APTEKA

F. B. WINSKIEGO

Wypełnia Lekamwa. Recepty, jak najstaranniej i z najlepszych
materjałów. - Na składzie putbntownna lekarstwa, perfume

rje, mydła toaletowe, papier listowy, cygary i drobiazgi.
NISKIE CENY - GRZECZNA USŁUGA

1048 Manhattan Ave., Blisko Freeman ul.
Telefon, Greenpolnt 1911

Brooklyn, N. Y.

 
 

FACHOWCA

A. CISEK

Chcecie mieć zaprowadzoną dobrze elektrykę
po przystępnej cenie, udajcie się do

BROOKLYN & QUEENS ELECTRIC CO.
568 Manhattan Ave., Brooklyn, N. Y.

Telefon Greenpoint 6356.

 

 

 

POLECAMY NA SWIETA

Najlepszego. gatunku

SZVNKI I KIEEBASY . -

Świeże mięxo i wyroby zawsze na składzie - Ceny
umiarkowanie - Grzeczna obsługa -

SAJOR 1 BUDZEJKO

1005 MANHATTAN AVE. 181 FREEMAN ST.

Broooklyn, N. Y. :

Sprzedaż hurtowna i detaliczna

 

 
 

  
TELEFON 180% GREENPOINT

  

 

4189.
DR. N. SCHEIDLINGER

Dentysta «chirurg
403_Third Avenue

Cant,
róg Prospect Ave, Brooklyn.

(naprzeciw polskiego kościoła).

ALEXANDER W.BLIZINSKI

POLSKI PRZEDSIEBIORCA POGRZEBOWY
(UNDERTAKER)

dy do wyn-lech na wszelkie okazje

167 METROPOLITAN AVENUE *

z

Brooklyn, N. Y.

 
 

 
Z POWODU nieporozumienia
rem sprzedam: natychmiast mmm.

cię nadającą się din a-
tib z dorosiemi ih

domość, 109 North Sth St,

 

Brooklyn,
3

Dost s fam. wartości 118500 oraz wien
 

 

z nowi jem - wartości 14.500,
ptzedam za £20000. Plowny mofteant
Tim gotówkipotrzeba 16000, na
dowodne gola remotowicz, -235

  SCI
 

TRZEBA POWIEDZIEC
PRAWDĘ

Przez wieki medycyna była
sekretem. Mądrość jej była za-
stonigta zasłoną m/iczenia. O-
statnio jednak Dr. Hugh Cabot,
dziekan Medycznej Szkoły Mi-
chigan Uniwersytetu oświad-
czył co następuje: „Medycyna
ukrywała swoją jasność za dłu
go. Co musimy mieć jest praw"
da. Ludzie powinni był powiada

 
Tel: Greenpoint. S814

Estimates Given

ELEcTRICAL CONTRAKTOR

o umiarkowanych cenach
Re Driggs Avetce
BrooklynN. ¥.

Tel.: Greenpoint 517

b  
 

Do Mężczyzn i Kobiet
ierpiących nnRumun-ę

   sl 1we w
Zaoszczędźcie tyle, tle
zabla, -Kobimy werystko na miarę 1
taniej niż gdzielndziej
Ceny: $2.50, $400, 85.00, 87.00 1 wyżej.

Badanie bezplanie
przez aptekę

RED CROSS PHARMACY

682 Thu-d Avenue.  
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WEE Newgrkr miani, Musimy sprzedawać le- poeeiations dw pam.

karstwa musimy
”DSLR—KIAl«ma; Store do lun! ¢ "

C Met ofmcs. |powiedzieć prawdę o lekarst-
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na rogu Rose St, Newark
®. a  
ICRAWIKCKI Interes do sprzedania, no-
yn i stare robota. 436 West sznd mr. -
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KRAWIECKI Interes x powodu wrJuidu

lo kraju do sprzedanie, dobrze pro-
inter ara 1nowa. robota.

i9it Manhattan Ave.. Hrookizn (n)

t
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wach wtaki sposób, żeby publi-

czność mogła ją zrozumieć". -

Przez 35 lat prawda była daną

publiczności przez Joseph Tri-

ner Company. Trinera Gorzkie

Wino, słynnyśrodek na żołądek

zawsze skuteczny :w razach za-

burzeń żołądkowych; jak brak

apetytu, zatwardzenie, gazy, bez

senność lub ogólne osłabienie.-

Trinera Liniment na reuma-

tyzm i neuralgję, -- Trinera Ła

godziciel kaszlu w razie zazię-

bienia; oto są środki, których

recepta nie jest sekretną, Wy-

łącznie skuteczność tej recepty

i doskonałe przygotowanie zre-

biły tak słynnymi preparaty

Trinera. Jeżeli nie możecie ich

dostać w waszej sąsiedniej apte

ce lub składzie lekarstwnapisz

cie do Joseph Triner Company,

Chicago, Tl.

 

 

Tel.: Greenpoint 0489.

S.V. Giblewski

(Licensed) -

POLSKI ELEKTRYCZNY

KONTRAKTOR

Wykonuje prace w

zakresie elektrycznem.

Przybory eleitrycene do, nabycia.
Satystakcja. gwarantowana,

' 124 EAGLE STREET

Prey Manhattan: Avenue,

Greenpotnt.

 

,SAY1T WITHFLOWERS"
Dai „1po:
ug:"Amel-KwilG9 anm- 

INSTRUKCJE PROWADZENIA
Autom

Kompietny
osiLU -

kurs w prnmdwmu mac

 

  

 

I
gderowni. piękności ietów.

prago e komuś" kl.
kk okwdi me m nas
telefoncrnte gdzie je mamy orgery6.

Telefon 4797 Greeopotnt
Wm Bieżyński

 

LJ Minh-tunw

 

  

11 Newell Street,

ANTONI KWARCIANSKI

Nam-niy Polski zakład pogrzebowy w Brooklynie,

po cenach przystępnych

STANISŁAWA -KWARCIARSKA
WŁAŚCICIELKA

Brooklyn, N. Y.
 
 
 Tel. Greenpólnt" 10807,

Naprzeciwko polskiego kościoła

JAN SMOLENSKI
Licensed

(UNDERTAKER)

POLSKI POGRZEBOWY
Urządza Pogrzeby od'najskromniejszych do najwspanialszych

Wynajmuje Powozy i Automobile na wszelkie okazje
111 DUPONT STREET

BROOKLYN, N. Y.
  
 

 

  

SPRZEDAM WAM

Przy zak'npni'c Gramofona

  

    

   

  

 

 

NIEMASZ ŻYCIA BEZ ROZRYWKI - ;

MUZYKA JEST NAJPRZYJEMNIEJSZĄ ROZRYWKA!

NAJLEPSZY GRAMOFON

NAJŁATWIEJSZYCH WARUNKACH *

/ NAJŚWIEŻSZE POLSKIE REKORDY

D A RM 0 !

Zbytoczną jest rzeczą jechać do New
Yorku za zakupnem pianoli. Kupicie

ją u nas za niższą cenę.

PSZCZÓŁA MUSIC SHOP

TANIO: NA JAK

dajemy kilka rekordów

 

ROLKI

| Fifth Ave.Grafonola Shop Inc.

  

Spieszciexsię
ZNIZONECENY10 Pianoli i 20 Gramofonów będzie sprzedane po specjalniezniżonej cenie›dla tych, co się zgłoszą przed świętami Wiel.kanocy.- Pianole na spłaty tak nisko „jak $2.00 tygodniowo.Gramofony na spłaty od 50c tygodniowo i wyżej.:: RADIO I KOMBINACJE ZNANEJ MARKI

 

OFERTA UŻYWANYCH INSTRUMENTÓWPianola (Wheelock Aeolian) Cona $150.00

FONOGRAFY
Stortk regularna cena obecnie 25.00
importowany 30.00 obecnie 15.00
Independent 60.00 obecnie 20.00
Independent 75:00 obecnie 30.00
Columbia, 35.00 obecnie 20.00
Columbia 56.00 obecnie 40.00
Victor 35.00 obecnie 25.00
Victor (portable) 50.00 obecnie 35.00
Victor z trąbą 60.00 obecnie 30.00
Imberle Kabinet Model 125.00 obecnie 75.00
Columbia 75.00 obecnie 60.00
Columbia 110.00 75.00 ,
Victor dembowy 75.00 obecnie 45.00
Victor: mahoniowy 75.00 obecnie 60.00
Columbia 135.00 obecnie 75.00
Victor \ 150.00 obecnie 100.00
Victor ! 165.00 obecnie 120.00

Wszystkie powyższe są warto dużo więcej lecz potrzeba
nam miejśca na nowy tówar i musimy je sprzedać o połową
cóny dla pierwszych co się zgłoszą.

Pamiętajcie niezawsze nadarza się sposobność taka, ko-
rzystajcie teraz.
ŚWIĄTECZNE REKORDY COLUMBIA VICTOR I ODEON
Specjalny rekord z głosem Piłsudskiego - Rekordy J. Dygasa

(FIUST 1 WOZNICKI~PIANO Co.).

708 Fifth Ave., 22-ga ul., So. Brooklyn, N. Y,:

   

 

 

 

- ha Brook!
myko, -“8.7 €"io.Stree. ff 3.13313" ® 151 Wythe Ave., Brooklyn, N. Y. Telefon Hugenot 2684 A

 



    

  

 

Powieść

  

(Cigg dalszy).
<- Witam - rzekła - posła szlache-

tnego Lotaryngji księcia, którego bohater
stwo wielbię zdawna. Wjazd waszmości
był iście wspaniały; tylko Francuz potrafi
byćtak świetnym...

Hr. Chavagnacskłonił się niskoi pod-
nosząc na swej ręce dłoń podaną, złożył
na niej korny pocałunek, Pani Sobieska
z owym uśmiechem, który czar rozlewał,
patrząc na niego pałającemi oczyma, wska-
zała mu miejsce przy sobie.
- Chcesz zalem, hrabio, aby k

Lotaryngji byt krolen?-spytata agrazu.
Chavagnacskłonił się znowu i odparł

  

  

 

 

 

 

Historyczna w

---
kie sprawy kos/lujq dużo... coraz więcej.
Niech książę okaże się uspanmłmmslmm

- Uczyni co tylko można... - wtrą-
cił Chavagnac.
- Przedewszystkiem poseł francu-

ski biskup Beziers musiałby mieć zapew-
niony kapelusz kardynalski...

Hrabia potnklmm głową skinął.
szałem - po chwili, jakby od

niechcenia, dorzuciła pani Sobieska - że
stary książę Lotaryński przysłał bratanko-
wi na poparcie jego kandydatury olbrzymi
djament... czyto prawda?

Chavagnas uśmiechnął się i podnosząc
wzrok na piękne ramiona marszałkowej:

 

 

  

- Sh
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Dziwactwa: miljonerów.

MARCA"(SUNDAY, MARCH aig-

 

Małżonkowie Shea wybudowali granitowy zamek na

 

STRONICA.7

prośbą o odszukanie malu!J D'LR
gilaresu.

u Massimo grzecznie pnzennał&

swoją opiekunkę, a kurahlmeraq
który miał go odwicfé do Nea iF#
polu poczgstowat papierbsem, --if
Gdy ten odmówił pmmm, Mew--£

sima spojrzawszy na niego rzekł

- Pan nie p to: będę panu.,Ł

przeszkadzał, bo ja nie

bez papierosów.

W Neapolu po skonfrontować

niu Massima z rodzing oraz z po-

szkodowanym, któremu "zwcócoś

no prawie całą zawartość pugil

resu „wujaszka" i „siostrzeńca"

osadzono w domu poprawczym

dla małoletnich.

 

  

  

au
słuch i

« owane.

pustyni Mojave

w Kalifornii

 

DZIESIĘCIOLETNI PRZESTĘPCA

 

 

SLEDZTWA w SPRAWACH
hmmm—Hyh kicz/manu

0 Soaw

 

Neapolu pojechał do Rzymu. Tu

porobił zakupy - kupił płaszeż

kę, do której na-
  

  

  

- Prawda - odparł - a ISnitby on

cudownie na tej łabędziej

 

pnie zjadł dobrą kolację i wsia
. W zie„kwi,WHMdku po-

his ual of

disry do pociągu, wrócił do Me- Bloom Detective Bureau

z uśmiechem:w pa ›ześnie zaczął swą „karjerę" - Poszedł do do-
' - Fo to przybylem. +  

 

 
 

   

  

    
   

u z rodziną. Ale niech się pani o
mnie nie troszczy, mam bowiem
dużo pieniędzy. I pokazał mi pu-
gilares, Wtedy “mum Massima
za rękęi oto jesteś
ściem malec ośw
Iq czelnością:
- Jeżeli pani koniecznie żąda,

to pójdę do policji, uprzedzam

  stanęła stara, zdenerwowana bar
dzo chłopka, trzymająca rękę
małego chłopca. Dziesięcioletni
malec blady, szczupły blondynek,
spoglądał na wielkie-
mi niebieskiemi oczyma, Ubrany
z wyszukaną elegancją, w gumo-

| wepalto, czapkę podróżną, na
ku miał złotą bransoletkę z

Chavagnac wstał i zbliżając się do sto- |

lika, na którym leżał papier i przybory do
pisania, ozwał się:

- Pozwoli pani, że zanotuję sobie.

Wziął kartkę papieru i spiesznie noto-

wać począł a pani Sobieska mówiła dalej
już bez wahania:

 

- Rzecz jednak dziwna - ciągnęła Usta marszatkowej mldnllh się na mu poprawczego djolanu. 799Bradway, NewYork

dalej piękna marszałkowaz lekką cudowniejszym uśmiechem, Dziś rano - opowiadała dni?! Telefon, 10603
ką w glosk 86 4 preyby ware. nig - Dziękuję rzekła: bo kocham para odwiedziła kil- ko pracować. Zajmowała się ona Maria Magni- zjawił się u mnie. 1-

v głosie - iż po lo , , nie |, Sums An igo fed m a Huun» urząd policji wynajmowaniem pokoi, Dziesię- - Wracam do pani - powie- -
szukałeś waćpan ludzi, którzyby mu naj- Się W djamentach... Ale to nie koniec... w Medjolanie. Przed komisarzem| cioletni „siostrzeniec" i znajdu- dział mi - nie zgadzam się tam SUCHE GRZYBY

nysię = tymsamym wieku
zek" zawarli gorącą pr .

wosiez „wujaszek" przy»
szedł do Massima z miną
fujgeg i bardzo tajemniczy. Po-
kazał mu portfel, w którym było
2,000lirów gotówki i 4 czeki na
Banco di Napoli na 8,000 lirów.
Zabrał on ten pugilares jednemu

snadniej dopomódz mogl
Poseł lotaryński odr
- Pan de Lionne szukał zbyt wielui |

doczekał się tego, że kandydata jego ks. |
Kondeusza exkludowano, przeto ja obra-
lem inną drogę.

Twarz pani Sobieskiej poczerwienia-

  

 

      sprowadzane z Polski
Największa .firma |Importu w
Stanach Zjednoczonych, gdzie za-
kupić można najlepsze 1

sze sucho grzyby '
Funt 75¢ i wyżej
Grzeczna obsługa

  

   

  tke i w nemch mbteciy jekre. ale hio: - Potrzeba będzie nadto stu tysięcy garkiem. Tualety tego niezwy z doktorów onej 12008 000 job, 3 Nea ie wrócę Wszystki 1ła lekkoi w oczach zabłysły iskry, ale ha franków goleniu]? Dla małżonka łuki, | „na Mop, sari, Sam, ocz kogo3 J‘Q/"(ilf- że 'dn'hupol: nii |o ,mując się odparła: ra.. Dla małzonka świecąca szpilka w krawacie trawny, wyłudził od niego pugi- w  komisarjacie jakiejkolwiek ilości  chłopiec musiał jednak znowu w
towarzystwie karabiniera wrócić
do babki. Czeki znajdujące się w
pugilaresie, wystawione były na
nazwisko Niesla Prosta, od: któ-
rego nadszedł tymczasem tele-
gram do policji w Medjolanie z

go, który w ciągłych wyprawach wojen
nych nie tylko zdrowie ale i fortunę nad- większą od siebie. Wustach trzy- Masz tu 50 lirów. idź się ba-
szarpnął... ekonomia samborska... mą]!'zupahmyąukpnplioruęu N xlwé.“u|1..lpnjmlcQ Luny—lun (llk:

"hłopiec nie okazał na - do Medjolanu załatwić pewne in-
Chavagnac pytająco spojrzał. openannie4-1 --4io

Sobieska pusplLs/x z bec otaczających go obcych twa- Massimo ulotnił się rzeczywiś-

- To jest laka króle rzy, Wszystkie odpowiedzi jego cie nocą z domu swej babki, Z

Rozsyłane po całym kraju

204 E. HOUSTON ST.
pom. Ludlow i Orchard St.

New York City
Tel.: Dry Dock 0810

Dźwigał także wytworną walizkę. lares, mówiąc:

 

- Pan de Lionne zgrzeszy? zbytkiem

gorliwości, to przyznaję. Czy jednak są-

dzisz, waść, mości hrabio, że zdołasz nam

króla wbrew woli naszej narzucić?

Wgłosie jej brzmiał tłumiony gniew,

to też Chavagnac pospieszył wnet z odpo-

     
   

 

     

A pani wo-   

 
  

 

  

 

 

   cy liwrow do-
 

 

     

 

  biego d'Arquian...

Nie dokoń a. Drzwi się znagła o-

{wartyi na progu stanął hetman,

Powiedziano mu już snadź o bytności

posła, bo najpierw wzrok jego ku niemu

pobiegł, a dostrzegłszy, że Chavagnac coś

pisał, błysnął oburzeniem.

dziło się jej dziecko, oddała je

na wychowanie swojej chrzestnej

matce, Marji Magni, mieszkające

również w Medjolanie na via S.

Bernardo5. Onato właśnie przy-

 

Karol...   

 

cnemu pretendentowi, jak książę

- podchwyciła mar

szałkowa - Lotaryński książę zacnyi dziel

ny, to wie cała powszechność... Ale...

Tu pochyliła się nieco ku Chavagna:

cowi i przenikając go czarującemspojrze-

niem, powtórzyła: -*

do każdej rzeczy, aby do skut: |

ła, trzeba układów... Ani małżo-

i ja, przeciw księciu Karolowi

nie możemy mieć nic, owszem, poprzemy

go chętnie, P'Vllł'flgżjl'illnnk WWŁHN mu- - Miło mi powitać posła dostojnego|
imy, jakim on będzie dla nas... Sq PEWNC

|

księci oath i ;- 2
s .Ik ¢ a P księcia Luhnnw nie miło mi jednak by |do Neapolu. Zajrzymała go i o-

# . . ło słyszeć ostatnie słowa mojej małżonki... debrała mu pieniądze. Massino
vagnac Się us "Calm”? Domyślamsię... spokojnie wrócił z nią do domu,

- Gotowiśmy je spełnić... - odparł - I cóż z tego! - zawołała Marja K powiedział tylko;
fuch: Js 4 -- A id - Żałuję, że telegrafowatem do- słucham... zimiera głosem gniewnym, porywając Się babki, zawiadamiając ja i›, Sobieska zbli tak d ›. +. - b babki, zawiadamiając ją o moim
Pani Sobieska zbliżyła się tak do sie- [z miejsca, - Dyktowałam hrabiemu pew- przyjeździe. Nie lubię robić lu-

dzącego obok niej posła, że dotykała 80 no propozycje, na wypadek elekcji księcia dziom zawodu.

 

NO marna... coś około stu tys cechował zdumiewający spokój. |
wiedzią: ° Mówił jasno, dobitnie, dając do- | j

- Nigdy tegonie przypuszczałemna- | ' wody niezwykłej mlvhwmj ›
; ; aps l - A... a... - zauważył Chavagnac - |-) ; Massimo Carlesimo. R

wet. Przekonany jestem, że lak pan mar: | ale dochód nie marny. -- Maka jego Tina ma lat 27. Jest | - a ,
szałek wielki koronny, jak i jego malzon- | * o ta wi , „...... prostytutką mieszka stale w| o 5

ka, nie mogą mieć nic przeciwko tak za- i - Wreszcie dla brata mego, margra: staj ›lanie, Gdy 10 lat temu uro- i

| SKŁAD MEBLI

14 ul. i 1-Ave. New York City
prowadziła małego do pol
Marja Magni zeznała, że chło- .

piec już raz zabrał jej 300 Krów .
› z ., |i uciekt z niemi. Zorjentowała

Targi! - szepnął - ciągłe targi!.:. |się szybko, że pewnie znajdzie go
Hrabia ujrzawszy wspaniałą postać |na stacji, gdy sino oddawna

hetmana, poslaplł kilka kroków ku niemu, | w=bierał się do swej babki, miesz

JEST PORĄ ROKU, KIEDY NAJWIĘCEJ POZOSTAJECIE W DOMU. *
CZEM JEST DOM, BEZ WYGODNYCH MEBLI?

SPORZĄDZCIE INWENTARZ TERAZ 1. ODWIEDZCIE NASZ OLBRZYMI

SKŁAD Z NOWYM TOWAREM,

 

- Niewątpliwi
  

     

 

   

 

  

  
     i

| kającej w Neapolu. Pobiegła co
| tchu na dworzec kolejowyi rze-
czywiście znalazła go tam przed
kasą biletową w chwili gdy ku-

| pował za 200 lirów bilet 11 klasy

 

   nie wyciągając ręki, rzekł:

 

  

  

 

    

  

obnażonem ramieniem, a pieściła głosćMm | Karola... Waść o swoich sprawach łacno “31:ch 2:34]: s#. na siłach kiero-
; $ - a lato szary ja- ; A ;. : « a! chłopcem: i

miękkim, dźwięcznym, upajała -|zapominasz... i gdyby nie ja... i do jol.

 

vienia-

 

nego z komisarjatów. Tam zdecy
:hmana odesłać chłopca do bab.
ki. Odwiózł go do Neapolu kara»
binier, Babka, młoda jeszcze ko-
bieta, przyjęła wnuka niechętnie,
miała bowiem dość kłopotów z
własnemi dziećmi: 14-letnim Vit-
toriemi 10-letnim Vincenzem, na
których utrzymanie musiała c

Piękna twarz hetmana to czer

ła, to bladta. Gniew wnim wrzał.

- Nie! - przerwał - na to dozwo-

lić nie mogę... Dość już tych targów, które
wokół siebie widzę...

Zwrócił się ku posłowi:
- Chciej, mości hrabio, uważać wszel

kie propozycje małżonki mojej, jako nie-

wypowiedziane i zapomnieć o nich...

 

cym uśmiechem.
zas nagli - mówiła ź pośpiechem

- więc powiemkrótko: Mam polecenie od

aruthrlcuUąmkmgo króla Francji do
waszmości i dlatego ośmieliłam się go tru-
dzić. Król Ludwik pragnie, aby książę Ka-
rol, gm zasiądzie na tronie, zawarł z nim
przyjaźń...

- Jest to życzeniem i pana mego -

    

 

   

  

  

 

   

wtrącił Chavagnac, Chavagnac notatkę, którą sobie uczy
- Ale - ciągnęła dalej marszałkowa nił, położył na stole. Kompletne

- przyjaźń nakłada obowiązki. Arcy - A in puncto elekcji k'śiążuia Ka- urządzenie
chrześcijański król pragnąłby, aby to był IUL] - dorzucił hetman - chciej pomó- "

 

traktat formalny, zniewalający obie stro-
ny do wzajemnego poparcia wrazie, gdy-
by cesarz Leopold..

Chavagnac wstał
- Jestem wsłużbie cesarskiej - od-

part sucho. - 0. traktacie wymierzonym
przeciw cesarzowi mówić mi nie wolno... |ku...

Pani Sobieska zagryzła wargi. Była
chwila, iż zdawało się, że gniewu nie pow.
strzyma i wybuchnie. Ale pohamowała się
jeszcze i odparła spokojnie:

- Zalem nie mówmy o traktacie...
Usiądź, hrabio, i posłuchaj. Do takiej ligi
zmusi przyszłego króla Polski sama siła
wypadków... więc o tem nie mówmy. Są
jednak inne sprawy, wymagające porozu|

wić ze mną dziś jeszcze, wieczorem, u pa-
ni wojewodziny Podolskiej, u której dzi.
siaj recepcja i gdzie wiem, że inwitowany
jesteś...

Hrabia się skłonił.
- Racz przebaczyć, mości marszał

  

 

  l.]gnął do niego rękę.
- Do was,mości hrabio - rzekł-nie

mam żadnej pretensji. Służysz interesom
swego pana i czynisz to gorliwie. Toż za-
pewnić cię mogę, że po wyłączeniu Kon-
deusza,kandydatura dzielnego książęcia Ka
rola 73skuje co momeńt zwolenników. .
Targi zbyteczne . .

Zaległo ponure milczenie.

   

 
 

Ten wspaniały kom-

sw

 

mienia . „8 +.
Wyciągnęła do hrabiego dłoń białą i

chwytając go za rękę, zmusiła aby usiadł.
- Popędliwyjesteś... - mówiła piesz

 

ezotliwym szeptem. - Prawdziwy Fran:
cuz, chociaż w służbie cesarskiej. To mi
się podoba!

Pochyliła się ku niemu i czarując
wzrokiem, uśmiechem, ciągnęła dalej: *

,- Małżonek mój i ja dopomożemy
chętnie do wyboru księcia Karola... bar-
dzo chętnie... Ale uważasz waszmość la-

+

  

 

 

Marja Kazimiera usiadła fla dawnem
miejscu wzburzona. Zagryzła wargi do
krwi, a piękną nóżką uderzała o ziemię,
nie mogąc pohamować gniewu. Gdy zaś
Chavagnac, pozegnawszy się, odszedł, xw
buchnęła:

- Tego już zanadto! wobec posła zo-
hydziłeś mnie! I za co? żem dla ciebie po-
święciła wszystko, że i teraz myślałam o

  

tobie, żądając.
adnych żądań!--zawołał Sobieski.

(Ciąg dalszy nastąpi).

~

 

 

Julia: Aitken, campdown. mistrev-
i gry w golfa szykuje sig do no-
wych zwycięstw w Los Angdles   
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~ __WIREWORKERS (10)

j jednego do pomocy ...
NEWARK WIRE WORKS

676 South 14th Street
a Newark, N. J.

 

| dobra zapłata, stała prace

"NATIONAL CONSUMERS
PAPER CORP.

3 Congres Street, New York
(20

;
OPERATOREK *
doświadczonych

. przy skórzanych wyrobach
Zgłoszenia

MAX DAM CO,, NC.
88 St. Francis St., Newark, N

BUSHELMAN-COATMAKER
pierwszorzędna
Stała robota.

MOROH & RUTLEDGE
% 126 Livingston Street

*Bmoklym NY.
(GD
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dobra zapłata, stała

znie

praca

CASCADE STEAM LAUNDRY

885 Myrtle. Avenue, Brooklyn

 

przy sukniach, retail tylko

 

MA LADA, IN

602 Madison Ave., bliska 58 ul. (311)

DRAPERS

przy prerwszorzędnych sukniach tylko

MA LADA TNC.

002, Madison Ave., blisko 58 ul. („IH
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DZIEWCZĄT
17. DO 35 LAT

do lekkiej, czystej, dobrej: roboty
Bardzo dobre warunki
na godzinę początkującym
Szybkie podwyższeni
48. godzin: tygodniowo
PóŁ dnia w soboty

WAITT & BOND IXC
42.CLIFTON ST.
NEWARK, N.

- lub.FrelingHaysen-
Ave. Jitney

(300)
 

P"-”~ din Mężcz wm
(EelpWanted Mold)

 

Lasters i Drugich Lasters

 

BIALA. PRACA, Ponk anu
ALGIER SHOE CO.

138 Broadway, Brooklyn
cn a 4 sm)

H

BEDNARZY

potrzeba do ścisłej roboty

JOHN RYAN COOPERAGE

36 Harrison Street
Hoboken, N. J

  

POTRZEBA
kilku. pierwszorzędnych tkaczy

do wąskich materji lub
webbing tkaczy do new unit

dopięro wchodzące w praktykę
Stała praca, doskonałe wynagrodzenie

Zzłoszenia. osobiście 1ub Netownie
Phillips. Jones Corporation

141 Walnut Ave, Bronx, New: York
róg Kast 134th Street
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nry Jol
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ACYTELINE WELDERS
mężczyzn do lekkiej "sheet metal!

Work & Tubing
Price Work
Zgłoszenia

MURRAY MRG, C0.J. W.
North Ave, & Newark Ave

bhnbeth NJ.

as -
pomiędzy :

 

(4m)
  

PRESS OPERATOR
& DIE SETTERS

'to "sheet metal stamping"
Dzienna i nocna robota, price work

J, w. MURRAY MFG. CO.
North Ave. & “flunk Ave.

Elizabeth, N. J.

WIRE DRAM przy spring wire
sizer 8 do 12 cali, stała praca. Kay

Mg. Co., 20 Morton St, Brooklyn,
blisko “illlpmshurlh Bridge. (30m)

(4m)

 

  

  

  

Janitors, trey mummo
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JAXITORA .potreeba

reainości
Wyckoft Ave.

  

snore aster,
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tum Shoo a. 95

doticludezonych turn
jay, stałe, pracę

ech Aves Dru-kl)“

   

ORA potrzeba do Brooklin St
este „wymment: House. -Załośenie

Coney 18

 

do damskich lepszego gatunku"

Gawliński &Co.

BIU R A :
W NEW YORKU
436 East 16 Street
Home Owners Ass'n.

domy:

W. BROOKLYNIE
231 Driggs Avenue
przy Graham Ave.

20 Fam. murowany, a—PoKoJow:MIEszKANxE ELEKTRYKA.
CENA 820,00, GOTÓWKI OKOLO $5,000, RENTU 33,785, WIEL:
ki caysty bockoD.
FAM. MUROWANY, PRZY CENTRAL PARKU, &POKOJOWE
MIESZKANIA, ULEPSZENIA, WANNY, RENT 84230. CENA
826500, GOTóWKI "86,000, BARDZO CENNE POŁOŻENIE
FAM, i 2 SZTORY, W DOBRYM POŁOŻENIU, 5POKOJOWE
MIESZKANIA, ULEPSZENIA, ELEKTRYKA, RENT $8828 RO-
GZNIE. CENA 825,00, GOTÓWKI OKOŁO 85,000.
FAM.-MUROWANY, PRZY PARKU W BRONX, POKOJOWY i
WANNA DLA RODZINY, ELEKTRYKA, RENT $3,420. CENA
CENA 624,00, Gorówki WEDŁUG UMOWY,
FAM. MUROWANY, EPOKOJOWE APARTAMENTA, ELEKTRY-
KA, GORĄGA WODA, RENT $2498. CENA $17,750, GOTÓWKI

8

 

3
-

»

 

. w BROOKLYNIE
s FAM. MUROWANY, 5 POKOI i WANNA DLA RODZINY, RENT

€3,072. CENA 820,00, GoTowki WEDLE UMOWY,
FAM. MUROWANY, ELEGANCKI DOM, APARTAMENTA &PO-
KoJOWE, KĄPIELNIE, ELEKTRYKA, GORĄCA WODA, 29 STOP
SZEROKI, W BARDZO LADNYM POLOŻENIU, RENT $1284,
CENA 823750, GOTÓWKI $6,000. BARDZO DOBRA PROPOZY.

» FAN MUROWANY, W BAV RIDGE 5 POKOI i WANNA DLA

RODZINY, W BARDZO DOBRYM UTRZYMANIU, RENT $2208.

CENA 817.250. GOTÓWKI OKOŁO $5,000.

FAM. MUROWANY, 4POKOJOWE APARTAMENTA, ULEPSZE:

NIA, WANNY, GORACA WODA. CENA $14,800, GOTóWKI WE.

DLE UMOWY, RENTU $1,700, BARDZO NISKIE CzYNSZE.

FAM, MUROWANY, W ŁADNYM REZYDENCJONALNYM PO-

ŁOŻENIU, KĄPIELNIE, ELEKTRYKA, BIAŁE ZLEWY. CENA

TYLKO 89,500, GOTÓWKI $2500, RENT 81.068, GREENPOINT.

Także wiele innych dobrych propozycji w New Yarku, Brooklynie

i okolie

Wszelkich !niormncjl udzieli jedno z nluych dwuch biur:

1abem WNSz 00.
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B A RG AIN!

Dobra sposobność dla salonisty.
$4500 ponad mortgage, kup! do-
bry murowany, narotny: dom, po:
między fabrykami, sklep 111 mie-
szkań, po 4 1 5 pokoi, "boxowe",
biało wanny, elektryczne światło
w korytarzach. _Zgłoszenia .do

B. MARUSZEWSKI
Sklep Muzyczny

335 E. 14th St, New York
- (156)
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Najstarsze w South Brooklynie, znane z rzetelnego prowadzenia
BiuRO REALNOCIOWE

Henryk Koenig
192 - STREET, SOUTH BROOKLYN

Blisko Fourth Avene Stacji B, M. T. Subway'u
Mamy duży wybór nowych jedno 1 dwu tamilnych domów, z ga

rażami w jaką sobie obierzecie. Ceny bardzo przystępne.
POLECAMY SZANOWNEJ KLIJENTELI NASTĘPUJĄCE DOMY:
3 FAM. murowany dom, 17 pokoi, 3 wanny, blisko Ave. Sub-

way'u szkoły 1 kościoła, /Cena $12,900,%otówki $3,000. Dzielakca
Bay Ridge.

3 FAM. murowany dom, garaż na plęć automobiii, obok dwie loty,
rozmiaru 60 x 100. Cena $20,000, gotéwkl $6,000. Dzielnica Bay
Ridge.

3 FAM, murowany dom,. plekarnta, x byznesom 1 wszystkiem! urzą-
dreniam! .Cena $23,500, gotówki $600. Dzielnica
Bay Ridge.

4 FAM. murowgay dom, 23 poko, 4 wanny, elektryczne oświetlente,
rent miesięczny $155. Cena $1400, gotówki $3,000. Dzielnfca
Bay Ridge.

4 PIĘTROWY murowany dom, rogowy, duży sklep nadający się do
Interesu 1 trzy familje po 6 pokoń dla rodziny, sklep obecnie nie

   

zajęty, Cena $10/150, gotówki $8,250. Dzielnica robotniczo-tl—
bryczna.

6 FAM. murowany, busty: parku, 4 pokoi dla rodziny, rent miesi¢-
czny $177. Cena 816,90, gotówki $4000.

6 FAM, murowany dom,po 4 i 5 pokol dla rodziny, rent miesięczny
$170. Cena $14,900, gotówki $3,500. -Dzielnica Bay Ridge

.$ FAM, murowany dom, po 5 pokoi 1 wanny:dla rodziny, elektryka
i wszystkie urządzenia, rent $255 miesięcznie. Cena $18,150, go-
tówki 35,000. Dzielnica Bay Ridge

$ FAM. murowany dom, czteropiętrowy, dubeltowy,›Jota 27 z 100, po
5 pokoi i wanna; elektryka dle rodziny, blisko parku 1 katolickiej
szkoły, rent roczny $3,036. Cena $23/150, gotówki 36,000. Dom
w najlepszym porządku.

$ FAM, i dwa sklepy, na dobrej.handlowe} Avenue, po 5 pokol, elek.
tryka, wanny dla każdej rodziny, także blało zlewy, ront 43,182.
Con $21,500, gotówki $6,000. Najlepsza sposobność kupna z po-
wodu zmiany interesu właścicielu. Dzielnica Park Slope.

$ FAM. cztery domy, jeden przy drugim, mogą być. kupione poje›
dyńczo. Cent: $17,500, gotówki $2,500,› blisko parku 1 szkoly.
Dzielnica Park Slope. 1

9 FAM. murowany dom, blisko Fifth Ave, lota 26x 100, (Bay Win:
dows), tani rent, miesięcznie $307, po 6 poko 1 wanna. Cena
$27,500, gotówki 37,000: Dzielnica Park Slope:

10 FAM. murowany dom, rent miesięczny $265.
tówki $5,000. Dzielnica Ceńtral Brooklyn.

16 FAM, murowany w najlepszym porządku, po 41.5 pool dla. ro-
dziny, elektryka, wanny, tak zwany Fir Proof, bardzo czysto.
utrzymany, nowy' dach, rent miesięcznie $625. Cona $56,000, go-
tówki $12,000. Proszę go zobaczyć, aby go ocenić.

3 FAM, dwanaście widnych pokoi, trzy wanny ! ustępy, tak zwany
Furnished Room House z meblami 1 z całem urządzeniem,-rent
553”miesięcznie. Cona $9,500, gotówki 32,500. Dzielnica Bay

3 FAM. dom z grosernię, w polskiej dzielnicy, blisko szkoły t ko»śclola, dom rogowy 1 garaż na trzy automobile. Cena: $17,500
gotówki 35,000. Sam interes bez domu też może być sprzedany.

Duży wybór rozmaitych Interesów, Restauracje, Candy Stores,
Delikatesen, Dry

.

Goods

.

Stores 1 wiele innych.
Po wszelkie Informacje proszę się zgłaszać telefontcznie

listownie lub osobiście

Henryk Koemg192 - 20rd STREET, BROOKLYN, N. v.
Talatou Huguenot 3627
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Artur Wynne z

Mountain, N. J.
który obmyślił

łamigłówki

DAWNIEJ - łamigłówki krzyżowe ro-
związywało się siedząc nad gazetą
lub tygodnikiem.

Teraz - na ulicy, w teatrze na wy.
ścigach, w tramwaju, pociągu, na space-
rze - wszędzie jest pole do
nia zagadek, ponieważ stały się one jedną
z ozdób damskiej garderoby.

Artur Wynte w Mountain Lakes, N.
J. nigdy nie przypuszczał, że jego pomysł
zyska sławę wszechówiatową, - ten oto
skromny dziennika z prowincjonalnego
miasta układał dla zabawy
swoich dzieci i ich przyjaciół. Ale w kró-
tkim czasie cał miasteczko zabawiało się
rozwiązywaniem krzyżowych łamigłówek

i każdy obywatel zaopatrzony w. słownik,
wyczekiwał- porannego wydania pisma. -

krzyżowe

„potem sława lai igłówek i zapal
ch przeszz ew Yorku i tu

stały się chwilową modą.

Z

nastaniem wio-
eny, czarne i białe kwadrac jawily sig na naj-
rozmaitszych częściach ubrania: na sukniach,
kapeluszach, pończochach, pantoflach itp. Cza-

aciki są numerowane można roz-
, rozma

patrząc na osobę modnie ubraną.
Taką suknię przywiozła z Paryża jedna z naj»

młodszych piękności amer., jako dowód że stolica
mód również jest ogarnięta gorączką łamigłówek,

z.
a

Łamigłówką
rzyżówa ną
klamrach

Pantofelków
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Panna Etelinda Terry zachwyca swych wielble
cieki pończochami 1 łamigłówką. -

balowe wztaką samą -łamigłówką
ma klamerce wyglądają nawet dosyć ładnie. -
Oczywiście jest to moda przejściowa | stosowna
dja osób mających dużo pieniędzy, -- Jest to d
bry pomysł na maskaradę, gdzie im kostjum
dziwniejszy, tem wires" podoba się, ale sądzimy,
to nasze czytolniczki nada! rozwiązywać będą ła-
„migłówki w gozotach nie zaś na sukmiach { t. p.
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Po oświadczeniu malukiej Edny Wagner z Hoboken, N. J. swej
mamie, że połknęła szpilkę, doktorzy zbadali ją dokładnie, lecz

*nie nie znaleźli. Kto się myli, dziecko czy doktorzy?
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Wśród różnych organizacji ko-
biecych zawodowych i spotecz-
nych wyróżnić trzeba "Klub Po-
lityczny Kobiet Postępowych"
którego głównym celem jest re-
aliz rzeczywistego -równo-
uprawnienia kobiet
Główne zadania klubu kobiet

są następujące:
1. Korzystanie z praw polity

cznych już zdobytych dla prze-
prowadzenia faktycznego zrów-

 

  

nania praw mężczyzn i kobiet
2. w i

 

wypadków dzmjchh
3. Ochrona pracy kobiet przed

wyżyskiem; żądanie równej pła-
cy za równą pracę, oraz udostę-
pnienie wszelkich stanowisk dl
kobiet, posiadających odpowied-
nie kwalifikacje.

4. Ochrona matki i dziecka.
5» Dążenie do wprowadzenia

etyki w życie polityczne i społe-
czne
W tych pięciu punktach jest

ujęty całokształt -prawdziwego
zrów praw kobiet i męże
czyzn jest konieczność przygoto-
wania się do obowiązków, które
powinna spełniać kobieta otrzy-
mawszy prawa; jest także dla niej
drogowskaz czystej etycznej li-

 

    

 

  

  

   

    
      

Dr. Med. 3. Budzińska-Tylicka.

Klub politycznykobiet postępowyćh nji, która powinna przyświecać nietylko w jej życiu - ale tę
u„| poli-moralność

  

no]

 

branie klubuP. K.
że przyjmuje klub również bar-

dzo żywy, bezpośredni i twórczy

udział na arenie międzynarodo-

wych organizacji kobiecych i że

w ostatnich dwuch latach zajął

wybitne stanowisko wśród pa

fistycznych organizacji polskich.

Delegatki klubu wyjeżdzały na

kongresy: do Pragi Czeskiej na

konferencję w sprawie mniejszo-

ści narodowych, do Ameryki na

międzynarodowy kongres pacyfi=

styczny pod hasłem nowego mię-

dzynarodowego współżycia; od

zeszłego roku „Klub Polityczny

 

Kobiet Postępowych" zbliżył się›

z kobiecemi organizacjami na

Bałkanach, organizując "Petite

Entente des Femmes" i w tym

celu brał udział w konferencji w

 

Rumunji, a w tym roku w Jugo
 sławji. We wszystkich tych miej»

scowościach i tych różnych pan-

stwach delegatki -nasze oprócz

bezpośredniego zbliżenia się i

pracy społeczno kulturalnej nio-
sly jednocześnie dodatnią propa-

gandę dla Polski, której tak je-

szcze bardzo potrzebuje nasze
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młode państwo, oczerniane przez
wrogów o imperjalizm, zabor

 

   

czość i militaryzm, a zupeł.
nie nieznane ze swej bogatej
dziejowej przeszłości.
Na |miesięcznych /zebraniach

Klubu Politycznego Kobiet Postę-
powych są przeważnie referowa-
ne i dyskutowane: najzywotnie}-
sze zagadnienia państwowe, usta-
wodawcze lub związane z twor-
czą działalnością klubu, t. j. przy-
gotowywanie odpumedmch me-

morjałów do mm" du rządu lub

 

memorjał opracowany przez spe-
cjalną komisję dotyczący prawo-
dawstwa dla dzieci nieślubnych;
domaga się jaknajszybszego za-
łatwienia tych barbarzyńskich
praw, które do dziś dnia w by-
łem Królestwie Polskiem zabr.
niają poszukiwania ojcostwa.
Szczegółowem -zapoznaniem

się z uchwalonemi ustawami o
opiece społecznej i ochronie pra
cy kobiet młodocianych żywo za
interesowały się członkinie klu-
bu, a szczególnej tą ostatnią u-
stawą, która wprowadza ochro-
nę macierzyństwa na właściwe
tory i tem zabezpieczy lepsze
warun 1 dla przyszłych poko-
leń.
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Od trzech lat pielęgniarka karmi małego Rutledge w Memphis
zapomocą rurki, gdyż ma uszkodzone gardło. Chłopak rozwija się

normalnie
 

Bogini XX wieku

i

jejkrwawi czciciele
 

  

Około stu rabunków i dwu-
dziestu morderstw ciąży na su-
mieniach smutnej sławy indy-
widuów wchodzących w skład
"bandy Polaków", przychwyta-
nej we Francji

Jedną z najbardziej ponurych
ról odegrał w bandzie niejaki
Jan Galicjak, Kierował on czę-
ścią najniebezpieczniejszej "ro-
boty", używany był do krwa-
wych i r

 

  

 

Dotychczas policja francuska Często miewał ostre zatargi z
wyłowiła w Paryżu Reims "szefem" lub z "adjutantem"
dziewięciu uczestnikówbandy i bandy
kobietę młodą i ładną Zofię Zuchwałyzbrodniarz prawdo-
Wernik, kochankę szefa bandy | podobnie był tem ramieniem

    

tow, zwaną w bandzie "bogi- bandy, któremu przypadała naj.
nią." Ale sam dowódca, które- częściej rola mordercy napad-
go nazwisko brzmi podobno jętych ofiar
Władek Zeńczucki, dotychczas ak przybrał nazwisko
zdołał ukryć się przed okiem Teofila Walerjana i posiadał

dowody osobiste na towładz
 sko. Okazało się, że dowody

należały do jednego z Polaków,
którego Galicjak okradł i za-
mordował na północy Francji.

Zrabował wówczas nieszczę-
snemu rodakowi 7,500 franków,
przywłaszczył sobie jego papie-
ry a trupa zakopał w kamienio-
łomie.
Jak każda prawie banda zor-

ganizowana "Polacy" mieli
swego "inteligenta." Jest nim
wykolejeniec, zwany Mzyr. Był
onpodobno księdzem i pochodzi
z zacnej rodziny; przechwala
się, że brat jego jest generałem
w armji polskiej. Ów Mzyr zaj.
mował się z racji swej umysło-
wej wyższości "delikatnemi"

ściami, głównie fałszo-

 

 

Na ZAZJĘBIENIE,
KASZEL, GRYPĘ

oraz Bóle w krzyż-dn.

opina.
Żąda. w aptekach po angielsku

BEARBALSAM

35c. butelka.

Nie bierz nie innego»
| Jeżeli nie ma, nięch sprowadzi.
Także do nabycia we wszystkich

składach lekarstw lub u

Central DrugCo.

24 E. Center Street

Shenandoah, Ps.. .."

    

, waniem i podrabianiem .skra-

dzionych dowodów osobistych,

fabrykowaniem pozwoleń urzę-

dowych i paszportów.

Zotja Wernik, "bogini" ban-

dy korzystała obficie z łupów, a

zwłaszcza otrzymywała zrabo-

wane klejnoty › była jed-

nak skąpa i obdarowywała swo-

je znajome, W okolicy odszu-

kano pewną 16-letnią dziewczy«

nę, także Polkę, która otrzyma

ła od ZG&ki piękny naszyjnik.

Aresztowana zaś Werników-

na przyznała się, że mieszkała

z WładkiemŻeńczuckim bądź w

Reims -u pani Gipps, właściciel

ki hotelu { kawarni pod firmg

„Dwudziesty Wiek", bądź w Pa-

ryżu.
Wiedziała o różnych wypra-

wach złodziejskich, między in-

nemi o rabunku biżuterji wfir-

mie Grosse, gdzie zniknął cu-

downy naszyjnik pereł, wartoś-

ci 200 tysięcy franków. Poli-

cja przypuszczała, że klejnoty

te zostały już wyekspedjowane

za granicę Francji.

U Wernikówny znalezlono ze-

garek, skradziony na prowin-

 

cji w Bieores.

Po tych zeznaniach policja

urządziła _obławę w lokalu

"Dwudziestego Wieku" i prze-

słuchała panią Gipps, która za-

chowywała się impertynencko.

 

 

Wyśmienity,

Miły Smak

Cogaty złoto-brunatny kolor,

który czyni

 

Kawę Doskonalą

możesz zawsze otrzymać

przez prosto dodanie

Franck Chlcory
(Cykoryiankn)

Pytaj SwojegoGrosermka
o Prawdziwą Franka Cykoryę, opakowanąw

kwadratowe )4 funtowe paczki-Jedna
próba cię

 

 

 

ale r z fotografi pa-
ru bandytów jako swych sta-
łych gości.
Nora „Dwudziestego Wieku"

służyła im za miejsce schadzek
i libacji,
O „adjutancie" bandy; zna-

nym pod pseudonimem Urba-
niaka, krążą fantastyczne opo-
wieści, Jego właściwe nazwisko
trzymane jest przez policję jesz-
cze w tajemnicy. Ma to być
znany złoczyńca, który w Pol.
sce za swe zuchwale zbrodnie
skazany został na 15 lat wię-
zenia.

Odsiadywał karę w Warsza-
wie, lecz pewnego pięknego po-
ranku zniknął z więzienia z kaj-
dankami na rękach.
Podobno przyjaciele bandyty

przekupii strażnika. Od tego
czasu ślad fałszywego Urbania-
ka zaginął 1 odnalazł się dopie-
ro we Francji.   

 

Piękna -królowa rumuńska _ze
swym jedynakiem,, księciem Mi-

chatem

NIEDYSKRECJA Z POD KA-
PELUSZA DAMSKIEGO

 

Krótkie czy długie włosy.

Co mówią warszawianki o nowej
modzie fryzury.

Zachęcone przykładem prak-
tycznych i modnych paryżanek,
nasze panie przechodzą tłumnie
na krótko strzyżone fryzurki. -
Co dnia u fryzjerów warszaw
skich padają ofiarą nożyc diu-
gie warkocze; złośliwi twierdzą,
że postrzyżyny sprawiają sobie
przedewszystkiem starsze panie,

i . Mniejsza o

 

 złośliwców !
, Co też same warszawianki mó
wią o tej modzie?

Nazbieraliśmy garść zwierzeń
na ten temat. -Znana z urody
pani generałowa X oświadczyła

- bezstronnie, a mądrze jak Salo-
mon:
- Każda niewiasta pownna

tak się nosić, jak jej jest do
twarzy. Mode trzeba preystoso-
wywać do siebie, a nie siębie
do mody.
Subtelna artystka scen warsza

wskich, pani Marja St., wyrze-
kła śliczny aforyzm:
- Jakkolwiek sama mam bar

dzo długie włosy, jestem zwolen
niczką krótkich, a to ze wzglę—
du na obecne warunki życia. -
 

 
Matko! Fletcher's Castoria by-

ła w użyciu przez zgórą 30 Jat,

DZIECI PŁACZĄ 0 „CASTORIA"

Przygotowane specjalnie dla dzieci w każdym wieku

 

karze wszędzie ją polecają. Ten
rodzaj, jakiście zawsze kupowali,

jako przyjemny, nieszkodliwy nosi podpis
substytut Olejku rycynowego Pa-
regoric, kropli na zęby i kojących
‘lyrepbw Nie zawiera nurkow-
ków. Na każdej paczce znlldujq

lux; wypróbowane wskazówki. Le- |

 

 

Święto miłości w sercu Sahary

Niezwykłe odkrycie automobi- | wiące wierność, poświęcenie i
listów podczas podróży. przez
największą pustynię świata

W grudniu 1923 i styczniu
1924 roku dwuch podróżnych
francuskich: G. M. Haardt i L.
Andouin Dubreil, przebylo na
automobilach specjalnej kon-
strukcji po raz pierwszy pusty
nig Saharę. Obaj podróżnicy wy
dali obecnie książkę pod tytu-
łem „Pierwsza podróż przez Sa-
harę w automobilu".
Mając możność szybkiej loko

mocji, -zwiedzili oni niemal
wszystkie ciekawsze miejsce,
zapoznali się z tamtejszemi ple
mionami arabskiemi i natrafili
na doroczną uroczystość, obcho
dzoną przez plemię  tuaregów,
przypominającą żywo średnio-
wieczne

trybunały miłości.

Kto wie nawet, czy owe daw-
ne igraszki dworów magnackich
i dyskusje na temat miłości, nie
pochodzą od arabów, którzy w
okresie naszego średniowiecza
stali u. samegoszczytu kultury
i wykwintu.
Urządzemem amen miłości.

zajmują się kobiety tuaregów.
One to recytują poematy,

 

Nie należy jednak preypusz-
czać, że tematem tych śpiewów
i deklamacji są tylko głębokie
sentymenty Uczuciami platoni-
cznemi nie zadowala się arabka:
gra wniej

gorąca krew
córy pustyni i w miłości chce
znaleźć ukojenie dla wzburzo-
nych zntystow. Więc pieśni i
poematy roją się od słów, któ-
reby skreślił ołówek najpobla= ©
źliwszego nawet cenzora euro-
pejskiego.

żary miłosne, w rymowanych
słowach opowiadają o karach na
złych kochanków, a o nagrodzie
dla dobrych i czułych.

Uroczystość zaczyna
wzniosłym hymnem

na cześć miłości

wygłoszonym przy akompanja-
mencie muzyki bardzo tkliwej i
sentymentalnej. Sam obchód od
bywa się po zachodzie słońca, a
wokół rozpalone ogniska dodają
uroku i podnoszą nastrój chwi-
li, Długim rzędem, jedna przy
drugiej, siedzą kobiety, Twarze
ich przysłonione białemi woala-
mi, Ale po gibkości kształtów i
smukłej linji ciała można pdz-
mac, it sq to osoby młode, dla
których miłość jest treścią ist-
nienia, Grupa starszych matron
ciśnie się do ogniska i zwraca
uwagę, aby

nie uchybiono obyczajom

i nie grzeszono przeciw zakono-
wi Mahometa. Sposobności jest
bowiem więcej, niż kiedykól-
wiek.
Na uroczystość przyjeźdzają

młodzieńcy i mężowie z odleg-

się
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lych stron, setki wielbłądów wy R
poczywa w cieniu palm, a pano "DMM-funku A

wie ich wpysznych odświętnych

|

f Mnfiybbmedquu |
strojach pnysluchuję się pnes- ctw aka
 

Jest to wygod-
niejsze. Choćby i na scenie; ak-
torka musi przystosować swą
fryzurę do roli. Naogół zaś bio-
rąc, mężczyźni są dziś zupełnie
pozbawieni romantyzmu, więc
piękne włosy są dziś kobiecie,
niestety, niepotrzebn

Ale i z tej odpowiedzi nie wie
my, czy właścicielka /pięknych
blond włosów zdecyduje się po-
święcić je prądowi czasu...
Jedna z naszych sympatyczek

obcięła sobie hebanowe włosy.
Pytamy jej, jak się pani teraz
czuje:
- 0, dośkonale; jestem tak

zadowolona, Gdy spojrzę w lu-
stro, cieszę się, że widzę nową

 

Bardzo p iałacz)

niom i
się z nich, jakichkochankow i
mężów pregng mieć kobiety a-
rabskie i co czynić wypada, a-
by dostąpić miłości.
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Dobry zwyczaj
thy-ml- Ruffles and utr

tal HilrTy

Rfesniarcey łupież, najwiękorego wrogipięknych wlosów.

 
 

sztandarową” feministkę, za-
pytahsmy czy nie zamierza obs
ciąć włosów na krótko?
- Ani mi w głowie - zawo-

Iała oburzona. - A to poco? -
Nigdy w życiu! Zanadto lubię
swoje włosy. /

Okazuje się, że dziś krótkie
włosy straciły znaczenie symbo
lu i nie możemy ich już przeciw
stawić przysłowiu o białogłowie
z długim włosem, a rozumem
krótkim...
Pewną dystyngowaną panią,

matkę rodziny, pytanie takie
same wprowadziło w zaklopota-
nie.
- Doprawdy - rzekła -nie

wiem . Nie miałam czasu o tem
myśleć....

I to jasna odpowiedź!

 

 

 

 

Czemu to jest i
kióre wprowadziły! >

_ «nanana—śle:dyni-nychlui-lnyznika: pod,
twa; jakim jest

DRA. PIOTRA

coMozo
Dlatego, że Ink-nm to dochodu wprost duumdlu choroby.

do muy-mmorganizmu. Zrobione jest z
dających ko a a używane przez |a|-mzk.ato ht.

Nie J“!to lekarstwo apteczne, Dostarczane wprost
z laboratorjum

DRPETER FAHRNEY & SONSCO i
WashingtonBivd. ao, iu. '
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jaki sposób ,,dziesięctocęnłoę
wa miljonerka" i maszynistka

 

NOWY ŚWIAT wbitą; 29 MARCA (5

ze wschodniej dzielnicy

miały jednakowe wspa-

AST SIDE- wschodnia dzielni-
ca New Yorku jest miejscem,
gdzie wytwarzają się miljony

sukien damskich.
W niezliczonych fabrykach praco

wite robotnice schylają się nad ni-
gdy nie kończącą się robotą

7 jednakową dokładnością przy
nia na każdy seepn,

ę tylko kolory. i gatun=

  

   

Panna
Konstancja
McCann
zwana

„dziesięcio-
centową"
miljo-
nerką"
wkrótce

Dziś opowiemy wam bardzo cie-
kawą historję dwuch sukien - o-
bie jednakowe pod każdym wzglę-
dem, każda wartości 5000 dolarów.
Dwie młode dziewczyny, równie

piękne i wesołe, włożyły obie su-
kienki w ten sam dzień, - tylko
jedna z nich poszła na bal do salo-
nów Ritz - Carlton, a zaś druga do
małego „dancingu" we wschodniej
zięlnicy

  

niałe stroje

 

Panna Konstancja MeCann,
Zwana  „dziesięciocentową mi-
ljonerką", ponieważ zawdzięcza
bogactwo swemu dziadkowi, zna
nemu _właścicielowi _sklepów
Woolworth, - wybierała sig napierwszy wielki bal. Jej matkapragnęła by suknia na tę uro-
czystość była uszyta nie w Pa-
ryżu, lecz w New Yorku i to w
pewnej wielkiej fabryce ubrań,
należącej do krewnych :Wool-
worth, Gdy zwróciła się z tą
propozycją do zarządu firmy,
zapewniono miljonerkę, że z po-

sięć najzdolniejszych krajezyń,
szwaczek i hafciarek, a one na-
pewno stworzą przepiękna tua-
letę, kosztowną i elegancką,
Po kilku dniach tajemniczych na-

rad i szeptów, wybrane krawcowe
zabrały się do dzieła: z pośród ichpalców wykwitła suknia, powiewna

i lekka, podobna do kwietnego kieli-
cha. - Na białym jedwabiu hafto-
wane róże o bardzo blado-różówym
kolorze w kilku odcieniach, miały
na swoich płatkach drobne, prawdzi
we brylanty, błyszczące, jak krople
rosy. - Stanik i apódnlcę zdobiły
prawdziwe stare francuskie koron-

ki, noszone niegdyś przez panią Du

gully, faworytkę króla Ludwika
VI.

Całość była taka piękna i równo-

cześnie dyskretna, że obie miljoner-

ki - matka i córka - nie miały
słów podziwu dla sukni,

Tylko jedna doba dzieliła od da-

ty zabawy chwilę, kiedy „panna Me

Cann opuściła pracownię, żegnana

przez dyrektorkę pracowni krawiec-
kiej obietnicą, że za kilka godzin

suknia zostanie odesłana do jej re-
zydencji.

Idge w strong windy, mloda mi-
ljonerka zauważyła liceng. driew-
czynę tego samego wzrostu co ona.

Była to Ewelina Horter, maszynist-

ka pracująca w jednej z mniejszych

hurtowni na East Side. - Ewelina

otrzymała zaproszenie na bal urzą-

dzony przez jej współpracowników -

w „dancingu" na 14-tej" licy, -

 

śród 5000 robotnie pracujących |
' tam, kierownicy wybiorą dzie- p

  
DAY, MA

 

Na pierwszą większą zabawę w

swem życiu młoda dziewczyna pra-

gngla przyjść w ładnej, gustownej
sukni, - W tej właśnie sprawie

zwróciła się do swej przyjaciółki,
będącej kierowniczką oddziału, w

którym szyto tanie suknie. Przyja- *

ciółka Lucyna Staff zaprowadziła

ją do pokoju, gdzie wisiały świeżo

wykończone suknie i po obejrzeniu
różnych modeli wybór padł na bia-

łą jedwabną suknię, ozdobioną ko-

  

 

ronką i maszynowym haftem w ce-
rie 35 do

„Przyszłę ci tę suknię, - rzekła
a, - ale przedtem zajrzę do

 

rucowni, może znajdę jeszcze coś
piękniejszego".

Zadowolona ze swego wyboru E-

welina opuściła warsztat, unosząc

obietnicę swej przyjaciółki, że ta

lub inna suknia będzie odesłana
za kilka godzin.

I w rzeczy samej - pod wieczór
pół godziny przed zamknięciem war

sztatów z różnych oddziałów znie-
siono na dół pudła niepokalanie bia

lego koloru, zawierające specjalne
obstalunki.

Między adresami widać było adres
panny MeCanny i panny Horter. -

Wieczór był dźdżysty, woda zalowa-
la chodnik, posłańcy z pośpiechem

pakowali pudła na samochód, -
Jeden z chłopców pośliznąć się na

obmokłym chodniku i chege utrzy-

mać równowagę, oparł rękę na spię-
trzonych pudłach. - Rozsypały się

na wszystkie strony, gdy je pod-

niesiono, na kilku widać było szka-

triadne plamy wody zmieszanej 2 su-
zą.

Posłańcy z niezadowoleniem spoj-
rzeli na winowajcę, - nie sposób

było im doręczyć klijentkom spla-

mionych pudel. - Wniesiono je z

p do hali i, pośpi ie wy-

jęto opakowane w jedwabną bibuł.

kę suknie zanim wilgoć przedostała

się dn wnętrza. - Wysłany chłopak

Jack Andres wrócił po chwili z no-
wemi pudłami. -- Spieszono się z

pakowaniem; nieprzyjemny wypa-

dek, niech „lepiej pozostanie tajem-
nieg postańców.

/ t

 

 

Szczegółowyi wierny rysu-

nek sukni, która w dwuch

modelach była widziana w

New Yorku: na pannie Me

Cann i na pannie Horter,
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„Tu jest" - krzyknął Anders, po

dając zlau'il iatko postańcowi, który
przykleja! adresy. . m
W dziesięć minut, po nieprzyje-

mnym wypadku, posłlanga/ adi
niem patrzyli na odjeżdża s

lrĘuChÓdqumm, że tak prędko i nie-

postrzeżenie naprawili mimowolne

LłoNie wiedzieli jednak, że w pudle
panny Horter leżała pięcwtysnvęcz—

na suknia, a w pudle panny McCann

skromna trzydziestodolarowa suk.

n

  

 

 

"311mm było przerażenie obu mie
Ijonerek, gdy zamiast oczekiwanej
tualety, znalazły zwykłą, tanią su-
knig. .

Zęntelefonowały natychmiast do

warsztatów. .
Powstał tam prawdziwy zamęt;

przeszukano wszystkiekąty, lecz ni

gdzie sukni nie znaleziono. _
A tymczasem w „cafeterji" po-

słańcy raczyli się irlandzką sztufa-

dą, nie wiedząc o calymgajécm -
spokojni, że swój obowiązek spel-
nili.

kkk

Nie było innej rady =- na żąda-
nie panny McCann i jej rodziny po-
stanowiono zrobić kopję zaginionej

„sukni,
Pozostała tylko doba do chwili

balu, więc robotnice zgodziły sig
pracować przez całą noc. - Nigdy
jeszcze żadna wspaniała suknia nie
była szyta i haftowana z takim po-
épiechem, jak pierwsza szata balo-
wa panny MęCme

Wi rem w dwuch glych
dzielnicach New Yorku odbyły się
dwie zabawy.
Na jednej otoczona najbogatszą

młodzieżą królowała panna McCant
szczęśliwa i zadowolona ze strej tu
alety na tle. wspaniałych _sslonów.
W skromnej dzielnicy' ludriości

pracującej: zabawiali się przyjaciele
a i s

   

    

  

SUKNIA ZA 85.000.

Podstawowy... materiał:
Dials edna:

 

Zwierzchnie dekoracje |
róże porozrzucane, na

cniej. sukai |

Plan ozdób:
sznury pere! z girlandiint

Jubilerskie dekoracje:
J trzy brylantyw środku

każdego kwiatu

  

Koronki:
hie robione starozytne No

ronki ' używane przez arysto-
ktatyczne rody francuskie do

okoła karku
Naszyjnik - Decollete

   

   

    

   

  

  

    

   
      
   

     
   
     
     

    
  
   

     

   

  

  
  

  

Pani McCann, matka Konstancji,
która koniecznie żądała uszycia
drugiej sukni, zupełnie podob-

nej do zaginionej sukni.

i przyjaciółki panny Eweliny Hor-
ter. - Ona sama zwracała ogólną
uwagę i podziw swą pięknością i
przecudną tualetą, - Uszczęśliwio-
na powodzeniem, z wdzięcznością
myślała o swej przyjaciółce Lucy-
nie Staff, która przysłała jeszcze
piękniejszą suknię, niż ta, którą ra
zem wybrały. .
Panna McCann i panna Horter,

nie nie wiedząc o sobie w ten wie-
czór, miały zupełnie jadnakowe su-
knie.

Obie królowałyna dwuch tóżnych
zabawach i przez kilka dni w kolach
ich znajomych mówiono tylko o pa-
miętnym wieczorze.

Malutka różnica była bardzo jed-
nak znamienną. Ponieważ wszyscy
wiedzieli, że panna McCann zapła-
ciła za swą-sukni $5.000-wary-
sey |przedew ystiiem zachwycali
się, suknią...

Przyjaciele Eweliny nies
co do kosztowności jej tuale

driwiali przedewszystkiem
-- jej wdkięk T urodgr= «*

Oto historja dwuch sukien,
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WACE

› Pietre ©**5

Choynowski

  
Siadiszy na zwalonej gruszy,

Wacek ryczy już od samego o-
biadu. Funkcjonuje z
ciem i metodą: mrużąc oczy, z
otwartemi szeroko usty, wyrzu .
ca trzy fale dźwięczne unisono,
urywa raptem, chwilę nasłuchu
je efektu-i da capo, Ar__ aa
aa.... Mimo pozornego , spokoju
duszę ma pełną niepewności; ła-
two powiedzieć - płacz! kiedy
oddawna łez zbrakło, a końca
historji ani dojrzeć! Ustąpić?
Przestać? Tak, a czemu go nie
zabrano do Bukowskich? Dla
czego wszyscy mogą patrzeć na
pannę Jadwigę, on tylko jeden
nie? Przecie i lekcje umiał i
grzeczny był całę zano... Dopie-
ro ta przebrzydłaWai/ezycielica!
Wacek wysuwa jej w myśli ję-
zyk, jak długi, Właśnie będzie
beczał, choćby bez sensu, a bę
dzie! Niech się dzieje, co chce!
Od drogi dobiegają gwar i

śmiechy powracających. Ze
zdwojoną gorliwością. kiwając
się miarowo, chłopiec drze się
teraz, jak opętany. „Zobaczymy,
kto dłużej wytrzyma", myśli du
mnie, zezując w stronę domu.
Za chwilę pędzi ku niemu przez
trawniki „długonoga" Hela. Za-
trzymawszy się w przyzwoitej
odległości, bada go kpiącemi 0-
czyma.
- Ooo.... ryczywół!
- Odejdź, Hela, bo przetrą-
f
- Uuu... mazgaj! stara ba-

ba!
Wacek zrywa się do skoku.

 

   

Już, już... Nagle,  wzruszając
ramionami, wyrokuje sucho,
tonem nieodwołalnym:
- Gidja.
- Mama ci zapowiada, że jak

zaraz nie przyjdziesz na podwie
czorek, to będą wały!

Milczenie.
-- Wiesz, na _pokładankę

Ostatni -raz
ę: marsz do domu, smar

 

Uzyskawszy tylko spojrzenie,
pełne bolesnej pogardy, dziew-
czynka zmienia taktykg. |Ska-
cząc na jednej nodze, a zawsze
z zachowaniem dystasu, podépic
wuje obojętnie
- A tam są ciastka z kre-

mem, są ciastka z kremem, 84
ciastka z kremem!
Potym znowu:
- A tam są i poziomki, są i

poziomki, są i poziomki! --
Grot utkwił |Zglodzona ist-

ność Wacka wybucha nowym J¢-
kiem.

 

Aa.... ta.... 88.
- Znowu wyjesz? Nie wstyd

ci starszej siostry? Już i tak
wszyscy się śmieją: i Stefan, 1
Kazia, i panna Jadwiga... Wy-
jec amerykański! zamieszkuje
lasy brazyljskie .
Na wspomnienie panny Jadwi

gi, chłopiec urywa płacz mqmen

talnie, Z wojennym okrzykiem:

„Ach, ty nędzo długonogą!" pu-

szcza się w pogoń 78 siostrą,

lecz nie dobiegłszy do ›domu.

skręca w boczną uliczkę i ostro-

znie, krzakami podchodzi do ok

na salonu. Ledwie mu sig serce

nie wyrwie z za cienkich żeber.

Przez szybę widzi, jak Helka o-

powiada coś żarliwie, a po prze-

cudnej matowej twarzy panny

Jadwigi snują się złote błysku.

coraz prędzej, pn,-dze), gz

wkoło ust zebrane, wykwxłun

dwoma ślicznemi dołeczkggn. —h

Wacek, nie mogge 0070 nic

oderwać, wygawa głowę zbyt zu

chwale. Oho! jut go splostrzggllx.

Daje szczupaka W dt i kulsig

pod parapetem, ale za późno: -

słychać szuranie krzeseł, szyb-

kie kroki do ogrodowych drzwi.

Chłopiec, jak zajac, jedrgyjn su-

sem znajduje się nA ścieżce

-

1

pędzi, ścigany przez piękną pan

 

nę:— Wacek! Wacek! Poczekaj!

Dopadłszy płotu, obr-acg się

trwożnie, Panna Jadwiga siadła

opodal na ławce i oddycha szy

40, zrumieniona śmiechem i po

ni .

Io—ą-Wacek, chodite tutaj! C6

- Wcale nie.. - ,

-- Więc chodź! Prędzej, no!

Chłopiec idzie wolno ze spu-

szczoną głową, jak

-

oczarowa-

ny; o parę kroków przed ławką

staje, drżąc cały.
-- Bliżej!

- Ani się ruszył. Dopiero za

rękę

-

wziąwszy, wciągnęła go

ne kolana.
Uff! co,z8. giężkie $b)”?

zysko! A urwig; gi tehórz, 8
zgaj! Pokaż-no lepia! strach,
takie zabuczane- nie wstyd ci?

   

 

Za karę pocałuję i wąsy nie u-
rosną! Masz! Masz!
"Wacek czuje na oczach i twa-

rzy chusteczkę o jakimś cud.
"nym" zapachu, w wślad za nig
pełne gorące usta, od których
rozchodzi się po całym ciele nie
wymowna słodycz, tak silna i u-
pajająca, iż tuli się tylko do
niej serdecznie, a głowa opada
mu na ramię, jak kwiat.
- No, no! aby mi się tu nie

rozmazywać Gadaj coś tam
nabroil?

. =-Ja nie... to ont nie dali ml
pójść do pani!

-- Mojeż ty niewiniątko! A
kto wyprawiał awantury przy
lekcji? Co? x -
- To ona, ta nauczycielica....

krokodyl!
- Jak?
- A bo jest krokodyl i już.
- Co ty gadasz? Pelvnoś nic

nie umiał?
- Oho, wszystkich królów na

wyrywki... może pani zapytać!
Dopiero, jakem się zaczął tro-
chę hustać na krzesełku, ale tro-
szeczkę, to ona postawila pale
ze złości, A ja nie chcę, bom u-
miał.
- Coś tam kręcisz smyku

naj się!
Wcale nie.... tylko potym

było mi już wszystko jedno
na mówi: „Hustaj się, hustaj

 

  

 

A ja mówię: „Jak mi się spodo-
ba, to położę". - „Dostałbyś
od ojea - no!". Więc ja nogi na
stół, a ona się rozzłościła, jak
pies, i otworzyła drzwi do jadal-
nego, gdzie była mama.
- Ładne historje! Niema co!

Idź sobie odemnie, ty brzydki!
No, proszę się wynosić!
- Nie, panno Jadziu, nie.... I

pani też? Com ja winien, że ona
niesprawiedliwa? Zaco pałkę?
- Hustałeś się
- A>jak ona godzinami coś

z nosa wyciska, to ja nie.
- Pie! co za głupstwa! Zre-

sztą już wymówiła mamie; ma
cię wyżej uszu!

 

 

 

- Wcale się nie proszę.... A
kto teraz będzie, nie wie pani?
- Hm.... możebym ja sama,

ale
Wacek zajrzał nieufnie w czar

ne, roziskrzone oczy.
- Nie wierzę.... Byłoby za

dobrze.
- Kto wie? Gdybyś przy-

rzekł być grzeczny
Nagła fala nadziei zalewa du-

szę chłopca.
- No, niech pani.... panno

Jadziniu! moja najzłociejsza!
moja kochana! Niech mnie pa-
ni uczy! Zobaczy pani, już będę
grzeczny, jak Helka... jeszcze
bardziej! Ani się hustać, ani
nie.... Choćby cały
lekcji, tylko niech pani!.

Schw jej rękę, okry-
wa gorącemi pocałunkami i bia
łą dłoń, i wierzch, i różowe pal-
ce o migdałowych paznokciach,
aż ją do obrony zmusił, zawsty-
dzoną.
- Dobrze już, dobrze! Puść

rękę!
- A napewno? Słowo?
-- Słowo, ty niemądry..
Chwilę siedzi spokojny, tuląc

się, jakby odurzony niespodzia-
ną radością i pachnącym ciep-
łem jej ciała, Panna podnosi się
wreszcie.

Marsz
przeprosić!
- A nie pocałuje pani?
- Pieszczoszysko przebreyd-

te.... No, idź już. .
Chłopiec patrzy za odchodzącą

aż do skrętu alei. Potym pusz-
cza się całym pędem na łąkę i
pada na kopicę świeżo ściętego
siana, w wonnych źdźbłach kry
jąc twarz rozpaloną. L&ży tak
cichutko, a z oczu kapig mu du
że, niewymuszone łzy....

 

  

do domu. Matkę
   

mi. MęKeo,
mwpiła się krócieny, zamiast le-
karstwa. Prędka pomoc ją ura-

tomale

4-=Prega
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Rycina przedstawia największe zniszczeniedokonane przez huragan w Murphysboro
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„Z dalekich stron, z dalekich

stron przez góry, morza, lasy

przyleciał -k'nam, /przyleciał

k'nam ten zwiastun wiosny,

słońca.
I pędził on, i pędził on: we

dnie leciał, w nocy, by czem prę

dzej stanąć tu, by już, już o-

znajmić nam, że idzie Wiosna,

Wiosna!
Z dalekich stron, z dalekich

stron, z krainy słońca, kwiatów,
bocian przyleciał k'nam - syn
innych lepszych światów"

Tę pieśń, ten powitalny hymn
radosny nuciły wysłańcowi Wio
sny bezlistne jeszcze, lecz
dzące się już do życia wróble
szare, a echo jej napełniło cie-
płem i dziwną wonią wszystkie
ludzkie dusze - wszystkie ser-
ca ludzkie.

A ten zwiastun wart takiej
pieśni, bo pędził bez odpoczyn-
ku, bez wytchnienia, bo przybył
rozproszyć telszaro-ciemne, po-
nure chmury $wieżne, bo przy-
był, by przyczdobić zielenią łą-
ki i gaje, by rzucić do\stép ludz-
kich miljardy _rozśpiewanych,
miłością tehnących kwiatów.

Przyleciał - a za nim przy
szło słońce, ciepło i taka jakaś
woń, budząca do szczęścia, wo-
łająca do życia, że cały ten świat
włożył na się świąteczną z naj-
czystszych, z najjaśniejszych
słońca promieni utkaną szatę i
rozpoczął swe Coroczne życiem
drgające i, choć bez słów śpie-
wane, tak wymowne, tak -dla
wszystkich zrozumiałe „Te De-
um".

I było wielkie święto, wielka
radość i wielkie szczęście w ca-
tej przyrodzie.

Słońce wzięło ziemię w swe
przepołężne ramiona i jęło ją
pieścić i tulić do siebie tak mi-
łośnie, że od tych pocałunków w
łonie jej powstał płomień tak
wielki, tak wielki wszczął się
żar, iż iskry odeń poszły na
wszystkie krańce ziemi, wznie-
cając wszędzie nowe ogniki i bu
dząc niemi do nowego wiośnia-
nego i słonecznego życia.

Zima, gnana smagającym ją
bezlitośnie wiatrem zwycięskim
uciekła hen, hen daleko i tylko
na "północnej stronie nieba wi-
dać jeszcze mały "skrawek: ol.
brzymiej jej stopy -- ostatnią

 

    

   

 

  chmurę śnieżna

Wiosna radosnym swym us-
miechem pozdrawiała i witała

› każdą trawkę, każdy krzewi
kwiat,

najmniejszą muszkę,
ruczaj, sad

każdy

i szła promienna, jasna, uśmie-

chnięta przez góry, doliny, mia-
sta i sioła, rzeki i gaje, przez
serca i dusze, rozrzucając wszę-
dzie szczodrą swoją dłonią ty-
ące życiodajnych uśmiechówi

całe stosy cudnie pięknych, w
świetle wykąpanych kwiatów.
A zwiastun jej-bocian wzbił

się wysoko, wysoko aż do przed
sionka nieba i tam na wyży tań
czył „wokoło, wokoło" swój pro
sty a piękny taniec szczęścia.

I wzbijał się coraz wyżej i
wciąż radośniej trzepotał skrzy»
dłami, bo ta przez niego przy-
niesiona wieść jutrzniana coraz
szersze zataczała kręgi, bo tam
2 nizin wzlatywała ku niemu
pieśń zmartwychwstania - ten
na cześć jego z miljonówpiersi
dziękczynnie płynący hymu po-
witalny.

„Z dalekich stron, z dalekich
stron przez góry, morza, lasy,
przyleciał k/nam, przyleciał k'-
nam ten zwiastun wiosny, słoń=
a.

1 pędził on, i pędził on: we
dnie leciał, w nocy, by czem prę
dzej stanąć tu, by już, już oznaj
mić nam, że idzie Wiosna, Wio-

sna!
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Sędzia Olson wsławił się tem, iż
; „spowodował oskarżenie Shepher-

da, ktéreato 1 udowad-"
niają morderstwo, jakiego dbpu-
ści się na. młodym miljonerze

j

  

  

   

 

 

stron, z krainy ciepła, kwia-
tów, bocian przyleciał k'nam-
syn innych lepszych światów".

Lecz nagle... rozległ się szy-
derczy, szatański śmiech wia-
tru północy, śmiech tak złowie-
szczy, tak przeraźliwie zimny,
dźwięki jego zmusiłydo zamilk-
nięcia rozśpiewany świat i pa-
dly przedzgonną tęsknotą na wą
te niemow ciałka drżących
z zimna kwiatówi z przerażenia
zżółktych traw.
A wicher, w

przywlókt na
barach olbrzy
rę, zasłonił nią twarz słońca i
jął z niej wyrzucać cale góry lo
dem inkrustowanego śniegu.

1 schowali się ludzie do swych
chat, kwiaty i trawki przytuliły
się do ziemi, wróble szukały
schronienia na małych gałąz-
kach -szronem pokrywających
się drzew, i nikt już nie nucił, I
nikt już nie śpiewał bocianowi,

a on z wyżyn spadł na ziemię i,
wtuliwszy się w siebie, patrzał
biagalnem okiem na południe,
bo wiedział, że stamtąd przyj-
dzie, przyjść musi jego i prze-
zeń zwiastówana władczyni i
pani - Wiosna.
W powrót swej królowej wie

rzy on niewzruszenie,
że ta chmura czarna słońca nie
skryje, że Wiosna i Słońce zwy
ciężyć muszą, że triumf z rado-
ści oszalałego wichru może być
i będzie jeno tak trwałym, jak
każdy dotychczasowy uśmiech
ludzkiego szczęścia.
Wierzy i czeka przybycia Wio

sny i gasnącym wzrokiem swym
czeka i szuka słońca.

Szuka napróżno i czeka napró
źno, bo choć Wiosna przyjdzie,
przyjść musi - ona dla niego
przyjdzie zapóźno, bo cicho po
śniegu pełzająca śmierć podkra-
da się ku niemu coraz bliżej, bli-
żej i za chwilę zaprowadzi go w
krainy wiosny... wiosny wiecze
nej....

I zmar! zwiastun ciepła, wio-
sny i słońca, bo. przyszedł za
wcześnie. u
A na jego zimne, skostniałe

ciało spadają coraz mniej lodo-

wate, coraz lżejsze płatki nie-

skalanie białego śniegu

 

  

    

   

c triumfalnie,

 

 

 

 

 

- - Teresa

Lubińska
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Ty...
Nie tęsknię zo tobą, bo je-

steś przy mnie ciągle. W gorą-
czkowych snach pieścisz i tu-
lisz; gdy zbudzę się, czuwasz
nademną. Myśli twoje nad gło-
wą moją, jak jaskółek stada nad
strzechą wiejskiej chaty.

Kochanie moje totwoja cha-
ta. Gdy ci smutno i bezbarwnie,
gdy znużono i głodno i pragną-
co, w dumanie o „kochającej"
wtulasz się cały. W każdej ko-
biecie, która cię mija, a która
ci się podoba, szukasz mnie. Co
dnia listu mego wyglądasz i
masz mi tyle do powiedzenia;
bez miar dużo do pytania i tak
o coś prosisz, błagasz; spojrze-
niem, słowem, ruchem.

Tr
Na głowę 16d mi kładą, bo w

nocy nieprzytomną byłam - i
na serce kładą, bo dziwnie cięż-
kie a rozedrgane, bolące.

Gdybym ja umrzeć miała? Za
płacić życiem za kwiat jabłoni
dla ciebie... za spóźniony kwiat...
za uczucie spóźnione może i mo-
że dla tego tak dziwnie inne,
niż wszystkie miłości ziemskie.
Gdybym ja odejść miała.
Czy nie zwiędła jeszcze posta-

na gałęż różowa? Prawda- ty
nie odpowiesz, choć jesteś tu
przy mnie, Nie zapytałam leka-
rza o nazwę mojej choroby.
Wszystko jedno. Hoże nazywa
a}? śmie

Dotknij dłońmi tych kartek,
z trudem niesłychanym pisa-
nych, jak zwykle na maszynie,
by pismo nie zdradziło _mnie.
Dotknij... wyczuj gorąco mych
rąk -usłysz łomotanie się ser-
ca. One kochają.

   

 

Ty...
Oszukuję ich czujność, |pi-

sząc, Czemu mi bronią ciężaru
małej maszynki na moich drżą
cych kolanach - przecież to już
wszystko jedno, bo moja choro-
ba nazywa się śmierć. m
A życie takie bezbrzeźnie pię-

kne w głorji kochania. Cud... I
noce, jak cud w bieli księżyco-

MARJA RODZIEWICZÓWNA.

 

wej w bieli kwiatów na gru»
szach i wiśniach, w śniegach
puszystych, pachnących w sa-
dzie. I świty, jak cud w rosach
a płonięciach jutrznianych - i
południa cudy w zadumanej cie
szy słońca, i zachody wieczorne
w purpurze, a liljowych smu

 

gach ...
Cicho... nie Ikaj nie płosz

cudu... Cicho kocham cię....
Odejdę, jak królewna z bajki,
co znika, jak sen. Odejdę w bry
lanty ros strojna - zostaniesz
w brylanty łez kochania bogaty. -

Cicho... odejdę

Ty
Ktoś powiedział szeptem, bo

w moim pokoju szeptem się mó-
wi:
- Wiecie, redaktor X. wra-

ca? - dowiedział się o jej cho
robie i wraca.

Więc ty już wiesz? Jedna z
dziesięciu zachorowałai ty wra-
casz, bo wiesz, że to „ona".

Ołówkiem piszę... nie mogę
utrzymać maszyny na kolanach.
I ołówkiem trudno - już wszy-
stko trudno, wszystko. Niech
cię zastanie słowo miłości mo-
jej w domu tym.
Tak bardzo pragnę, by już

było po wszystkiem, jak ty wró-
cisz - ty.

Kochasz mnie? Na zastygnię-
tą w śmierci twarz mą nie patrz.
Żyć chcę w pamięci twej - mio
da i piękna, jak byłam - wese-
la pełna, Zagadka rozwiązana.

Cicho ? Nie

  

radosna - powinna nią
być. Ja nie płaczę.

Stefuśku, -cicho cicho ...
Kwiaty pachną .u może poca-
łunki twoje Nie wiem. Tak
może promień słońca białe śnie
gi na szczytach gór całuje... Na

   

ci je-
go...
grea
ciepła

Stefus, odcho

Jako promień mi byłeś,
łam w nim spragnione
serce.
Odchodzę już

dzi ta, co kochała.
i

„Wołowy Czerep"

 

Był i żył niegdyś w Bagda-
dzie pewien człowiek.
Nie był mędrcem, bo nikogo

nie uczył; ani świętym derwi-

szem, bo nie żebrał; ani leka-

rzem, bo nikomu nie radził; ani

sędzią, bo w niczem nie wyrokq
wał. Nie był też możnym, ani
żadnym naczelnikiem i nawet i-
mienia nie miał znanego, ani ro-
dziny.

Znał go przecie każdy na ryn-
ku i nazywano go „Wołowym
czerepem", a to z tego powodu,
że nie posiada! nie więcej, prócz
suchej czaszki wołowej, którą z
sobą nosił, i na której siadał w
słońcu, gdy tylko chłodno, w
cieniu, gdy było skwarno.

Ten czerep, opończa i dywa-
nik do odprawiania modlitw-
stanowiły majątek człowieka.

Zajęciem jego bylo słuchanie
cierpliwe i zawsze pełne uwagi
każdego, kto mówić chciał.
Zapewne niegdyś pytał, za:

nim stał się powiernikiem, ale
potem stał się ludziom nieodzo-
wnym. .

Zaledwię się z rana ukazał i
usiadł gdzie przy drodze, wnet
zbierali się wokoło ludzie i opo-
wiadali mu swe troski, boć ra-
dości i mało życie daje, i mniej
je ludzie pamiętają, i nie lubią
opowiadać, a trosk tyle, c0
much latem.

 

Jessie Gilchrost umarła w zakłą
dzie kosmetycznym: w Pasadena,
gdy użyła lekarstwa przepisane»

go przez pokątnego lekarza

„Wołowy czerep" wiedział o
wszystkich troskach całego Ba-
gdadu. Szli do niego i zawiedze-
ni w miłości. i oszukani w han
dlu, i zbankrutowani k
kradzeni bogacze, i zi
za podatki, i mężowie .sw
wych żon, i nieznani pisarze, i
zazdrośni i chciwi sławy,- i ka
źdy lał łzy, miotał przekleńst-
wa, plwał żółcią,
A „Wołowy czerep" słuchał

i wal -się -o
szczggolły, dawał się do syta na
shrug, a potem zamiast rady
lub pocxgchy, tylko się do kolan
narzekającego kłonił i mówi:
- Dzięki ci składam ; blo

sławię, synu oj › wa< skteadabml Ojca swego. Dzięki

Ludzie nie rozumieli
dziękuje,
z
to

  

 

 

M za co
i że się szczyci
ich zaufania ; pochlebialo im

„Wołowy czerep" dostaw
wsze do syta daktyli i xvii?) Ż
mxgł zapewniony nocleg u t,.vch
którzy w dzień nie zdążyli mu
swych spraw opowiedzieć, i gdy
by był rozumny, mógłby żyć w
gloscalkw Ale - jak się okazu.Je - rozumny nie był,
Tak żył i był i umartby bezamt -55:25! dłuższe,]. Edyby nie wy.

Pewnego dnia chalif przeje.dżał w całym majestaciz rnfzcjz
rynek, Tłum oniemiał na widokprzePychu bogactw, potęgi wiel-
kości, i wśród wielkiej czej i za-
chwytu i trwogi swznlósł się je-
den głos i wołać począł:
- Dzięki ci, panie, dzięki, - *

Ęłogosławię cię i przodki twoje,
i wnuki wnuków twoich. Dzięki
ci, panie, dzięki!
- Kto jest ten człowiek i za

lc; mi dziękuje? - spytał cha-
na

 Skoczyli słudzy, porwali czło-
wieka, jego czerep, dywanik -
wszystko, | wnieśli do pałacu,

I staną! przed obliczem chali. »
fa i opowiedział wszystko, co o
nim się dowiedzieli,
-- Nie znam cię. Za co mi dzię

kowałeś? - spytał chalif.
- Ia cię nie znam.

 

 

_ (Cing. dalszy na str. 16e})
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SAMYM SOBĄ

Co wybitny psycholog ma do powiedzenia o zagadnieniu oso-
bistosci, stosunku otoczenia do indywidualnej jednostki i dla-
czego powinieneś być panem własnego przeznaczenia i kierow-
nikiem własnej duszy, jeżeli chcesz mieć powodzenie w życiu.
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TE powagi naukowe tłu»
maczą nam, dlaczego dla lu-
dzi chcących mieć powodze›

nie w życiu, indywidualność jest
jednym z najważniejszych czynni-
ków.

David Seabury,
wybitny autorytet w
dziedzinie psychologji a at ragta jemniczą JAKA JEST POMYŁ KA W TYM OBRAZKU*

Widzimy na nim klatkę i male akwarjum. Ale ptak fruwa w wodzie, a ryba pływa w powietrzu.A właśnie to samo dzieje się z wieloma pośród nas - powiada psycholog David Seabury. Zdaje-my sobie sprawę z tego, że światło słoneczne i świeże powietrze są dobrem otoczeniem, ale kana-rek nie może śpiewać we wodzie, a ryba nie może pływać w powietrzu. Zupełnie tak samo, czło-wiek nie może rozwijać się normalnie, jeżeli" jego o toczenie nie harmonizuje się z jego naturą. Nasząrzecą jest przekonać sie, w jakim otoczeniu możemy pływać lub śpiewać, lecz nie powinniśmysądzić,

  

  

Ale „indywidualność" jest poję›
i ciem tajemniczem, czemó, co mo-

że macie, a może nie, jest danym
przez naturę niektórym ś
wym jednostkom darem, którego
nie posiadają wszyscy ludzie

 

, z nowemo pun-

  

Dawid Seabury daje poniżej
« szereg doskonałych objaśnień

    

wa u- że możemypływać lub śpiewać wkażdem starem otoczeniu dlatego tylko,eże uznajemy je za dobre. - "

   

: Tes? I” «Elm. W jakiem otocze
a *ten temat, Jest on pisarze e- żecie pływać ;

*
Soren. masci: przeje Tovarro mis haul brak pożywienia brakiem pokar- będzie przez yć. To właśnie wszystko wchodzi wlogom. Ukończywszy uniwersytet ;;pztaiłdtząxll P iami? mu, ale łatwiej jest opisać czło- Przypuśćmy, Kreiślera zakres nowej psychologji. Zeda- ; -

; s iście sądzić, że mote- Zle sieo . ; dab ; Ad:Havard, wciągu długich lat stu- dle to rib“: w (km/(mm wieka cierpiącego na brak pokar- szono do zostania profesjonalnym niem jej jest pomódz indywidua!djował w Londynie, Paryżu, Mo-

nachjum i Rzymie.

 

„dobrem otoczeniu".

Byznesióci |popełnia-

 

mu niezbędnego do potrzebnych

mu sił. - Jeżeli siły nie używane
cowboy'em i przypuśćmy, że nie

był on wstanie nim zostać i przy-

 

nej jednostce w tem, aby poznała

ona swe prawdziwe jestestwo, swąGdy byl jeszcze małym chłop- tos Had. mand I sa przez dłuższy przeciąg czasu, puść że był on karany za to, indywidualność. Gdy to się stanie, -.
cemfwdłwm z vzęmcl'x gości w 1,3 »e)" w l.mflll 1%: wtedy staje się z mimi to, co my że nie interesował się rzetelnie człowiek rozwija się boz przeszkód.jego: domu. rodziejeskim but sin- Sud” W”: '”:Mx ten nazywamy dziecinnym wstrzyma hodowlą bydła, a nie interesował Oto wypadek niezwykłej, zamk» .
wny psycholog William James. - k: dlatego, zuk Tm. niem się ich rozwoju. się dlatego, iż interesował się mu niętej w sobie indywidualności, na.

 

Po powrocie do Ameryki został
przydzielony w charakterze dorad
cy do Culver Military Academy,
gdzie jego przyrodzone zdolności
zostały bardzo korzystnie wyzy
kane przy różnych doś
niach w praktyce,

  

PISZ

DAVID SEABUIY
Autor "Unmasking: Our. Minds."

Zdajemy dziś sobie sprawę z te-

e, to jest, że życie ludzkie w
ywistości zamieniło się na ma

arade

  
  

 

  

 

zastanawiają się nad wpływem od
nośnego otoczenia na daną osobę.
Jeżeli macie, że tak się wyr
cechy ryby, to nie możecie żyć w
elemencie odpowiednim dla osoby
o właściwościach kanarka,
Postaramy się to wytłumaczyć

jeszcze zrozumialej.
Przypuśćmy, że mamy do czy-

nienia z bardzo wrażliwą naturą,
która posiada w sobie wielką ilość

, Coś w rodzaju matki»

 

  

 

nem otoczeniu, a rodzice jej inte-
resują się bardzo często

   

zdrowia korzystną.
Wciągu kilku lat nie będzie ona

odczuwać zmian, ale spustoszenie
będzie się sze wewnętrznie. -
Wkrótce zacznie szwankować na
zdrowiu, - Zacznie mieć okresy
melancholji i zniechęcenia do 2
cia towarzyskiego. Nie może już
utrzymywać stosunków .towarz
skich, ponieważ zniszczenie postę-
puje naprzód. Stara si

 
  

 

  

   

rzyskiem, ponieważ zmusza się do
doskonałości pod względem ruty-

  

  

Pewna część jego mózgu staje
się nieruchomą i nie rozwija się
więcej.

W międzyczasie wykazuje -on
wielkie chęci do zastosowania się
do otoczenia, które jest mu prze-
ciwne, Zdarzyć się może, że znalazł

v lubjakiś stary fortepian,

 

skrzypce, stara: się
na tyminstrumenc

  

ą to za mar
nowanie czasu, Rozwija się w nim

 

kim, jak ci ludzie, co zajmu-
jw się polowaniem na jelenie.

Prawdziwy człowiek jest wtedy

  

ayla.
Rozgoryczenie, które niewątpli-

wie rozwinęłoby się w nim, jeżeli
kary stosowane byłyby przez diu-
gi okres czasu i poczucie podrzęd-
ności z racji niepowodzeń wczy-
sto materjalistycznych -usilowa-
niach hodowania bydła byłyby z
pewnością olbrzymią przeszkodą w
jego nauce muzyki.

Purytanie w Nowej Anglji bez-
sprzecznie skutecznie tamowali w
kraju tym wszelkie twórcze daz-

   

     

jednego muzyka, malarza, rzeź»
biarza, an autora. Purytanie uwa-
żali, że gra na skrzypcach jest

który natknąłem się przypadkowo . ,
i który może służyć za doskonały -..,
przykład zgubnych skutków upar-
tego przymusu ze strony rodzie
ców.

Zjawił się do mnie człowiek, od-
znaczający się wielką niepewnoś-
cią siebie. Natura jego i jego we-
wnętrzne siły miały tak małe za-
stosowanie do życia, że pomimo
faktu, iż był multimiljonerem, był
dobrze wychowany i wykształcony o
i pochodził ze znanej szeroko ro-

  

mi i ma bardzo cieple uczucie swój instynkt towarzyski; getże dziedzinie psve ect a ; i tedy y ości, - Przed przybyciem Trau= dring, 2vci >go, że w dziedzinie psychologji Po-

-

względem całego świata. Dziew. wała już impuls towarzy Moc | w-Tw yyTw: dziny, życie napawało goprzestrav. stępujemy wszyscy jak na mask®-

|

czyna rośnie w wielce intelektual- może brać udziału w życiu towa: "!"* "¢ 09 P¥C

|

gburowatym ; oreuneo 3000 16.tura nie miała nigdy sposobności _*
wyrazić się nazewnątrz i nie po- -. .
trafił on Jej zastosować do życia.nemi i abstrakcyjnemi zagadnie ny i dlatego staje się melancholi- w : } ; 4Profesor uniwersytetu Printe niami życia, - Przypuśćmy, że czna, a udzie z ują o niej my Ukryty pod maską i niema nikogo grzechem. - Kreisler gdyby W Czuł on się tak, jakby był zawie-ton stale poucza nas, źe nasze Dr&- ojciec jej jest uczonym, a matka śleć jako o wzorze skromności | POd tęką takiego, co rozumiałby, (ych czasach mieszkał w Nowej  szóny w powietrzu. Natóra jego -> zwa, nasze zwyczaje i cały tryb

naszego życia został zbudowany
bez wzięcia pod uwagę sił ludzkiej

v, że gdy zacznie się p
to musimy zastosów

z stan i charakter do tych sił,
a nie trzymając s'ę obecnego s
stemu, przygotowywać siły lu-
dzkiej natury do zewnętrznych wa

    

  

   

 

interesuje poszczególnemi for
mami politycznego postępu, ale tyl
ko z intelektualnego punktu widze»
nia,

Córka ma w duszy obraz tego
światopoglądu i ż które ma
być jej udziałem, ponieważ opiera
się na jej otoczeniu Po ukoń=

    

   

 

spokoju, podczas gdy w rzeczywi-
stości ma ona w sobie wulkan e-
mocyj, dla których niema ujścia
Ostatecznym skutkiem będzie pra-
wdopodobnie melancholja.
Cobysię stało, gdyby Kreisler'a

lub Miszę Elmana zabrano z do-
mowich rodzico wtedy, gdy

   

kim jest właściwie Kreisier i do
czego on zdolny,

Obecność sympatyzującej z nim
i współczującej osoby miałaby nań
wpływ bardzo dodatni

Przyszliśmy do zrozumienia fa-
ktu, że sukces pod jakimkolwiek
względem zależnym jest bardzo

Anglii, bylby z pewnością surowo
karany przez swych rodziców za
chęć wyuczenia się muzyki i okoli-
czność ta bardzo ujemnie odbiłaby
się na całym jego rozwoju.

Świadomość, jaka rozwinęla s
w Nowej Anglji była wielką prz
szkodą w rozwoju wszelkich twór
czych dążności. Utrata tej świa-

  

  

  

zamknięta była w skorupie, a in- <-.
dywidualność -- uwięziona.

Doznawał on, uczucia, że życie
jest dlań bardzo wrogą, straszną
rzeczą. A jego brak pewności sie-
bie rozwinął się w chorobę nerwo-
wą.

Woda wzbudzała w nim taką o-
bawę, że w ciągu całych dwudzie=czeniu gimnazjum, stara się o pra czyli sześć tygodni i umieść szy

-

od tego, czy człowiek zn‘ajduje się ści k - ; is marvel ź kerunków. ; cę i dostaje miejsce sekretarki u ich na folwarku w South Dakota, w odpowiedniem otoczeniu i warun domości konieczną jest do wszyst- stu lat nie był ani razu na polda-Stwo my cywilizację jako inżyniera - mechanika, kach. Jeżeli piorun uderzy w mają

-

kich twórczych poczynań. dzie statku. Obawiał sig on wszel«narzędzie, nie licząc się z faktem,
że jako ludzie musimy żyć wniej
i że życie powinno być zorganizo-
wane w ten sposób, aby możliwie

" wiernie harmonizowałoz siłami lu-
dzkiej natury.

 

  

Dobrze Spełnia ona wylgez-
nie rutynowa. robo-
tę. Jest ona rozwinięta pod wzglę-
dem umysłowym, a więc będzie
spełniać dobrze -swe obowiązki,
gdyż wiadomą jest rze że in-

  

howano ich tam doe 25-go roku
›

  stkie zmysłowe sily ich na
tur ucierpiałyoyz braku pokarmu
i w 20-m roku życia zostaliby oni
prawdopodobnie neurastennikami.

Jeżeli -ndywidualna /jednostka

  

ce dwanaście lat drzewo i złamie
wierzcholek, to może będziecie
mieć drzewo - ale nie będziecie
mieć prostego drzewa.
Zdajemy sobie sprawę z tego,

że pierwsze dzie lat życia dzie  

 

Człowiek musi mieć naprzód na-
tchnienie, jakim może liczyć na
to, że zacznie mu się powodzić pod
jakimkolwiek względem. A nat-
chnienia nie może być wtedy, gdy
rzeczywista indywidualność czło-

 

 

kich miejsc i sytuacji, które były
jeszcze mniej pewne. Obawiał się
ognia, wszelkich miejsc wysokich
oraz tłumu. - Czuł on się tak nie- *
szczęśliwym w wszechówiecie, że
byle drobna przykrość doprowadzaNowa psychologa prz vszła

-

do teligenci

-

funkcjonują rawnie znajdzie się w otoczeniu zanadto Ck& są bardzo dlań ważne, ale po- wieka ukryta jest pod masą blo- la go dg» rozpaczy, .tego, że zaczęła uzna tę wielką mniej więcej w każdych warun= mimo to nie decydują one jeszcze kad, które kierują go na zupełnie Jeżeli mutomobi!, w którym je- ~teorję, która twier * 10609

-

kuch, o dlenie spot o tem, czem będzie człowiek przy inne pole. Jego jestestwo ukryte  chał zatrzymany został na rogu u-
  

ca powodzenia wżyciu polega nie
na zastosowaniu się indywidual-
nej jednostki do otoczenia, ale o-
toczenia do indywidualnej jedno-
stki.

Od szeregu pokoleń przywykliś-
my do trzymania się starego pun-
ktu twidzenia, starając się podpo-
rzqd‘kovawnc' człowieka pod oko-

liczności. Dziś wiemy, że jest to

rzeczą  psychologicznie niemożli-

wą
Matka powiedziała

przed chwilą:

do mnie

„Sądzę, że każde dobre otocze- ,

nie jest dobrem".

Zapytałem się jej:

„Czy w rzeczywistości tak są-

dzisz?"

„Tak, rozumi sig" - odpowie-

działa z przekonaniem.

„Skąd przypuszczasz, że Boga

światło słoneczne i powietrze two-

rzą dobre otoczenie?"

„No tak, rozumi się!"

„Co, dla ryby?" - zapytalem.

„O!" - zawołała.

W tem rzecz.

Uznajemy ,że światło stonecz-

ne i świeże powietrze stanowią do

bre otoczenie, ale kanarek nie mo-

że śpiewać we wodzie, a zyba pły-

wać w, klatce.

Zupełnie w podobny sposób in-

dywidualna jednostka ludzka mo-

że pracować i działać skuterznie li

tylko w odpowiedniem dla jej na-

tury otoczeniu.

  

wamy wycieńczenie). - Wycień-

czenie jest brakiem podniety, a

dojściu do pełnoletności, Decydują

one jedynie o ilości -preeci-

wieństw, jakie człowiek zmuszany

 

   

  

jest w skorupie, a skorupa ta mu-

si pęknąć, zanim może on zacząć

się rozwijać.

Coby się stało, śdyby sławnych skrzypków, Fritza Kreisjera i Mi szę Elmana zabrano w dzieciństwie z ich domów rodzicielskich i
i wychowywano ich do 25-go roku życia na folwarku w South Dakota? - Wszystkie zmysłowe siły ich natur prawdopodoby„e

cierpiałyby na brak pokarmu i już w dwudziesty m roku życia staliby się kalekami-neurotykami.

licy przez policjanta, wpadał w ~>
przerażenie. - Obawiał się cie- <
ności i ktuł się szpilkami - cate :
jego lydki były pokłute - aby się **
przekonać, czy żyje.
Obiąkanym nie by. Choroba jee xt

go nie nazywała się psychopatja.

 

. ale nerwieg. - Nerwica nie jest: ©"
psychopatją, ani obłąkaniem; nie
prowadzi nawet do obłąkania.

Człowiek ten był neurotykiem," #:
a neurotyk zawsze zdaje sobie spre» ©
wę ze swego stanu. t

. Postaralem się poznać jego prze
szłość. - ,Przekonałem sig, te wi <5
rodzinie jego panowaly niesnaski, >
dzięki którym był on nieodpowied- *«
nio odżywiany i wychowany. Edu =:
kacją jego kierował ojciec, który -.
też samorzutnie decydował, co ma --:
on robić i jakim ma być. - Zmu= (s
szany on był do bezwzględnego po *:
słuszeństwa i punktualności. Punk
tualność ta stała się z czasem '
wprost nałogiem. Jeżeli spóźnił
się gdzie o minutę, bladł z pree :*
rażenia, Znajdował się wprost W <>.
moralnej skorupie, która tamowa«
Ja wszystki jego ruchy. Skorupę
te postaralem się rozłupać. Gdy: *
to się stało i człowiek zobaczył kil
ka dziel własnych, zaczął powoli
nabierać zaufania do samego sie-
bie i życia,
Wkrótce zmienił się do niepo:

- Stał się zupełnie nor-
Zmalnym i zadowolonym z życia.
, Ccovright 1925 by the Public Leager C.

  

 

-|
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Pęknięte Serce

 

Ragakosza _opowiadał księże
niczce:
- Był megdyvś w pewnem

me6eie bogaty kupiec, który
miał bardzo piękną żonę i dbał
o nią więcej, niż o źrenicę oka.
Lecz Ona była kobietą lekkich
obyczajówi prowadziła niezale-
my Aryb życia. Wodziła oczyma
po innych mężczyznach, a wo-
bec pokusy cnota jej była podo-
bna do źdźbła trawy w uścis-
kach gaju. Z powodu wielkiej
miłości ku niej kupiec przeba-
czał jej wszystkie błędy, a ona
pogardzała nim za o i lekcewa-
żyła tem więcej.

Pęwnego: dnia, wyglądając
ujrzała na Wlicy mło

dego i pięknego Radźputnina i.
porwana namiętnością, porzuci-
ła odrazu męża i ognisko domo-
we i uciekła z młodym człowie-
kiem.
A gdy maż jej, kupiec, prze-

konał się, że uciekła, omal nie
umarł z rozpaczy, Podtrzymy-
wała go myśl, że pewnego dnia
powróci. Jedynie bowiem nadzie
ja utrzymuje przy życiu tych.
których rozłąka unieszczęśliwi-

  

Tymczasem, od dnia, w któ-
rym go opuściła, wszystko inne
stało się nienawistne dla jego
oczu: I, zaniedbawszy swoje za-
jęcia handlowe, wpadł w nędzę
i stał się przedmiotem pogardy
1 pośmiewiska dla swych przy-
jaciół Porzuciwszy wszelką pra-
cę i wszelką uciechę, zamieszkał
sam w pustym domu, mając w
sercu bez przerwy, w dzień i w
noc, obraz zbiegłej żony. Tak
przeżył trzy lata, których każda
godzina wydawała mu się wsku-
tek ogromu rozpaczy tak długa,
jak wieczność.
A ona, przeżywszy jakiś muz

z owym Radźjutaninem, znudzi

ła się nim i porzuciła go dla in-

nego kochanka. Tego porzuciła

znowu dla trzeciego, przelatując

od jednego do drugiego jak

pszczoła z kwiatka na kwiatek.

I zdarzyło się, że pewnej nocy,

gdy przebywała z synem pew-

nego kupca, ten, w zapale nowe-

go podziwu dla jej piękności, po

chylił się nagle, aby ucałować

jej stópę. Ale ona, nie uprzedzo

na o jego zamiarze, usunęła

gwałtownie nogę, zaczepiła nią

i zraniła się o klejnot w kolczy-

ku młodzieńca. Nawet, gdy rana

zagolła się, pozostała blizna.

Pewnego dnia, w trzy lata  

potem, jej r'nałżonek, kupiec, sa-
motnie siedząc w opuszczonym
domku, podziwiał oczyma duszy
obraz ewej żony, gdy ktoś za-
stukał do drzwi.

Poniewaz wszyscy służący o-

puścili gó dawno, nie otrzymu-

jąc zapłaty, poszedi sam otwo-

rzyć drzwi.

A gdy otworzył, spojrzał, -

Przed nim stała jego żona. -

Była wyczerpana i stara, zwiądł

kwiat jej urody, była ubrana w

łachmany i pokryta kurzem

drogi. Spoglądała nań oczyma,

które przyćmił łzami wstyd i

obawa, i oparła się o drzwi, wy

cieńczona z głodu, pragnienia i

zmęczenia.

Gdy maż ją ujrzał, serce prze

stało mu bić w piersi, włosypo

wstały na głowie, wydał okrzyk

zdziwienia i radości, a wziąwszy

ją w ramiona, zaniósł do wnę-

położył na #63 które

porzuciła i zbeszcześciła, Przy-

niósł jedzenie i wodę zataczając

się z radości, obmył kurz. który

ją okrywał, uciszy j niepokój

i obawę i dodał jej odwagi. Nie

wyrzekł słowa wyrzutu, lecz

błogosławił ją za to, że wróciła,

śmiał się i płakał, Zachowywał

się względem niej tak, jak gdy-

by nie opuszczała go nigdy, na-

wet. w@ śnie.

A gdy ja pielęgnował z miło-

ścią, nacierając jej ciało, aby

złagodzić zmęczenie, oczy jego

dojrzały bliznę po ranie, którą

uczynił jej na nodze syn kupca.

  

  

 

wea i

   

I, dotykając ją palcem, rzekł z i

uśmiechem współczucia:

- Biedna, zraniona noga zna

lazła w końcu miejsce spoezyn-

ku

Ona, milcząc, spojrzała na nie

go szeroko otwartemi oczami,

naule zaśmiała się i wtej chwi-

Ii serce jej pękło - umarła. A

egiszy to, padł także

na ziemię u jej stóp.

- A teraz powiedz mi, księ-

źniczko, dla czego pękło serce

tej kobiety?

I Rasakosza umili

Księżniczka zaś odrzekła

Pękło z bólu, albowiem,

gdy zobaczyła, że mąż, po jej

powrocie ze złej drogi, okazy

wał jej tylko dobroć, i gdy so-

bie przypomniała, w jakich oko

licznościach zraniła sobie stopę,

nagły żal ją ogarnął i zatopił,

niby nazbyt potężna fala. Serce

jej pękło.

   

 

  

 

 

 

“4014; dalszy ze str.

- Dlaczegożeś wołał, dzięk-
czynił i błogosławił?
- Ujrzałem na tobie skarby,

natwej twarzy surowość, woko-
ło ciebie moc niewolników. Więc
składałem ci dzięki, że ty, nie
zaś ja, ›dzierżysz te skarby i
klejnoty, że ty, nie ja, sądzić i
karać i rządzić musisz; że ty,
nie ja, musisz karmić, chłostać
1 dowodzić niewolnikami. Blogo-
sławiłem cię, żeś się ty urodził
chalifem, nie ja!
- Ktoś ty? Co czynisz?

- Człowiek wolny jestem i
żyję, słuchając niewolników, i
deigkezynige im. Od młodości
słuchałem-- i słyszałem. Moż-
na słuchać i nie słyszeć - ja
słyszałem, i dlatego wolnym zo-
staiem. Słyszałem skargi posia-

   

Teh dom koło Washingtonu, zamieszkany przez 17 murzynówzostał z polecenia władz spalony po.
rib-rm- w, nim. siedliska. ospy.Skuteczny—lea nie nljlcpuyśrodek desynfekcyjny

  

 

Wołowy Czerep"

dania - więc nic nie mam, skar
gi miłowania - więc nie byłemzdradzony, ani opuszczony; skar
gi zawodów whandlu i urzędzie,
w sławie i nauce i zaszczytach-
więc nie sięgnąłem po nie, Zali
nie słuszna jest, abym dziękczynił tym, kt y mnie od trosk
ustrzegli? Zali nie godna, abym
ich błogosławił"? Gdyby nie oni

byłbym jak oni: znienawidzonym bogaczem, okradzionym ku
pcem, głodnym pisarzem, oszu-
kanym lub zahukanym mężem,zapracowanym niby dla siebie,
a' wprawdzie dla poborców i zło-
dziei obywatelem.
A ty, najtryższy, z woli AHa-

cha, władeo, gdym cię ujrzał, a-
czułćm dla ciebie najwyższe
dziękczynienie, i Ałłach niechbłogosławiony będzie, że nie
ty przedemią stoisz!
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Aresztowanie komunistki podczas rozruchów na wiecu w Chicago
 

laczego niebojestniebieskie?

Astronomowie mają dwie teo-
rje pod tym względem. Przed
kilku miesiącami fizyk norwe-
ski L. Vegard ogłosił nową te-
orję o przyczynie błękitnego ko
loru nieba. Błękitne niebo jest
zjawiskiem tak pięknem, zach.
wycającem i zadziwiającem, że
tęorja Vegarda zyskała natych-
miastówe powodzenie na świe-
cie, tem bardziej, że tłomaczyła
także cudowne zjawisko, jakiemjest zorza północna.

Vegard oznajmił, że zorza by
wa powodowana odbijaniem się
promieni słońca o otaczającą
ziemię warstwę pyłu azotowego,albo maleńkich krystalicznych
cząstek azotu, utrzymywanych
w zawieszeniu w górnych war
stwach powietrza przez pole ele
ktrostatyczne. Teorję tę popie-
rał Vegard doświadczeniami w
laboratorjum.

Następnie, co do powodu błę-
kitu nieba, Vegard utrzymuje,
że niebieski kolor jest powodo-
wany odbiciem niebieskich pro-
mieni słońca w. tej samej war-stwie cząsteczek azotu, - Tu
wszedł norweski uczony w kon-
flikt z teorją Lorda Rayleigh,który zdawna utrzymywał, że
niebieski kolor nieba należy przy
pisać rozpraszaniu po atmosfe-
Zadumał się chalif i rzękł:
- Rzekłeś mi mądre słowo.Co chcesz, abym dla ciebie uczynil?
A człowiek odpowiedział:
- Każ mi oddać mój „woło-wy czerep", abym na nim usiadł

na rynku i słuchał i uczył sięmądrości z bezrozumu ludzi, I
każ ml oddać mój dywanik, na
którym co wieczór kigkam do
modlitwy. Gdyby Ałłach |mej
modlitwy nie usłyszał - wdzxł-

bym, że w Bagdadzie już niema

szczęśliwszego i wolnegi› czło-
wieka.

  

 

  

rze niebieskich fal światła, od-

bijających się o cząsteczkitejże

atmosfery. I ta teorja została

potwierdzona doświadczeniami,

przeprowadzonemi przez Tyn-

dala i przez samego lorda Ray-

leigh. Vegard zaproponował, a-

by zarzucić starą teorję Reylei-

gh'a, ale niektórzy fizycy sprze

ciwili się temu i kilku z nich

wystąpiło w obronie starej teo-

rji.

 

W liczbie przeciwników teo,

rji Vegarda znajduje się profe-

sor Jean Catannes 7 uniwersy-

tetu Montpelier, ktéry w

je, że gdyby teorja Vegafda by-

ła prawdziwą, niebieskie niebo

~tanomłohy osobną kopułę, za-

wieszoną had nami W wysoko-

ści czterdziestu czterech mil, bo

  

Wśród powracających znakomi-
tości zwraca uwagę panna Mu-
riel Spring, aktorka filmowa,
która obiła Al. Davisa na wyści-

gach w Paryżu
 

tak wysoko znajduje się niższy

brzeg azotowej powłoki Vegar-

da.

To nie zgadza się z istnieją

cym stanem rzeczy i dowodze-

niom Vegarda zaprzeczają ob-

serwacje przeźroczystości atmo

sfery dla jasnych fal, dokonane

w obserwatorjum Mount Wil.

son, Pozatem ktokolwiek wspi-

nał się po wysokich górach, mo-

że potwierdzić,. że teorja Ve-

garda, jakoby mebo było równie

szczytach gór

 

   

 

morza, jest bk)
Widziany naprzykład

chołka góry Mont Blanc
błękit nieba jest znacznie cie-

szy. niż widziany z płasze
czyzny.

Lord Rayleigh przypisuje to
efektowi wywołanemu przez
wigksze czasteczki plywajgce w
niższych sferach, większe o ty-
le, że rozbijają światlo fal wszy
stkich długości na różne kolory
i przez to rozpuszczają kolor
błękitny › rozsiewany wyłącznie
przez atomy czy cząsteczki sfer
wyższych.

Teorja Reylejgh'a opiera sig
na fakcie, że cząsteczki atmosfe
ry, które są małe w porównaniu
z długością fal światła, wydają
éwintlo:w proporcji do długoś-
ci fal Im krótsze są fale, tem
więcej iatła wydają cząstki
atmosfery, Ponieważ fale niebie
skie są najkrótsze w świetle sło
necznem, - są one najobficiej
rozrzucone i powodują, że po-
wietrze przyjmuje ich kolor i
czynią niebo niebieskiem.

W ten sposób zwalczają ucze-
ni teorję Vegarda co do błękitu
nieba, ale twierdzenie jego, że
zorzę północną należy przypisać
istnieniu powłoki kryształków
azotowych, nie napotyka prze-
clwnikow.

      

%%%>

Ustęp z czterotomowej powieści
Wł, St. Reymonta „Chłopi",
świeżo nagrodzonej przez
szwedzką Akademję U-
miejętności _nagrodą
Nobla w sumie 40

tysięcy dolarów.

„Rzędy kobiet czerwieniły się
na konopiskach... rozległ się gro
chot zsypywanych do wo?w
kartofii... miejscami orano j

szcze pod siew... stada krówsro

katych pasły się na ugorach....

  

długie, popielate zagony rdza»

wily sig młodą szczotką zbóż

wschodzących... to gęsi, niby

płaty śniegów, bielity się na wy

tartych, zrudziałych łąkach....

krowa gdzieś zaryczała... ogni-

ska się paliły i drugie niebieskie

warkocze dymów ciągnęły sig

nad zagonami... Wóz zaturkotał

albo plug zgrzytnął o kamie-

e... to cisza znowu obejmowa-

ła ziemię na chwilę, że słychać

było głuchy bełkot rzeki i tur-

kot mlyna, schowanego za w

w zbitym gąszczu drzew poźół-

kłych... to znowu śpiewka się

zerwała lub krzyk niewiadomo

skąd powstały, leciał nisko,

tłuki się po brózdach i dołach i

tonął bez echa wjesiennej sza-

rości, na ścierniskach, opędzo-

nych srebrnemi pajęczynami, w

pustych sennych drogach, nad

któremi pochylałysię jarzębiny

o krwawych, ciężkich głowach...

to włóczono role i tuman szare-

go, _przeszłowiecznego -kurzu,

podnośił się za bronami, wydłu»

żał i pełzał aż na wzgórze i o-

podal, a z pod niego, piby z o-

błoku wychylał się bosy chlop,

z głową płową, przewiązany pla

chtą - szedł wolno, nabierał

ziarna z płachty i siał ruchem

monotonnym, nabożnym i bio-

gostawiacym ziemi, dochodził do

końca zagonów, nabierał z wor.

ka zboża, nawracał i zwolna pod

  

 chodził pod wzgórze, że naj-

pierw głowa rozczochrana, po-

tem ramiona, a wkrótce już był

cały widziany na tle słońca z

tym _blogosławiącym _ruchem

siejby; z tym samym świętym

zutem rozrzucał zboże, co jak

:łoty pył, kolistym wirem pada-

o na ziemię.

Ksiądz szedł coraz wolniej,

czasem przystawał, aby odet-

chnąć, to znowu obejrzał się na

swoje siwki, to przyglądał się

hłopakom, obtłukującym ka-

mieniami ogromną gruszę, aż

hurmem przybiegli do niego i

chowając ręce za siebie, cało-

wali go w rękaw sutanny,

Pogładził ich po głowach i

rzekł upominająco

Nie łamcie ino gałęzi, bo

ja bezrok gruszek mieć nie bę-

dziecie

- My nie rzucalim na grusz.

ki, ino że tam jest gapipe gnia-

zdo - ozwał się śmielszy.

Ksiądz się uśmiechnął dobro-

tliwie i zaraz znowu przystanął

przy kopaczach.

- Szczęść Boże w robocie!

- Boże zapłać, dziękujemy!

- odpowiedzieli razem prostu-

jac się i ruszyli wszyscy do uca

łowania rąk dobrodzieja kocha-

nego.

- Pan Bóg dał latoś urodzaj

gając otwartą  tabakierkę do

mężczyzn - brali sumiennie i

z szacunkiem w szczypty, nie

śmiejąc przy nim zażywać.

- Juści kartofle, kiej kocie

 łby i dużo pod krzakami.

na kartofle, co? - mówił wycią'

XXHANI NIIhm:LNE

JESIEN

 
- Ha, to-świnie zdrożeją, bo

jaki taki chciał będzie wsadzać
do karmika. '
Już i tak drogie; na zarazę la

tem wyginęły, a i do Prus ku-
pują. .
- Prawda, prawda. A czyje

to ziemniaki kopiecie?
- A Borynowe.
I ksiądz skręcił na prawo, ku

cmentarzowi, który leżał z tej
strony wsi prey topolami wysa-
dzanej drodze.
Długo za nim spoglądali w

milczeniu, ry. jego smukłą, po-
chyloną nieco postać, dopiero
gdy przeszedł niskie kamienne
ogrodzenie cmentarza | szedł
między mogiłami ku kaplicy, co
stała w pośród pożółkłych brzóz
i klonów czerwonych,
ły się im języki.
- Lepszego

świecie nie znaleźć --
któraś z kobiet.
- Juści, chciały go też za»

brać do miasta ...żeby ojciec z
wójtem nie jeździli prosić bis
kupa - tobyśmy go i nieli.
Kopta no ludzie. kopta. bo wie-
czofa mało daleko ziemniaków
mało wiele-mówiła Hanka, wy
wpując swój kosz na kupę żół-

cącą się na rozkopanej ziemi,

pełnej zeschłych łęcin.

Wzięli się chyźo za robotę l

w cichości, że ino słychać było

dziabanie motyczek o twarda

ziemię, a czasem suchy dźwięk

żelaza o kamień. Czasami ktoś

nie ktoś wyprostował zglety i

zbolały grzbiet, odetchnął głę-

boko, popatrzył bezmyślnie na

siejącego przed nimi | znowu

kopał, wybierał z czarnej zienyi

żółte ziemniaki i rzucał do ko-

sza przed się stojącego.

to i na całym

zaczęła

 

STRZAŁ, KTÓRY MIAŁ PRZY-

NIESC SMIERC, OTWORZYŁ

WROTA DO SZCZĘŚCIA.

Bywalcow „Kabaretu artysty

cznego" w Montmarte w Paryżu

zachwycała od pół roku rzadkiej

urody i wdzięków śpiewaczka

piosenek lirycznych, panna Pa-

risinette. Nazwisko to było pseu

donimem. W rzeczywistości mło

da aktorka nazywała się Hele-

na de Germain i pochodziła z

szlacheckiej, poważanej rodziny

południowo - francuskiej.

Przed kilku dniami czarująca

dzłowczyna przeżyła pierwszą

miłosną tragedię.

Pokochała gorąco młodzieńca

z równej sobie sfery towarzys-

kiej i wierzyła, iż miłość ta u-

wieńczona będzie _dozgonnym

węzłem małżeńskim,

Ja długo jednak nie było mo-

wy o małżeństwie, tak długo

młodzieniec był czuły i kochają

Cy; skoro wszakże /dziewczyna

postawiła sprawę poważnie, Fer

dynand zerwał z nią stosunki,

oświadczając bez ogródek, iż ro-

dzina jego nigdy nie pozwoli, a-

by ożenił się z Spiewaczką kaba-
retową.

Odpowiedź ta była ciosem dla

Parisinetty. Od jednego z kole-

gów pożyczyła sobie rewolwer i

uprosiła, aby nauczył obchodzić

się z bronią. Po takiej lekcji u-

dała się do domu i zraniła sig

śmiertelnie w piersi, Kula jed-

nak nie naruszyła serca i jest

nadzieja utrzymania Parisinet-

ty przy życiu.

Na wiadomość o samobójst-

wie zjawił się u łoża chorej uko

chany i przysiągł jej uroczyś-

cie, że poślubi ją, skoro tylko

 wróci do zdrowia.

 

       



 

 

Portugalczyków

(Fl nle. Bezpiatnego

Rycina przedstawia zniszczoną przez cyklon okolicę Murphys boro w stanie Indana, Zdjęcie zrobione zostało z samolotu

 

ycina przedstawia pogrzeb pre
   
  

   

   z. Niemiec, Ebe rta,
zwykłym. robotnikiem

którego: pochowano,
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PIERWSZA PODRÓŻ DOKOŁA ŚWIATA -

  
JAK Magellan okrążył kulę |kraju. Współcześni pisarze por.
ziemską czterysta lat temu tugalscy nazwali ich

Król Portugalfi, Jan III |rzyńcami i potworami oskar
"Wspaniały" wyśmiał Krzyszto-
fa Kolumba. gdy ten chciał za-
interesować go odkryciem No-
wego Świata. Następca Jana,
Manuel, znany pod przydom=
kiem "Szczęśliwy", nie okazał
się godnym tego przydomka,
gdyż on to właśnie spowodował,
że Magellan zaciągnął się pod
sztandar Hiszpanji.

Przejęty duchem odkryw-
czym, Magellan zaproponował
Manuelowi wyprawę do Wysp
Moluckich należących do Wscho-
dnich Indji, drogą zachodnią.
Manuel nie chciał nawet słuchać
propozycji żeglarza. Zmartwio-
ny zawodem Magellan nie za-
niechał jednak zamiaru powię-
kszenia mapy ówczesnego świa-

żając odbydwuch o spiskowanie
celem wywołania wojny między
dwoma sąsiadującemi z sobą za-
przyjaźnionemi państwami.

Magellan baczył troskliwie,
aby w niczem nie zaszkodzić
Portugalji, i postanowił nie czy-
nić odkryć na terytorjach por-
tugalskich. Po przyjęciu pod.
daństwa hiszpańskiego przez
dwa lata przygotowywał się do
żeglugi dokoła świata.
Do Sewilli, najruchliwszego

miasta Hiszpanii i środowiska
handlu z Zachodniemi Indjami

; agellan dnia 20-g0
października roku 1517. W Se-
willi przyjął go Diego Barbo-
so, także Portugalczyk, i w dwa
miesiące po przybyciu wielki
żeglarz poślubił córkę Diego,
Beatritz. Wroli naczelnika Ma-
gellan, licząc lat 40, wyruszy
w podróż, z której nie powró-
cił nigdy.
Gdy dwór portugalski dowie-

dział się, że Magellan zawarł
umowę z rządem hiszpańskim,
co do podróży odkrywczej, za-
wrzał oburzeniem i rozpoczęto
snuć całą sieć intryg, aby nie
dopuścić do wykonania zamia-
rów Magellana. Próby przeku-

  

  

a.
Pożegnał Portugalję, zrzekł

się publicznie poddaństwa tego
kraju i pośród złorzeczeń Portu-
galczyków ofiarował swe usługi
królowi Hiszpanii, a ten skwa-
pliwie je przyjął
Wyruszając w podróż zostawił

młodą żonę i synka
Magellan, oraz przyjaciel je-

go i ródak nazwiskiem Ruy Fa-
leiro, zostali napiętnowani przez

jako zdrajcy

   

 

 

ENCYKLOPEDJA

KRAJ BEZ DESZCZU

 

 
mających sprowadzić deszcze.
Główną rolę odgrywają też "fa-
brykanci deszczu" i cały szczep
czeka z założonemi rękami na
wynik ich czarów. Deszcz wi-
tany jest jako łaska niebios, z
radością i zachwytem.

 
Kraj Beczuanów leżący w Po-

łudniowej Afryce posiada sławę
jakoby w nim deszcz spadał tyl-
ko raz na dwanaście lat. O
tem niezwykłem meteorologmz:

nem zjawisku opowiada włoski
misjonarz, ojciec Porte.. Choć UPRAWA ANANASÓW

brzmi, to nieprawdopodobnie.

pisze misjonarz, ale jest to Ananasy (pineapples) rzadko

kiedy wydają nasiona, a roz-

mnaża się je wyłącznie przez

sadzonki.  Sadzonkami takiemi

mogą być albo zielone czubki

ananasa, albo też owe z boku

rosnące pęczki kolczastych liś-

ci, lub wreszcie odrostki od ko-

rzeni ananasa. Najczęściej uży-

wa się tych bocznych pęczków

kolczastych liści, ponieważ da-

ją one już w czternastu miesią-

cach owoce, podczas gdy kępki

liści z wierzchołka ananasa ucię-

te, owocują dopiero w dwa lata

lub po upływie trzech blisko

lat, Sadzonki umieszcza się w

rzędach o trzy stopy od siebie

oddalonych, a w rzędzie każda

roślina musi być odległa od na-

stępnej od 18 do 32 cali. Raz

zaprowadzona plantacja anana-

sów może wytrzymać przez 10

+ lat, gdyż bocznych odrostków

korzeni wyrastają coraz to no-

przecie prawdziwe :/ deszcze spa-

dają wszędzie tylko tutaj nie.

W Transwalu i krajach Basu-

tówjuż dojrzewa kukurydza i

żyto, kiedy tu jeszcze nawet o

sianiu myśleć nie można. Już

przed sześćdziesięciu latu Living

stone opisał kraj ten jako nie-

płodny a od tego czasu nic się

nie zmieniło. Livingstone udowo

dnił, że rzeczywiście urodzaj da-

jący deszcz, pada tylko co dwa-

naście lat. Co to znaczy w kra-

ju, którego mieszkańcy żyć ma-

ją z uprawy roli i hodowli by-

dła, nie trzeba objaśniać. Cala

uwaga mieszkańców obraca się

dokoła kwestji deszczu, a obrzą-

dki religijne polegają głównie

na: zabobonnych
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J:"?"WJTE'FZZ, we owoce. Plantacja wymaga
z pOOPC OI

TACH, Pryaly ad. Stosunkowo niewielkiej op‘lek'l.
ve strome gdyż wystarczy tylko plewienie

przy pomocy kultywatora lub
zwyczajnej ręcznej motyki. 
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zo St New York /
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pienia i namowy Magellana do

powrotu do Portugalji spełzty

na niczem. Byli nawet ludzie,

którzy radzili go zamordować,

żeby nie dać Hiszpani sposob»

ności korzystania z doświadcze-

nia i zdolności Portugalczyka,

którego sami odepchnęli.

Działo się to w czasie, kiedy

węzły przyjaźni między Hiszpa-

nia a Portugalją zacieśniały się

przez uplanowane małżeństwo

Manuela z Donng Leonorą, sio-

strą króla Hiszpanii Karola V.

Flotę Magellana tworzyły

stare okręty

Król hiszpański zobowiązał

się dostarczyć Magellanowi flo-

tylę okrętów, zaopatrzonych w

załogę składającą się z 234 ma-

rynarzy i oficerów, i zaprowian-

towaną na dwa lata. Statki zo-

stały zakupione w Cadiz i we-

dług wóczesnych kronik nie wy-

 

 

gladaly one zbyt imponująco.

Portugalski agent, mieszkający

wowych czasach w Sewilli, wy-

raża się o nich, że "były bardzo

stare i połatane i nie odważył.

bym się płynąć w nich nawet do

Wysp Kanaryjskich, gdyż boki

ich żebra były miękie jak ma-

sło." Statki te nosiły imiona:

Santo Antonio, Trinidad, Conce-

ption, Victoria i Santiago, a po

jemność ich wynosiła od 75 do

120 ton, Wszystkie te statki

miały kryte pokłady, a na prze-

dnim pokładzie każdego była

umieszczona budowa obronna.

zwana po hiszpańsku "Orras

Muertas."

Flota Magellana była jak na

owe czasy dobrze uzbrojoną, a

ogólny koszt wyprawy wynosił

$250,000. Królewski rząd Hisz-

panji zapłacił trzy czwarte ko-

sztów, a resztę pokry! Christo-

 

 

pher de Haro, członek bogatej W St. Julian poznał mieszkańców
firmy kupieckiej z Antwerpii,
który żywił niechęć do króla
Portugalji. fog

Magellan i!Faleiro, jako na-
czelnicy wyprawy, mieli otrzy-
mić dwudziestą część spodzie›
wanych zysków z podróży,

Zeglując wpołudniowo-zacho-
dnim kierunku, Magellan dotarł
do Ameryki Południowej do›
Przylądka Świętego Augustyna,
dnia 29-go listopada roku 519,
połynał wzdłuż wybrzeży do uj.
ścia rzeki La Plata i preezimo-
wał w Port St. Julian. /
Odkrycie cieśniny między lądem

a Ziemią Ognistą
Tymczasem zapasy żywności

zmniejszały się i między załogą
rozpoczęło się zrazu szemranie
a później wybuchł otwarty bunt.
Magellan zdołał poskromić bun-
towniczych marynarzy.: W Port

Najcięższa materja w wszechświecie

Przyzwyczailiśmy się ważyć
materję według znanych nam
na ziemi i łatwo nam sig orjen-
tować w ocenie czy jakieś cia-
ło jest ciężkie lub lekkie.

Tymczasem prof. A. S. Ed-
dington, angielski astronom i
fizyk, odważa się dowodzić, że
nasze pojęcia o ciężkości mate-
rji są bardzo ograricpne i
błędne. Udało mu się odkryć
gwiazdę na niebie, złożoną z
tak ciężkiej materji, że jedna
łyżeczka od herbaty tej mate-
til, waży więcej, niż dwuch sil.
nie rozwiniętych mężczyzn.

Innemi słowy prof. Eddington
zbadał przy pomocy specjal.
nych wyliczeń, że na gwieździe
tej materja jest przynajmniej
2,000 razy gęściejsza, a więc 1
cięższa od materji ziemskiej.

Ta ciekawa gwiazda na nie-
bie jest właściwie nieodłącznym
towarzyszem znanej od dawna
gwiazdy Syrgjusza. Astrono-
mowie wiedzą od dawna, że ta
pierwszorzędnej jasności gwia-
zda jest faktycznie ciemniejsza.
Obie te gwiazdy obracają się
dokoła wspólnego dla siebie śro-
dka ciężkości.

Z wzajemnego stosunku jed-
nej gwiazdy do drugiej udało
się astronomowi Eddingtonowi

wyliczyć przy pomocy skompli-

kowanych przyrządów całkowi-

ty ciężar ciemniejszej gwiazdy

w Syrgjuszu. Inni astronomo-

wie już! przedtem obliczyli do-

kładny rozmiar tej gwiazdy,  

 

Mając podany rozmiar i wiedząc
z wlasnych wyliczeń jaki jest
całkowity ciężar gwiazdy, uczo-
ny z łatwością poznał gęstość,
czyli: przeciętny ciężar materji
gwiezdnej

Z obliczeń wynikła cyfra zdu-
miewająca - gęstość materji
na ciemniejszej gwieździe Syr-
gjusza jest 50,000 razy większa
od gęstości wody na, ziemi.
Trudno zalste pojąć podobnie

olbrzymią ciężkość,
Tylko przez porównanie
Na ziemi łyżeczka wody wa-

ży zaledwie drobny ułamek un-
cji. Jeżeli łyżeczkę napełnimy
żywem srebrem czyli rtęcią, bę-
dzie ważyć daleko więcej, gdyż
jedna łyżeczka żywego srebra
waży około jedną uncję i trzy
czwarte. -Gdybyśmy napełnili
łyżeczkę od herbaty .materją
najcięższą ze znanych na ziemi,
a mianowięie rzadko spotyka»
nym metalem osmium, wasyla-
by wówczas trochę mniej niż
trzy uncje. -

Ale przypuśćmy. na chwilę, że
udało się nam otrzymać lyzecz~
kę owej straszliwie ciężkiej ma-
terji z odległej gwiazdy Syrgju-
sza. Materja ta watylaby wow-
czas 391 funtów li odrobina,
mogąca zmie się włyżeczce
od herbaty, ważyłaby więcej,
niż dwuch ciężkich mężczyn.
Pomimo tak niesłychanej gę-

stości i ciężkości, materja owa
na gwieździe Syrgjusza najpra-
wdopodobniej jest gazem, a nie
ciałem stałem, Warunki istnież
jące na tej gwieździe są wielce

   

odmienne od warunków na zie-
mi spotykanych. Najprawdopo-
dobniej, zdaniem prof. Edding-
tona, atomy materji na Syrgju-
szu uległy mniejszemu lub wię-
kszemu rozbiciu na ich części
składowe, czyli że nic więcej z
nich nie zostało jak tylko nie-
zmiernie ciężkie ośrodki atomo-
we i lużne całkiem elektrony.

Zajmują mniej miejsca
Rozbite na kawałki atomy

materji mogą być bardziej do
siebie zbliżone i zbite, zajmując
przez to samo daleko mniej
miejsca, aniżeli wówczas, kiedy
atom każdy miał dokoła siebie
wirujące elektrony.
Dla łatwiejszego zrozumienia

można materję ziemską porów-
nać do olbrzymiej ilości szkla-
nych baniek, podobnych -do
tych, jakie używa się do ozdo-
by na gwiazdkę. Natomiast
materja na jednej z gwiazd Syr-
gjusza przedstawia się na podo-
bieństwo tych samych baniek
szklanych, ale potłuczonych na
drobne kawałeczki. Łatwo zro-
zumieć, że potłuczone kawałecz-
ki baniek szklanych będą wa-
żyć tyle co i załe bańki, ale zaj-
ma daleko mniej miejsca.
Na nowo zbadanej przez prof.

Eddingłona gwieździe materja
"jest złożona z rozbitych ato-
mów, a ponieważ takie atomy
zajmą daleko mniej |miejsci,
przeto materja ta bardziej jest
skupiona, bardziej gęsta, a więc
i bardziej ciężka w porównaniu

 
do materji spotykanej na naszej
ziemi. "%
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tej części świata i nazwał ich
Patagończykami (Wielkie No-
gi). W dalszą podróż puścił się
z końcem sierpnia i w paździer-
niku odkrył Przylądek Jedenas-
tu Tysięcy Dziewie, a także wa-
skie przejście, czyli cieśninę 360
mil diuga, której od dłuższego
czasu poszukiwał _Od chwili
wpłynięcia do tieśniny upłynęło
przeszło miesiąc zanim statki
Magellan okrążyły Cabo Dese-
ado, zachodni wylot cieśniny,
która od tego czasu nosi imię
Cieśniny Magellana,
Kraj leżący na południe od

cieśniny nazwał Magellan Zie-
mię Ognistą, z powodu licznych
widzialnych płonących na 1g-
dzie ognisk.
Wyplynąwszy na pełne polu»

dniowe morze, nazwał je Magel-
lan Pacyfikiem, czyli Spokoj-
nem, dla panującego na niem
spokoju i łagodności powietrza.
Przez dziewięćdziesiąt ośm dni
pruła flota Magellana fale Pacy-
fiku, cierpiąc niedostatek poty-
wienia i brak wody słodkiej
do picia. Załoga pięciu stat-
ków, wycieńczona niedostate-

 

Zamordowanie Magellana L
Wyspach Filipińskich ***

Po odżywieniu zalogi i ›
trzeniu statków w zapasy żyw="
ności 1 wodę, Magellan ruszył
dalej i w tym samym miesiącu
żeglarze ujrzeli Wyspę Samar, ›
należącą do archipelagu zwane«
go od roku 21Filipinami.

Na Filipinach Magellan '%
warl przymierse ze
kim naczelnikiem szczepu kra-
jowców i przy usiłowaniach po-
mnożenia władzy swego monar#"
chy 1 szerzenia wiary katolic©"
kiej między poganami, dosięgła"
go męczeńska śmierć z ręki ›
barbarzyńców. us

Ten nieustraszony żeglarz,
którego imię będzie słynąć pókł"
starczy świata, został zamordó-
wany przez dzikich na Wyspie -

Mactan, dnia 27-g0 kwietnia ro—
ku 1521. #

W pięć miesięcy po śmierci ›

Magellana umarł w Hiszpańji -
syn jego Rodrigo, a w pół roku

później pospieszyła za cieniem -
męża i syna jego żona Beatriz,
 

 

 cznem odżywianiem sig i bra»
kiem wody, poczęła chorować.
Groźna a dolegliwa choroba,

szkorbut, szerzyła spustoszenie,
Magellan jednak pari naprzód
niezmordowanie... Na okrętach
zapanował taki głód, że skóry
wołowe i trociny z drzewa były
używane jako pożywienie. Zda-
wało się, że wszyscy zglną z gło
du i pragnienia. Magellan jed-
nak, ufny w swoją szczęśliwą
gwiazdę, part naprzód i na-
przód!

Wytrwałość bohaterskiego że-
glarza została nagrodzoną w
chwili, gdy wdniu 16-tym mar.
ca roku 1521 z masztu jednego
statku ujrzano w dali wyspy
zwane dziś Wyspami Złodziej»
skiemi (Ladrones), Magellan
nazwał je tak z powodu, że mie-
szkgr'wy ich wykazali nadzwy.
czajny pociąg do kradzieży, 1
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